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M gr E. POSTE.PSK1

TERMINY W G STAWIE O ZGROMADZENIACH

Ustawa o zgromadzerrach z 19JŁ r. postanawia w art. 6, ust. l , ż e  
, 0  zwołaniu zgromadzenia do lokalu należy zawiadomić władze, 

na piśmie w takim terminie, aby władza otrzymała zawiadomienie to 
najpóźniej na 2 dni przed zgrom adzeniem *.

ftrt. 7 postanawia, że jT )  Zgromadzenie pod gołym niebem może 
się odbyć tylko za zezwolen iem  władzy (art. 4). 2) Podanie o takie
zezwolenie winno być zioźone (art. 6 ust. 1) u właściwej władzy naj­

później na 3 dni przed zgrom adzen iem ".

Okólnik Min, Spr. Wewnętrznych z 20.V 1932 r. nr 69 w sprawie 
ustaw/ o zgromadzeniach wyjaśnia w ustąpię III p. 3, że terminy pc 
wyższe „liczą się od chwili otrzymania przez władze zawiadomienia lub 
podania do czasu rozpoczęcia zgromadzenia*. Zdanie to dzięki nieściśle 
użytym w nim wyrażeniom jest w praktyce administracyjnej w bardzo 
wielu wypadkach rozumiane w ten sposób, że termin jest zachowany, 
o ile między godnną otrzymania przez władzę zawiadomienia lub p o ­
dania a godziną rozpoczęcia zgromadzenia upłyną 2 względnie 3 doby, 
tj. 48 W7g'ędnie 72 godziny W  ten sposób zaw iadom ien ie  o zgrom a­
dzeniu mającym się odbyć w niedzielę o godz. 12, z łożone władzy 
w piątek o godz. 11, jest uważane za złożone w terminie, gdy w r z e ­
czywistości jest ono  spóźnione, ponieważ należało je  złożyć we czwar­
tek— obojętnie o  której godzinie, byle w godzinach urzędowych.

Rozważania na ten temat mogłyby się wydawać zbytecznym,, 
wobec jasno ujętych w postępowaniu administracyjnym postanowień 
o  terminach. Skoro jednak w praktyce zachodzą wypadki błędnej 
interpretacji, bliższa analiza wspomnianych postanowień postępowania 
administracyjnego m oże się okazać pożyteczna.

W  artykułach 36 —  40 o p o r z ą d z e n ie  o  postępowaniu administra 
cyjnym rozróżnia terminy oznaczone na ani, tygodnie i miesiące. Dla 
porównania dodajemy, że kod. postęp, cyw. w artykułach 180 — 183 
rozróżnia terminy oznaczone na dni, tygodnie, miesiące lub lata,
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kod. postąp. karnego z ł ś  w  artykułach 213— 229 nie wymienia poszczegól­
nych rodzajów terminów, ustalając tylko ogó lną zasadą, że „do  biegu 
terminu nie wlicza s<ą dnia, od którego ustawa liczy dany termin 
(art. 218)*. Kod. postąp, cyw. i rozporządzenie o  postąp, administra­
cyjnym— przeciwnie, osobno zajmują slą sposobem  obliczenia terminów 
oznaczonych na dni, a osobne —  oznaczonych na tygodnie, miesiące 
wzgl. lata.

Charakterystycznym jest, że w żadnym z wymienionych wyżej 
artykułów nie ma mowy o terminach oznaczonych na godziny. Wynika 
z tego, że terminy takie są czymś wyjątkowym. Istotnie tam, gdzie 
kwestia godzin jest wyjątkowo ważna, np. przy pozbawieniu obywatela 
wolności, odpowiedni przepis prawny przewiduje terminy oznaczone 
na godtiny. Np. art. 8 postąp, karno-administracyjnego przewiduje 
przesłuchanie zatrzymanego w ciągu 24 godzin i uzyskanie w ciągu 
48 godzin decyzji stjdziego g rodzKicgo co do dalszego zatrzymania. 
Tak samo k. p, k. w art. 169 postanawia, ż t  zatrzymanego należy w y ­
puścić na wolność, o  ile w ciągu 48 godzin od chwili zatrzymania 
przez władzą nie dorączono mu odpisu postanowienia sądu o areszto­
waniu. Rozporządzenie o postąp, administracyjnym nie zna w ogó le  
terminów oznaczonych na godziny. N ie wyklucza to oczywiście 
tego, że poszczegó lne ustawy m ogłyby je  przewidywać, musiałyby 
to jednak uczynić expressis verbis Wyrażenia bow iem „dzień*, 
używanego w rozporządzeniu o postępowaniu administracyjnym w k. p. c. 
i k. p. k. i we wszystkich innych ustawach nie można identyfikować 
z dowolnym okresem 24 godzinnym. Wyrażen ie „dzień* oznacza dzień 
kalendarzowy, rozpoczynający sią o godzinie 0,00 i kończączy sią o  g o ­
dzinie 24. Dowodzi tego  chociażby zasada obliczania terminów ozna­
czonych na dni, według której nie wlicza sią dnia czynności lub zdarze­
nia, miarodajnych, dla rozpoczęcia biegu terminu, co nie miałoby uza­
sadnienia, gdyby chodziło o okres 24 godzinny.

S łowo „dzień* ma zatum bezsprzecznie w ustawie o zgromadzę 
niath — tak jak i w każdej innej ustawie —  znaczenie dnia kalenda­
rzowego. Teksty artykułów 6 i 7 nie dają najmniejszych podstaw do 
odmiennej interpretacji.

Gramatyczna i logiczna interpretacja wyrażenia „na 2 (3) dni przed 
zgrom adzeniem * prowadzi do wniosku, że chodzi tu o okres czasu 
pełnych 2 (3) dni kalendarzowych, które mają upłynąć mlądzy dniem 
złożenia pooania a dniem zgromadzeni? Użycie w tekście ustawy słów 
„przed zgrom adzeniem * nie oznacza godziny zgromadzenia, która jest 
obojątna, lecz dzień zgromadtenia. W  przeciwnym razie musielibyśmy
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liczyć na godziny, do czego —  jak widzieliśmy —  nie ma najmniejszych 
podstaw W  tym stanie rzeczy oczywiście dnia zgrcmadzenfa nie liczy­
m y do 2 wzgl. 3 dn iowego  czasokresu. Tak więc koniec terminu zgod ­
nie z art. 36 rozp. o p, a. przypadnie na koniec dnia kalendarzowego 
poprzedzającego czasokres pełnych 2 wzgl. 3 dni kalendarzowych p o ­
przedzających z kolei dzień zgromadzenia. W  praktyce zatem — o  ile 
np. zgromadzenie pod gołym niebem ma odbyć się w niedzielę, to 
podanie o  pozwolen ie powinno wpłynąć do władzy najpóźniej w środę 
a nie w czwartek, jakby wynikało z rozpowszechnionej mylnej inter­
pretacji.

ftawfasem należy zaznaczyć, że k. p. c. w art. 603, w którym 
jest m owa o  ogłoszeniu o  licytacji, używa dosłownie takiego sam ego 
wyrażenia na określenie terminu, jak ustawa o  zgromadzeniach, a mia­
nowicie słów .najpóźniej na 3 dni przed (licytacją)*. Określenie to jest 
w praktyce interpretowane w sposóD wyżej opisany.

Tak więc kwestię można uznać za dostatecznie wyświetloną — 
zresztą jak wyżej zaznaczyliśmy, nie byłoby właściwie powodu do om r 
wiania jej, ponieważ zarówno przepisy jak i praktyka w analogicznych 
wypadkach spotykanych w innych działach prawa, nie nasuwają wątpli­
wości, gdyby nie to, że praktyka władz administracji ogólnej jest c zę ­
sto wadliwa w tej dziedzinie (także przy stosowaniu prawa o przed­
sięwzięciach iozrywKowych, które przewiduje analogiczne terminy, jatc 
prawo o  zgromadzeniach) z  powodu mylnego interpretowania nie dość 
ścisłych wyrażeń okólnika ministerialnego.
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PRO F. DR JERZY S TE FA N  L A N G R O D

O TZW MILCZENIU WŁADZV

Ciąq dalszy

f\) za możliwością (i potrzebą) zużytkowania dla prawa admini­
stracyjnego domniemania opartego na wnioskowaniu o ,,woii doro- 
zumianej“  przemawia szereg m otywów dużej —  choc przeważnie prak­
tycznej, czasem wręcz pozaprawnej —  wagi, wśród któ-ych przytoczyć 
wypada następujące:

a) Jeżeli się zasadniczo dojdzie do wniosku, iż nie podobna unik­
nąć stosowania w prawie administracyjnym zasadniczych regui prawa 
prywatnego, w ich odpowiednim u jęc iu1), czy to że n ierheć przeciw 
takiej analogii wypływa z przeżytków myślowych, odziedziczonych po 
państwie po licy jnym 2), czy nawet, że me m am y tutaj w ogó le  do czy­
nienia z analogią jako taką, lecz z stosowaniem ’ reguł nie ograniczają­
cych sie ex dtrinitione do płaszczyzny prawa prywatnego ’ ), lecz mają-

' )  Na str. . , p r zy ta c za m y  na jw ażn ie js ze  g losy  literatury naukowej pro  et
contra w  odn iesien iu  d o  stosowanie  w pr. admin. analog i j  z p rawa prywatnego .  

P. nadto K ó t tg en  ( „D .  V e n v . “ 1936, str. 195, 198).
ł)  P. Hernritt (o .  c str 124): „W a s  d ie  F rage  der Anwendung von  Elnrich- 

tungen und Vorschriften , d ie  man gem e inh in  ais dem  P r iva trech te  ausschliesslich 
angehórend betrach te t ,  auch auf dem  G eb ie te  des o f fen t l .  R ech tes  arbe lan g t ,  so  

haben sich d ie  W lssenschaft  und noch m ehr d ie  Praxis, d iesem  P ro zesse  gegenii-  
ber bisher im ganzen  z iem lich  zuri ickhalcend verhaiten. Der Grund m ag  in dem 

noch nicht ganzlich uberwunden polize is taat l ichen Standpunkte  l legen won ach das 
Pr iva trecht aiiein e iner  fes ten  ge ze tz l ich en  Rege lung zuganglich und e iner  so lchen  

bediirft ig  erschien, wahrend das ó ffent l iche  Recht der  wirrkiir l ichen R ege lun g  durch 

d ie jewe i ls  erlassenen „polit ischen  V o rs ch r i f t en “ iiberlassen wurde" ;  p. także  O. M aye r  
(o . c t. I str. 138 n.).

’ )  P. Hernritt (o. c. str. 128); „D ie  N o rm en  iiber a l lg em e in e  Grundsatze der 
Rechtsanwendung (w ie  d ie  N lchtberucksichtigung d e r  (Jnkenntiss der Gese tze ,  die 
F rage  der A u s legu ng  der Gesetze,  d ie Nichtruckwirkung der G ese tze ) ,  fe rner  N o r ­

men, we lche  die Yoraussetzungen  der W irksamkeit  rechtsąescha ft l icher  Handlungen 

regeln, slnd grundsatzlich ais fur beide  R ech tsgeb le te  ge ltend  zu bet iachten : h ie r- 
her gehóren  insbesondere  die  Norm en  i iber  die auf persón liche  E lgenschaften
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cych z s a m e j  n a t u r y  r z e c z y  odpowiednie zastosowanie w zakresie 
stosowania c a ł e g o  p r a w a  —  to naturalnym następstwem takiego 
podejścia do tematu będzie z a s a d n i c z a  konkluzja, iż także w zr 
kresie oświadczeń woli (nie wyłączając konstrukcji „wofi dorozum ianej" ) 
należy stosować reguły prawa prywatnego „Selbst hinter e inem Łat- 
s a c h l i c h e n  V e r h a l t e n  kann sich e ine Verfugung verbergen, indem 
d ie  Untatigkeit d e - Behorde g e g e b e n e n f a l l s  a i s  W i l e n s ,  a us- 
s e r u n g  z u  d e u t e n  i s t  (sto llsrhwelgende Wiłiensrklarungen)“ — 
m ówi S c h e c K 1) (teoretyk prawa administracyjnego 3 Rzeszy W  daw 
ńiejszej nauce niemieckiej, wbrew O. M a y e r o w i ,  zaciętemu przeciw­
nika wi wszelkich iccepcyj cywilist/cznych w p raw ie  administracyji.ynrua), 
K o r  m a n n ,  najwybitniejszy w literaturze prawa administracyjnego ba ­
dacz istoty aktów prawa publicznego, opiera się na wynikach jednolitej 
na ogół w tym kierunku judykatury n iem ieck ie j2), wskazującej na do­

gegr i in de te  Rechtste llung, iiber Wil lenserklarung, W illenseinschrakungen, Wii lens- 

m angel.* .
P, H i larow icz  „K w es t ia "  (o. c. str. 34): „P r z ed e  wszystk im  stanąć musimy na 

stanowisku, że  o g ó l  p rzep isów  prawnych  w państwie stanowi pewną całość, pew ien 
jedno l i ty  po r ząaek  prawny. U m ie js cow ien ie  pewnych pos tanow ień  bądzto  w p rzep i­
sach prawa cyw ilnego ,  bądź też  przepisach prawa adm in istracy jnego , nie m o że  

uwłaczać zasadz ie ,  że jedn e  i drugie postanow ien ia  są postanow ien iam i prawnymi 
j e a n eg o  i t e g o  s a m e g o  us taw odaw cy  w jedn ym  i tym  sam ym  państwie. Z t e g c  
wynika, że je że l i  w pos tanow ien iach  prawa cyw ilnego  zawarte  są takie  zasady, 

k tóre  nie ty lko  odn oszą  s ię  do kwesty j prawa cyw ilnego , ale k tóra  rów nocześn ie  
mają charakter pewnych  o gó ln ych  prawnych zasad, nie zw iązanych  wy łączn ie  s p e ­
c y f ic zn ym  charak terem  prawa c yw i ln ego  to  nie w id z im y  żadnej p rzyczyny ,  d laczego  

te  zasady nie m og łyb y  być s tosowane ana log iczn ie  w prawie adm in is tracy jnym  —  
w tych wypadkach, w których p rzep isy  prawa admin. w odnośnych  kwestiach m ilczą  
wzgi. m e zawierają okreś leń  tak sprecyzowanych ,  jak  p raw o  cyw ilne  (p. także

te g o ż  autora „Luki w pr admin.“ o. c. str. 78)-
P o r  również:  Korm ann  „S y s tem  der rech tsgeschaft l  S taa tsak te "  (Berlin, 1910, 

str. 8), Ke lsen  (w  „R rch .  f. o ff .  R ech t"  1913, str. 63 i w „G ru nd p rob lem e  der Staats- 
rech ts leh re "  sti 629 n.), S p iege l  „V e rw a ltungsrech tsw issenscha ft“ (str. 220).

*) o. c. str. 323.
*a) „U n s tre  Rechtsinstitute sind notwending e inhe lt l icher  Natur; entwerder  

c iviirechtllch ode r  ó ffent i ichrecht l icn , es g ieb t  keine gem isch ten  Institute, weil es 
nicht m óg i ich  ist, dass d leses  eine Rechtssubiekt zugle ich ais  h o h d t l i c h e  M acht 

und ais gewón licher  PrWatmunn erscheine, be ides  in e inem  f i t e m ."  (o .  c. 1.1 str, 1451 

„W e m  heu le  noch das C iv i lrech t und der Cyv iir ichter unentbehrlich  sind, w o  v on  

Recnt ernstha fl  d ie k ede  sein soli, der ist nur ein Nachzug le r  aus der vor  uberge-  

gan gen en  W elt  des Po i iz e is taa tos  ‘ str. 138).
’ )  M ow a  tu o  judykaturze  z c zasów  1 Rzeszy . P. także  S c h a c k  (o  c. str. 332) 

Inaczej Judykatura dawnej f lustrll  (por .  T e z  p e r  o. c. str. 25? H ernntt  o. c. st>\ 127 

uw. 12 i 137).
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puszczalność w pr=iw‘e administracyjnym milczącego oświadczenia „moli 
dorozumianej" (justitia denegała aut protrakta), nawet w zakresie no- 
minacyj funKcjonariuszów pudicznych (.stilischweigende Beamtenernen- 
nungen") i broni gorąco prawa obywatelstwa tej' konstrukcji w teorii 
prawa administracyjnego; na podobnym stanowisku zdaje się stać 
w nowszej niemieckiej literaturze prawa administracyjnego H e i n r i t t 1), 
chociaż podkreśla on niemożność recepcji m echan icznej2) a natomiast 
potrzebę uwzględniania specyficznych wynr.ogow publicznego admini­
strowania 2a) 3) 4). Naw et obrońcy pozytywnej odpowiedzi na powyższe 
pytania nie dopuszczając więc szablonowego stosowania analogii. 
W t y m  z a s t r z e ż e n i u  tkwi —  jak zobaczymy niżej —  zawodność 
opierania argumentacji p r o  na podstawie samej tylko możliwości ana­
logi] cy wilistycznych w prawie administracyjnym. Idzie bowiem o usta­
lenie, jakie są specyficzne wym ogi i właściwości administrowania w dzie­
dzinie form  oświadczania woli władzy i czy w t y m  w ł a ś n ! e  p u n ­
k c i e  można dopuścić bez ograniczeń analogie z prawa prywatnego, 
cnoćDy się nawet w z a s a a z i e  uznało analogię tę za możliwą. 
Niemniej —  wskazując choćby tylko na autorytet Korm anna  —  wypada 
zanotować, iż poważne grosy w  nauce opowiadają się, na tej właśnie 
płaszczyźnie, z a  możliwością zastosowania do aktu administracyjnego 
konstrukcji „woli dorozumianej” .

' )  , -Demgemass  werden. selbstwerstandlich unter Vorbeha lt  anderwe it ige r  ge- 

gese tz l icher  Bestin iinung namentlich je n e  Norm en  des biirgerlicl.en Gese tzbuches  
auf belden  R ech tsgeb ie ten  g le ichmassig  f lnwer.dung zu finden haoen, welche auge . 

m efne  Grundsatze der  Gesetzesanwendung, oann die a i lg em einen  Voraussetzungen  

und F o  r m e n  rechtsgeschaft l icher  W i 11 e n s a k t e  regeln. Denn d e ia r t ig e  Willen- 
sak te  ercheischen e ine g le iche  rechtliche Rege lung, m ogen  sie sich au f das indivi- 
duelie o d e r  auf das VerbanKsleben bez iehen ."  (o .  c. str. 125;.

*) P. także  W atiutynskt „M . le żen ie "  (o .  c str. CCV i CCX).

*a) „Se lbstvers tand l ich  kann es sich dabe i  nicht um e ine mechanlsche Uber- 
tragung  nandelnd, son der  ss muss bei der Entscheidung der  Frage. o b  and inwie- 

w e i t  e ine b es n m m u n g  des biirgerlichen Rechtes  im Verwa ltungsrechte  f lnwendung 

zu f inden hat, der e lgonart ig e  Charakter der  Verwaltung be: iicksichtigt werden  (o .  c 
str. 126); po trzebną  o s t ro żn ość  w te j dz iedz in ie  podkreMa także  Kormann (o . c. str. 11).

J)  Co  d o  p o w y żs z e g o  zagadn ien ia  i opinij p rzec iwnych  p. także  P .a ża k  „ S p o ­

ry "  (str. 116 n.), Preuss  „Stadt. f lm ts rech t  in Preussen" (str. 387 n.), W . je l l ln tk  

( o  c. str. 262 n.), G. M eyer „Verw . R.“  str. 34 uw. 8, pehm  (w „ f lnn a len "  188b str. 

122). P. także  f lrch . f. kath. Kirchenrecht T. 64 str. 446 (cyt.  za Fleintrem o. c. 
str. 190 uw. 32): rząd Dawarski w r. 1890 uznał w sprawach s tarokato l ików , że

p lacet Pap ieskie  m o że  b yć  dorozum iane  ( „d a s  tatsachliche P iazet,  durcn konklu- 
■dente Handlungen).

4)  P  uwagi Schacka  Iw  Franka „Deutsches  Verv .  R.“  o. c. str 332). 'E a u b m ch la g  

„P re s ja  w ładzy "  (o .  c. str 36).
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b) Powiedzieliśmy wyżej, iż konstrukcja „decision execu lo ire ’ 
oparta na przywileju działania władzy w postęp, administracyjnym 
z u r z ę d u  („prwilege d ’ action ó 'o f f ice“ ) ma charakterystyczny wpiys 
na wszczęcie, tok i eFekt tego  postępowania, a ponadto —  jak dobitnie 
podkreśla nauka francuska —  wywiera ważny r e f l e k s  w dziedzinie 
praw procesowych s t r o n y ,  idzie tutaj o  zachowanie r ó w n o w a g i  
pom iędzy  przywilejem władzy i prawem skargi strony w celu ochrony 
jej sytuacji p raw n e j1). Konieczność tej symetrii, jako tkwiącą u źródeł 
teorii „silence de 1'administration" w prawie francuskim, podkreśla naj­
dobitniej A pp leton ; jest to właściwie teoretyczne uzasadnienie prawa 
strony do k o n t r o l i  załatwienia sprawy. Jeżeli władza m oże  wszcząć 
postępowanie administracyjne i kierować nim z urzędu, to nawzajem 
strona m oże w  ouronie sw ego  prawa puścić w ruch aparat kon tro lny2) 
zwłaszcza, skoro akt administracyjny korzysta ex definitione z szeroko 
pojętej w ykona lnośc i3). O  ile ten przywilej władzy jest wszeenstronny 
i sformułowany bardzo ogó ln ie  w intencji zaspokojenia względów 
publicznego interesu, nie znoszących nigdy szablonowego traktowania,—

' )  P. ppleton (o  c. str. 372): „O n  a fa it  sdm etrre  assez  a isćment 1’ f ldmini- 
srration que ce  p r iv i lć ge  au prća lable deva it  e tre  contreDalancś par le  aroit pour 
Ie s  particuliers de  r ó d a m e r  con trę  la dócis ion prise, e t  d ’ obten lr  ainsi, s ’ il-y-a lieu, 
le rć tab lissem ent de leur situatlort jurldique. T o u ce  dec is .on execu to ire  implique 

donc le dro it de rćc lamer. Ce poin t une tois  admis, tou t  le d e v e lo p p em en t  du con- 
tentieux administratif  m od ern e  s’en est suivi. Plus tard, lo rsqae  les  jurldictions 
administra tives  eurent acq  j is  un pou vo ir  p ropre  de decision, 1’ f ldm in ls tra t ion  essaya  

de se dśrober ,  afin de  0e soustraire a un con tró le  d ty e n u  trop indćpendant: el le  
essay a e luder le recours en ćvitant de prenare  une aec is ion ;  mais l ' institution etait 
dós lors si s o l id em en t  assies, que le  p ou vo ir  central e t  le leg is ia teur  n’hósiterent 
pas d inter/enir e t  ass imilerent le sjfąnce de l ‘ f\dininistrat:on, p ro lon gś  pendant 
quatre mois , ći une dec is ion  Implic ite  de re jet con trę  laquelle  les parties etaient 
reęues a se  p ou rvo ir “

s)  P Appleton to. c. str. 371): „ L ‘un des  p rob lem es  les plus d if f ic i les  du d roit 
administratif  cons iste  d savo ir  aans q u d  cas et a la suitę de  queiles  formulites  
les particuliers pourront saisir la jur id iction adm!nistra t ive  de leurs l it lges con trę  

les  pouvo irs  publics. II a failu arr iver  a dćc ider  1 'f ldministration a subir ce  c on ­
tróle. Pour cela, le dro it administratif  franęais a suivi une v o ie  or ig ina le  qui lui 
a permis d aboutir a des rósultats trśs satis fa isants".

3)  P Appleton (o .  c. str. 371): „ L e  dr. admin. franęais est parti de l‘ idee  que 
1‘administration, l o r s q u e i l e  fait o e v e  jurldique, p rocede  par v o le  de decisions 
exćCutoires, incorporóes  dans un acte. T ou te s  ces  ac tes  sont exścutores ,  en ce 

sens, qu ’avant marne leur exćcution, ii cróent ou  tout au moins cristallisent une 
s ituatlon juridique: dós la dócision prise, le fonc t ionna ire  rś voqu ś  r ‘est plus fonctlon- 
naire, le contr ibuab le  de/ient debiteur, 1'industnei est p r ivć  du dro it de construire 

ou de fa ire  fonc t ionner  sin uslne e t c . “ .
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0 tyle i korespondujący z nim przywilej strony musi być w myśl po­
wyższych założeń zupełny i nieograniczony, zwłaszcza jednostronną wolą 
władzy; jeden i drugi służy wzglądem  publicznym, spełniając prócz tego  
swoją r o k  w dziedzinie wpływu na prawa i interesy jednostkowe. 
Z  zatadą tą nie m oże  wytrzymać konkurencji instytucja „ćecision pre- 
alable*', o  której wyżej była już mowa; na|pierw dlatego, że kłóciłoby 
sią to z podstawowymi prawidłami etyki w administrowaniu, obrażając 
zasady opisanej już wyżej „contrebalance entre le pnvilege du prealaole 
et le  drolt de  r clamatfon du psrticbfier* *); następnie dlatego, że są­
downictwu administracyjnemu w e Francji znane są istotne wyjątki od 
zasady „decisior. p ealable*. jeden ogolny, 3)  drugi jak gdyby szczegółowy 
w odniesieniu do  pewnych kategoryj spraw ' )  (to samo ma miejsce
1 w innych); 4) wreszcie dlatego, że zasada ta ma charakter jak gdyby, 
przeżytku, uzasadnionego historycznie jako pew nego  roclzaju .ugody 
miądzy niższą instancją a stroną o przekazanie sprawy wyższej instancji 
do kontroli (jak to miało miejsce w prymitywnych zasadach pierwot­
nego  postępowania ),6) ale nie oapowiada współczesnej nauce proceso-

' )  P. Aepleton  (o. c, str. 372 n.).
2)  M ianow ic ie  zasada „dóc is ion  p rća lab le"  s tosu je  sią ty lko  do R ady Państwa,

a nie do innych sądów administracyjnych. O  ile za te m  Laferriere  („Jur id ict.  ad.nin." 
I, str. 322 n.) uważał wyraźne ośw iadczen ie  wo l i  w ładzy  za waruneK sporu  adm in i­
s tra cy jn ego  w o g ó le  ( „T ou t  con ten t ieux  suppose  une con tes ta t ion  et ii ne peut
y avo ir  con tes ta t ion  dans le  con ten t ieux  administrati f, que s ‘ il y a opposit ion  entre  
le prćtention du requórant e t  une dóc is ion administrative  e xp ie s s e " ) ,  to  ®onna/a 
( „P róc is " ,  1935, str. 188) zupełnie wyraźn ie  teor ię  i ę  odrzuca  ( „C e s  caracteres  de 

cróation  du con ten t ieux  et de liaisor, de  l ‘instance ne pourra ient e tre  admis que 
si la dócis ion p ró d a b le  ótait  e x ig ee  dezan t tou tes  les juridlctions. y  com pris  la 
juriaiction judic iaire, e t  tou tes  les fo is  qu'ii y a con ten t ieux  administratif . O r elle  
n‘ es t  e v ig e e  que devan t le Conseil  o E ta t “. „L a  dóc. pr. es t  d ‘ ordre h istorlque et 

tient a certains caractóres  orig ina ires  do Conseil  d ‘E ta t“ . La  dóc. pr. est  une to m -  
piication qui n’ a aucune util itś  et qui pourrait e tre  supprimóe sans aucun lncovć- 

nient La meilleure preuve  en  est dans la leg ie  qui a ó t ć -p o só e  au cas ou l ‘ f ldmi- 

n istration opp o se  le s i len te  a une dem ande d autorisat ion  próalable".
*) Por .  u AppUicn'a  ( o  c. str. 375) „cas  dans lesquels  la jur id ic t ion  acmin. 

peut ótre  saise sans dócis ion p róa lab le “ . Nb. tw ierdzenie  W asintyńĄ iego  (o. c. str. 

CCXIil), że  w ym agan ie  „dóc. prea l  “ Jest „ j e d y n i e  wyn ik iem  orzeczn ictwa Rady 
stanu", nie znajduje oparcia w tym  orzec zn ic tw ie  (wyr. z 1.11 1928 01ivć R. p. 158), 

k tó re  w iąże je  z dekre tem  z 26.V1I 1806 lost. 11); (p. Houoien  o. c. str. 336).

■*) P. Langtod  „K o n t r o le "  (o. c. str 8/ n.),
5)  ,‘Bonnard  (o .  c str. 188): „ L a  dóc  pr. se  prćsente, en som m e,  c o m m t  une 

sor te  de „c om p ro m is "  c o m m e  on  en trou ve  dans la procódure  arbitraire e dans 
certe ines p ior f idure  p r im it lves“ . P on iew a ż  p os tęp ow an ie  podatKow e zachow u je

dotąd stosunKowo najw ięcej p rze ży tków  epok i  absolutnej w dzie jach administracji..
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wej i teorii racjonalnego administrowania1). Z teoretycznego w ięc kon­
fliktu pomiędzy tymi dwiema zasadami, zasada .decision piealable* 
nie m oże ( n hypothesi) wyjść zwycięsko. Ponieważ Francja była wzo 
rem instytucy] administracyjnych na kontynencie, przeto teoria „Maison 
de 1’mstance" przyjęta w pozytywnych systemach administrowania m oże  
być —  bez obawy popełnienia błędu —  genetycznie związana z p o ­
wyższą ewolucją historyczną francuską. Odczuwana i podkreślana wszę­
dzie konieczność zabezpieczenia strony (a także interesu publicznego) 
przed „milczeniem władzy", nawiązuje również do aktów ustawodaw 
czych francuskich z lat 1864 i 1900 oraz związanej z nimi juaykatury 
Rady Państwa, przedstawianych przeważnie jako wzór do naśladowania 
i rzeczywiście —  niemal wszędzie — fragmentarycznie naśladowanych. 
O tóż wf&śme w związku z zasadą wykładni „milczeniu" przyjętą we 
Francji (ut infra), niejednokrotnie poważne autorytety —  że wym ienię 
tylko wybitnego uczonego hiszpańskiego Gasconay M arin  — doszukują 
się w biernym zachowaniu się władzy negatywnego  oznajmienia woli 
dającego się a c o n t r i r i o  interpretować w sensie pozytywnym (przy­
czyn inercji w zestawieniu z ustawowymi obowiązkami w ładzy )2).

c ) Z naszkicowanym już wyżej prawem strony do kontroli (jedną 
z najważniejszych zdobyczy tzw ustroju praworządnego) korespon­
duje ściśle drugie prawo strony: do z a ł a t w i e n i a  sprawy. Ma ono

p rze to  na tym  przyk ładz ie  m ożna m o że  najlepiej w ypróbow ać  znaczen ie  omawia ■ 

nych tu konstrukcyj naukowych. P. także  w „C om p te -R en du “ (o .  s str. 83) uwagi 

Langroda i Casconai/ ćfttarln.

' )  Por. t e o r ie  zeb rane  przez tgonnarda  (o .  c. str. j88-9) i p. Houcien  (o .  c. 

str. 389) ale p. także: de Fon t-R ea iila  „Oaranties  des dro its  des administres en Fian- 
c e ”  ( „C om p te -R en du "  o. c. str. 139)

*) „Est-ce  que des ces  cas II n ’y a pas vra im ent de  decision? Ce qui ex is te  
c e s t  une dćc is ion  nćgative ,  mains non m ot iv će .  Ce  qu"il n’ y a pas, dans la dćci-  

s ion, c est la justitat ion de la dćclsion. Et quand m śm e  —  c’est un paradoxe  

c ’est dans le m o t i fs  de  ces  dec is ion  negat ives  que le TriDunal d evra  chercher  les 
ra isons d annuler les dćć is ions des autorites  administratives. Dans plusieurs cas 

nous nous trouvons  desan t une dćc is ion  negatlve ,  mais est-ce qu'i l n ’ex is te  pas 

d ’ć lem en l  p o s i t l f ? . (Qasconay M a rin  w Com pte -Rendu o. c. str 73).

Zupełnie  inacze j L a ftr r iire  (o ,  c. wyd  II, t. U, str. 429) „ L e  s ilence de 1’ admi- 
n istrat ion ne saurait fa ire  naitre aucune action ; il n‘apDartient pas a la jur lc lc tion  

con ten t ieuse  dMnieryenir par v o l e  d ' in jo n c t io r  dans le dom aine  de Tadministratlon 
ac t lve ;  or, a quoi pourrait tendre  une rec iamation  con trę  1‘ inactlon d ’un autoritć, 
s inon a fa ire  Juyer que c e t t e  au tor itś  do it  agir, e t  c om m en t  elle  do it  ag ir?” 

P . tfjłrth&lemy (o .  c. str. 1117): „II est c ependen t m an ifes te  aue le  s i lence  de l‘ Adm i- 

n istrat ion peu l quelque fo ls  constituer  la v io ia t lon  d'un droit . .“ P. Hauriou  (o .  c. 
s tr 386)
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aspekt zarówno prawny1), jak moralny2). Sprawa ma znaczenie pierw­
szorzędne, także dl* usprawnienia administracji, tak bardzo dyskutowa­
nego wszędzie, a będącego  niemal wszędzie dopiero  w stadium nie­
skoordynowanych jeszcze zamierzeń. Trudno znaleźć bardziej uchwyt­
ną cechę charakteryzującą administrację jako „służbę publiczną'13), aniżeli 
tę nł&śnie. Kryje się w niej tak ie  istotne kryterium postępowania 
administracyjnego jako poddziału nowoczesnego procesu prawnego. 
Właśnie „istnienie ODowiązku załatwienia sprawy przez władzę zapob ie­
ga tiw, milczeniu władzy w postęp, aćmin., które m oże na interesy 
strony wpływać ujemnk* na równi z odm owną decyzją, a nawet i więcej, 
ponieważ uniemożliwia stronie korzystanie z środków prawnych4). P od ­
kreślane w teorii i w tekstach norm obowiązujących zasady szybkości, 
bezpośredniości, prostoty w postępowaniu administracyjnym, wisiałyDy 
w próżni, gdyby prawo strony do załatwienia je j sprawy podlegało za­
kwestionowaniu5). „W iadra  ma obow iązek  rozstrzygnięcia wniosku 
strony, obowiązek nie tylko w stosunku do państwa, ale również w sto­
sunku do strony, która ma prawo podm iotowe do współdziałania
w administracji w tej formie, że wprawia w ruch funkcje administrac/j-

' )  Hor. s łuszne w y w o d y  W asiutyń ihU go  „M i lc z e n ie "  (o .  c. str. CCVII).

O  P  H aeelka  „ L a  protectior? des  o ro lts  des  part ies dans la procćdure  aami- 
n istrat ive ‘ (w  „C o in p te -R endu "  o. c. str 99); H o ld ik  (w  „C om p te -R en du ”  o. c. str. 

70)' Qasconay M arin  (o .  C. Str. 42, 70 i 71).

3)  Duguit „T rans fo rm ations  du d r. publ.“ (1925 str. 46) ' „II ex is te  une corres- 
p on den ce  intime entre  la possess ion  de la puissance e t l ' o  b 1 i g a 11 o  n
d ‘a c c o m p 1 i r c e r t a i n e s  a c t i v  i t e s, de rendre  certains services. Cette
correspondet .ee  tou jours sentie  es t  com pr ise  c la irem ent et vou lue  fo r t e m en t  par 

l‘ h om m e  moderne. Cella suffit  pour fon d er  1‘oDligat ion  juridiąut. des gouvernants..“ ; 
p. Langrod  „S łużba publiczna” (o. c. str, 23, 45. 93).

' )  P Ktonow iec^i „S t r o n a ” to. c. str. 74), „ J e że l i  w o g ó l e  Istnieje  m ożn ość  

prawna za sp oko jen ia  interesu w danym  stanie fak tyc zn ym , wtadza ma o b o w ią zek  
na skutek podan ia  s trony in te iesow ane j  wydać d e c y z ję  m ery toryczn ą  w sprawie. 

O bow iązek  załatwienia w ten sposób  podania, nie przesądza  treści za ła tw ien ia” 
(Ibiaerp, str. 71).

5)  P. Tezner „Dąs  óst. Rdmln. V e r v . “ ( o  c str. 249 n ): „Dei V e rw e isu n g  des 

Einzelnen tn allem und j e d e m  an die tiehórden, der  aussercrdentl iche Clmfang der 
Befugnis  der  Verwa ltungsbehórden  zur Rufsicht uber den e inze lnen  entsprIcht ihrer 
rfefugnis  und Pfi icht,  ihn zu bescheiden. . W o  der R ntrag  e ine Form  der Rnspruch 

serhebung Ist, e r  m ag  gesetz l ich  ais f lnspruch , Einwendung, Besch w e ide  bezelch- 

net sein, dort m u s s  b e s c b e l d  e r t e i l t  w e r d e n .  De.n f lnspruche auf 
Bescheld  wird nach L a g e  des f a l l e s  und der  bestehenden Rechtsnormen bald durch 
Bescheid in der Sache durch S ta ttgebung  ode r  V erw er fung  aus m ateriell-rechtlichen 

Grunden (Rbw eisung ) ,  baid durch Zuriic l.weisung fiir dermaien m ange ls  der  Ent 

sche 'dungsre i f e. w egen  U nzustand lgke lt  oder  w egen  fo rm a le r  p rozessrech t l lcher



ne w tych wypadkach powstrzymanie sią od decyzji nie jest zgodne 
z prawem, nie jest wykonywaniem  obowiązków administracyjnych. 
Władza stoi wobec alternatywy uwzgiądniema wniosku strony albo od ­
rzucenia, normy prawnie n i e  d o p u s z c z a j ą  b i e r n o ś ć  i * ')• ^ b y  
to w teorii prawa administracyjnego powszechnie uznane prawo strony 
nie ulegało w praktyce— w wyniku biernego oporu władzy „m ilczącej" — 
zupełnemu przekreśleniu, — i judykatura sądów prawa publicznego, 
i pozytywne ustawodawstwa różnycn Krajów stwarzają rozliczne śroaki, 
zmierzające w pierwszym rządzie ku związaniu władzy terminem (czy to 
ógó lnym  dla wszystkich spraw, czy to szczególnym dla poszczególnych 
kategoryj agend), a nastąpnie (wyższa faza rozwoju )— ku obwarowaniu 
bezskutecznego upływu tego  terminu sankcjami różnego rodzaju. Jeane 
i drugie ulegają cząsto po jęc iowem u związaniu z konstrukcją woli d o ­
rozumianej. W  judykaturze znajdujemy charakterystyczny wyrok w ło­
skiego bądu Najwyższego z 26.VII 1928 „non e nectssario, cne ia vo- 
lontd amministrativa si concreti in un atto solenne per legittimare la 
competenza degli organi amm'nistpativi, ma basta che tale vo!enta si 
m d a f ts t i  c o m u n q u e “ 2) W  ustawodawstwie porównawczym, m oty­
wacja rozwiązań normatywnych krąży dooKoła konstrukcji „woli domnie­
manej* *), bez wyglądu na to, czy bezskuteczny upływ terminu usta­
wowego, zakreślonego ustawą dla załatwienia danej sprawy, połączony 
jest z sankcją taKą czy inną (dorozumiana decyzja odm owna czy przy- 
cbylna). W  literaturze, traktującej o tych rozwiązaniach normatywnych, 
napotykamy roznorodne określenia (np. „assimiiation du silence pro-

Griinde, wegen  Unzulassigkeit entsprochen  . . Es lassen śich . . die a l lgemeinen 

Gesichtspunkte  gewinnen, dass jede rm ann  auf jeden  f lntrag, wenn er  nicht ganz. 
lich unverstandlich ist o d e r  au f Irrsinn des f ln t iags te l le r s  hinwelst, Bescheld  zu te i l  

werden muss, und zw ar  in der S ache  selbst . . o wp ływ ie  art. 71 polsk. postęp- 
admin. na obow iązek  w ładzy załatwienia sprawy in m erito ,  por .  m o ją  g lo s ę  w O P f l  
1938, k tóra  łączy się śc iś le  z tem a tem  nin. studium.

’ )  P. W ai/ulym ki „M i lc z en ie 1' (o .  c. str CCVI1 n.); Gasconay M a rin  ( o  c. str. 14): 
„ L ‘administrś a dro it a ó l r e  a d m i n l s t r e ,  & ce  que 1‘ f ldm in is tra t ion  prenne 
des dćcisions, prenne sa responsabil i tś  de/ant les den .andes  ou reęuetes  des pai 

ticuliers form ulśes  seion  les d ispos it ions  Iśga lćs  . . “ .

2)  P B o r ji  „ L a  Giust. f tm m ."  (o .  c str. 235;. P nadto  ib idem str. 187.

3)  Np. p. Druk s e jm o w y  p ro jek tu  ustawy o  sądach ubezp . spoi.  u ch w a lon ego  
przez Radę  Ministrów 15.111 1938 (str. 68 uzasadnienia):  „D o św iad czen ie  uczy, że  

c zę s tok ro ć  m ilczen ie  władzy je s t  dla s t ron y  równ ie  szkod liwe , jak  d ecy z ja  odma 
wla jąca je ] żądan iom  1 m o że  być  traktowane Jako d o m n i e m a n a  aecyz ja  od 
mowna . .
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longe a une decision du rt je t " ,  x)  „lacune legisletive“ , 2) .fictlon dene- 
gato ire" s) wzgl. .approbation tacite" 1); zagadnienie jest stawiane 
chwiejnie i cparte na często nieprzemyślanej grze słów. I oto właśnie 
analogiczne stosowanie konstrukcji .wo li dorozumianej" ma wprowadzić 
pierwiastek stałości i stworzyć teoretyczny punkt oparcia dla tych 
wszystkich konstrukcyj, jakie tworzy judykatura i ustawodawstwo w imię 
.dobre j administracji* z jednej, a obrony jednostki z drugiej strony; 
wydaje się nam, iż w sięganiu do tej anaiogii z prawa prywatnego 
odzwierciedla się proces rozwojowy instytucji, o której mówimy. N ie 
stworzyła jej teoria, ale przeciwnie: tworzy się ona w  praktyce, Stąd 
określenia teoretyczne są raczej je j nadbudową, nii fundamentem. Tu 
też zapewne lezy źródło częstych nieporozumień pojęciowych i trwającej 
cnwiejności definicyjnej.

(C .  d. n.)
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r. Jjertheiem y  (o. c. str 1117): „C e  tex te  a s s i m f 1 a i t, en som m e,  a une 

dec is ion  de rejet, Ie s ilence p ro lon gć  du ministre"; p. J lpp leton  (o .  c. str. 548): „ L e  

bćne f ice  de  1 ' a s s i m j l a t l o n  d u  s i l e n c e  p r o l o n g ć  a u n e  d ć c i s i o n  
d e  r e j e t  s ’ćtand a tous les eas ou un recours  juridictionuel qu e lconque  ne 
peut e tre  introduit . . “ .

2)  P. Hauriou ( o  c. str. 386): p. 3:>/«a „ S o b r e  el Recurso  J e ra rqu ico “ (o .  c 
str. 71): „El decrete  ha ev itado  una l a g u n a  muy freeuente ,  aun en s istemas 
adalantados, l a g u n a  que  m o t iv a  cuest iones  de Interpre tac ión  sobre  el sllencie 

de la f ldm in is trac ión  publica".

s)  P. Uchwala  8 Sekcji  p ierwsze j VI M iędzynar.  Kongr.  Nauk fldmin. 1936 
(p .  C om pte  Renau o c. str. 1065).

*) P. Bieisa „Garanties" (o . c. str. 1138).
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R. H R U S N E R

NOWELIZACJA PRZEPiSOW O ORGANIZACJI 
URZĘDÓW WOJEWÓDZKICH I STAROSTW

(C iąg da lszy )

XIV Wnio»«i i uwagi ogólne.

1) Są zwolennicy jak najdalej idącego u s z t y w n i e n i a  podziału 
na wydziały w rozp. wykonawczym, przy czym posługują się mniej 
w ięcej tymi samymi argumentami, co za koniecznością usztywnienia 
podziału starostw na referaty. Wskazują m.i. na to, że w praktyce 
podział na wydziały jest już usztywniony. Są również wnioski usztyw­
nienia w rozp. także podziału na oddziały, ażeby unlicnąć nadmiernej 
róźnolitości w tym względzie. Zwolennicy usztywnienia podkreślają 
również korzyści, gdy w ten sposóo będzie utrudnione kasowanie i tw o ­
rzenie komórek org. w drodze zarządzeń ministedalnych.

2) Niektórzy proponują podział wydziałów na oddziały w ten 
sposób, ażeby np. tylko część czynności wydziału była załatwiana w od ­
działach, a reszta, bez osobnej formy org. podlegała bezpośr naczelni­
kowi wydziału. Ten p io jekt pokrywa się, jak sądzę, z wypadkiem prze­
widzianym w ustępie osiatmm §-u 5 rozp.

3) Są propozycje podziału dużych oddziałów na r e f e r a t y  jako 
komórki org., przy czym przytacza się jako przykład referaty aprowize- 
cyjne, nieraz ba rdzo samodzielne l a  propozycja budzi wątpliwości ze 
stanowiska art. 35 ustawy, który nie zna referatów jako komórek org

4) N ektórzy zwracają uwagę, że w ob ec  brzmienia art. 35 ustawy
oprócz wydziałów i cduzialów nie m ogą  istnieć komórki o nazwach: 
B i u r o ,  s e k r e t a r i a t ,  s a m o d z i e l n y  o d d z i a ł  itp., chociaż 
istnienie takich kom órek byłoby przydatne. Ta uwaga wydaje się 
słuszna tylko odnośnie do „samodzie lnego oddziału", gdy z ustawy
wynika, ze oddział stanowi c z ę ś ć  w y d z i a ł u .  Nie ma natomiast
przeszkody, ażeby poszczegó lne oddziały lub działy pracy (referaty) 
miały od rębne nazwy np. „sekretariat*.
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5) Urzędy wojew. w swoich wniojkach na ogół dają wyczerpujące 
w y l i c z e n i e  w y d z i a ł ó w ,  wysuwając tym samym projekt ich 
usztywnienia Tylko w jeanym  wypadku jest wniosek, ażeby ilość w y ­
działów była dortosowana do potrzeb specjalnych k a ż d e g o  w o je ­
wództwa. Jest również jeden  wniosek ustabilizowania nie tylko podziału 
na wydziały, ale i o d d z i a ł y, co motywuje się m. i. przejrzystością 
organizacji i wygodą ludności. Niektóre wnioski proponują usztywnienie 
pewnych wydziałów (zwłaszcza z resortu M. S. W ew n .) a pozostawienie 
reszty w stanie płynnym. W  ten sposób tylko n i e k t ó r e  wydziały 
byłyby uznane w rozp. za obligatoryjne.

6) W  niektórych wnioskach zwrócono uwagę na tworzenie w y­
działów d u ż y c h  o  możliw ie równomiernym zakresie działania, oraz 
za ograniczeniem ilości oddziałów.

7) Jako w y d z i a ł y  o b l i g a t o r y j n e  wyliczane są w e  wnio­
skach: a ) wydział ogólny, b ) społeczno-polityczny, c )  wojskowy, d) sa­
morządu, e) rolnictwa, f ) komunikacyjno-budowlany. W  tycb wnioskach, 
które poaają wyczerpujące wyliczenie (usitywnienie), znajdujemy nadto 
wydziały; a) przemysłowy, b) zdrowia, c) pracy i opieki społecznej, d ) 
prawno-administracyjny, e )  wodny (wodno melioracyjny).

8; O wnioskach dotyczących ł ą c z e n i a  poszczególnych o  d- 
d z i a ł ó w ,  oraz o odmiennych <ch nazwach, będzie mowa poniżej.

9) W  związku z ust. ost. § 5 rozp., tj. dot. sprawy poruczenia 
naczelnikowi wydziału kierownictwa jednym z oddziałów, na ogó ł an­
kieta wypowiada się bądź p r z e c i w k o  temu przepisowi, bądź też za 
je g o  z ł a g o d z e n i e m  wzgł. ograniczeniem do maiych wydziałów. 
Jedynie co do naczelnika w y d z i a ł u  o g ó l n e g o  są dyskutowani 
żądania, ażeby był on stale kieiownikiem oddziału org.-pers. z powodów, 
o których będzie m owa poniżej.

XV Wydział ogólny.

1) P i e i w s z a  u s t a w a  o organizacji władz administr. II inst. 
z 2 s i e r p n i a  l y j y  r. (poz. 395) nie zawierała przepisów, dotyczących 
wewnętrznej org. urzędów wojew. z wyjątkiem przepisu o utrzymaniu 
DyreKcji Robót Publ. Rozporządzenie wykonawcze do  tej ustawy og ło ­
szone w nr 90 Dz. Ust. z 1919 r. przewidywało podział urzędu woje 
wódzkiego na d e p a r t a m e n t y ,  a departamentów na o d d z i a ł y .  
Wśród departamentów wymieniony był dep. prezydialny, jednak bez 
bliższego oKreślenia je g o  kompetencji.

Rozp. wykonawcze cg ł w nr 39 Dz. U z 1921 r. są bardzie) 
szczegółowe, ponieważ u s z t y w n i ł y  podział urzędów wojew. n? wy
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działy. Według tych rozp. urzędy wojew. dzicUy się na wydziały: pre- 
zydia'ny, samorządowy, aprowizacyjny, zdrowia, rolnictwa f weterynarii, 
przemysłowy, pracy i opieki, Dyrekcję Rob. Publ., budżetowo-gospo- 
darczy, a w wojew . południowych także wydział wyznaniowy. W  wydziale 
p r e z y d i a l n y m  połączono wszystkie sprawy, pozostające w związku 
z funkcjami wojewody, jako reprez. Rrądu, oraz personalne, z wyjątkiem 
doi. funkcjonariuszów niższych. Wydział b u d ż e t o w y  miał załatwiać 
wszystkie sprawy z tej dziedziny z wyjątkiem Dyrekcji Ronót Publ. oraz 
sprawy personalne funkcjonariuszów niższych.

\

Rozp. Rady Min. z 11 l u t e g o  1924 (poz. 225) wprowadziło p o ­
dział urzędów wojew. na wydziały, k ióre  w miarę koniecznej potrzeby 
dzielą się na oddziały. Ponadto przewidywano istnienie tzw. s a m o ­
i s t n y c h  o d d z i a ł ó w  To  sarno rozp. przewidywało, że  wszystkie 
sprawy osobowe będą zespolone w wydziale p r e z y d i a l n y m ,  budże­
towe zaś, rachunkowo-kasowe i gospodarcze, w wydziale b u d ż e t o ­
w o  g o s p o d a r c z y m .  Roip. przewidywało również istnienie osobnej 
Dyrekcji Robót Publ.

2) Rozporz. Prezydenta z 19 s t y c z n i a  1928 (Nr 11, p o z .  86) 
ograniczyło się w art. 31 do wskazania zasad ogólnych dotyczących 
wewn. Oiy. urzędów wojew. i podziału ich na wydziały i oddziały, spo­
śród zaś wydziałów wymieniło wyraźnie Dyrekcję Robót Publ. i, jak 
wspomnieliśmy poprzednio, jeden wydział (pod bezposr. kierownictwem 
w icewojewody) załatwiający sprawy org. w najobszerniejszym tego  sło­
wa znaczeniu (wraz z budźetowo-finansowymi).

3) Ten krótki rys historyczny rzuca światło na istotę wydziału 
ogó lnego  i jego organizację. Z ważniejszych nowel należy wymienić 
nowelę z 12 c z e r w c a  1934 (N r  80, p o z .  743), która zgodnie z o gó l­
nym życzeniem w ojewodów  uwolniła w i c e w o j e w o d ę  od obowiąz­
ku kierowania wydziałem ogo lnym  oraz okólnik M. S. Wewn. N r GL 
3a-15/2 z d. 21.XI 1934 r., który ze względów oszczędnościowych ska­
sował w y d z i a ł y  a d m i n i s t r a c y j n e  w urzędach wojew.

4) W  ankiecie zaznaczyła się dość duża jednomyślność w tym 
względzie, że zarówno uwolnienie w icewojewody od bezpośredniego 
kierownictwa wydziałem ogolnym, jak i sk .sowanie  wydziału admini­
stracyjnego stworzyły szereg K o m u l i k a c y j ,  które wym agrją  upo 
rządkowania. Wnioski pod tym względem  obejmują następujące kon­
cepcje:

a) stworzenie z powrotem w y d z i a ł u  a d m i n i s t r a c y j n e g o  
(administracyjno prawnego),



Nr 22 H A U S N E R :  O R G A N IZ A C J A  U R Z Ę D Ó W  W O J . I  S T A R O S T W 140‘

b) poddanie w y d z i a ł u  o g ó l n e g o  z powrotem pod bezpośred­
nie kierownictwo wicewojewody,

c) nieoDsadzen ie  stanowiska n a c z e l n i k a  tego  wydziału,
d) obsaJzenie tego  stanowiska i poręczenie temu naczelnikowi 

równocześnie kierownictwa o d d z i a ł u  o r g . - p e r s . ,
e )  odsuniecie naczelnika wydziału ogó lnego  od spraw o r g . - p e r s .  

i i n s p  (także budżetowo-gospodar.) a pozostawienia mu kierownictwa 
Innymi komórkami organizacyjnymi,

f) całkowitego wydzielenia I n s p e k c j i  i spraw budżetowo-gospc- 
aar. z wydziału ogó lnego,

g ) zmiany nazwy wydziału ogó lnego  na g a b i n e t  w o j e w o d y  

lub (po  utworzeniu osobnego  wydz. administracyjnego) na: .wydział 
organizacyjno- gospodarczy.

5) Dla realizacji niektórych z powyższych koncepcji byłaby n ie­
zbędna n o w e l i z a c j a  u s t a w y ,  co w tej chwili nie jest zamierzone, 
ze względu na prace nad dekretem z art. 74 Konstytucji. Nowelizacji 
w ym aga lyD y  w  szczególności wnioski podane wyżej pod lit. b) f),

b) Wszystkie wnioski akcentują oczywiście ważne znaczenie w y ­
d z i a ł u  o g ó l n e g o ,  przy czym nie brak zarzutów pod  adresem in­
nych wydziałów, że .chorując na samodzielność* stwarzają fakty doko ­
nane i nie uzgodniają wielu zarządzeń normatywnych i org. z wydzia­
ł e m  ogólnym. Podkreśla się racjonalność umieszczenia przy wydziale 
ogó lnym  b i b l i o t e k i  urzędu wojew. (a podręcznych księgozbiorów 
przy wydziałach, aie pod ogólną kontrolą wydziału ogó lnego )  oraz 
administracji i redakcji D z i e n n i k a  W o j e w ó d z k i e g o .

Są wnioski stworzenia wyraźnie w wydziale ogó lnym  s e k r e t a ­
r i a t u  (korespondencja osobista wojewody, reprezentacja, zlecenia 
specjalne), zwłaszcza że taki sekretariat de facto istnieje

7) Nowela  z 1934 roKu do art 35 p. 4) ustawy zwolniła w i c e ­
w o j e w o d ó w  od bezpośredniego kierownictwa wydziałem ogólnym, 
ażeby podwyższyć ich tym srm vm  hierarchicznie w stosunku do na­
czelników wydziałów oraz odciążyć od bezpośredniej aprobaty spraw 
wydziału cgo ln ego  ze względu na funkcje stałych zastępców wojewody.

Obecnie w ankiecie pojawiły się wnioski p o w r o t u  d o  s t a n u  
s p r z e d  n o w e l i z a c j i ,  tj. postawienia w icewojewody z p o w o re m  
na czele wydziału og. lub. co wychodzi na jedno, nieobsadzania sta­
nowiska naczelnika tego  wydziału. Wnioski te wynikające z faktu, że 
w wielu urzędach wojew. funkcje kierownicze naczelnika wydziału ogra­
niczają się do oddziału administr. prawnego, gdy inne oddziały komu­
nikują się bezpośrednio z wicewojewodą, idą niewątpliwie za daleko
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i nie wnikają w istotny sens noweli z 1934 r. Uczestnicy ankiety, 
szukając wyjścia pośredniego, wskazują sposoby wzmocnienia stanc 
w iskt naczelnika wydziału oę a to przez wyznaczenie go  na o f i c j a l ­
n e g o  z a s t ę p c ą  w i c e w o j e w o d y  (zamiast, jak obecnie, naczelni­
ka wydziału spchczno-polit.), przez poruczenie mu na stale kierownic­
twa oddziałem o r g  - p e r s . ,  które to sprawy posiadają duży ciężar gatun­
kowy, a tam, gdzie jest osobny kierownik tego  oddziału, omijają naj­
częściej naczelnika wydziału, —  wreszcie przez ułatwienie naczelnikowi 
wydziału og. Kierownictwa tym wydziałem w postaci p r ze k a za n i  spraw 
adm.-prawnych ao  osobnego  w y d z i a ł u  a d m i n i s t r a c y j n e g o .  
Zwłaszcza w tym ostatnim wypadku naczelnik wydziału og. zwolniony 
od trudnych spraw oddziału adm.-prawnego, a mając bezpośrednie k ie­
rownictwo cadziału org.-pers., mógłby z większym powodzen iem  speł­
niać funkcje istotnego kierownika wydziału ogólnego.

8) Pozostanie jednak i w tym wypadku zagadnienie (coprawda 
tylko prestiżowe) zaluzności od naczelnika wydziału og., oddziału 
b u d i e t o w o - r a c h .  i i n s p e k c j i .  Kierownicy obu powyższych 
komóreK o  ważnym i szerokim zakresie działania, podlegali przed no ­
welizacją z 1934 r. b e z p o ś r e d n i o  wicewojewodzie; obecnie powinni 
podlegać naczelnikowi wydziału og. W  świetle pkt. 4) art. 35 ustawy 
sprawa ta nie podlega wątpliwości; om ów im y ją bliżej na właściwym 

miejscu.
9) Połowicznym wydaje sie wnioseK anKiety, ażeby naczelnikowi 

wydziału og. przekazać tylko całkowitą aprobatę wydziału p r a w n o  
a d m .  (zwalniając w icewojewodę nawet od przeJaprobaty takich spraw, 
które są zastrzeżone wojewodzie ), w stosunku zaś do innych oddziałów 
wydziału og., zastrzec naczelnikowi wydziału tylko ogó lny nadzór nad 

tok iem urzędowania
10) Jeżeli chodzi o  opinie Mstw w odniesieniu do wydziału og., 

dotyczą one: a) zabezpieczenia dla naczelników wydziałów fachowych 
większego wpływu na załatwianie spraw pers., b) oraz silniejszego pod­
kreślenia obowiązków wydziału ogó lnego  jako doradcy prawnego w y ­
działów fachowych (o  czym niżej).

XVI Iniu wydziały.

1) Wnioski o utworzenie osobnych wydziałów: b u d ż e t o w o - r a  
c h u n k o w e g o  oraz i n s p e K c y j n e g o ,  będa om ówione w dalszym 
ciągu w związku z postanowieniem pkt. 4) art. 35 ustawy.

2) Sprawa utworzenia z powrotem w y d z i a ł u  a d m i n i s t r a ­
c y j n e g o  (administracyjno-prawnego, prawnego), znajduje w ankiecie
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licznych zwolenników, którzy motywują ten projekt bądź to od strony 
interesów wydziału ogó lnego  (potrzeba odciążeniu), bądź od problemu 
wielkiej wagi zagadnień prawnych i potrzeby stworzenia dużej komórki, 
która Dy jednoczyła w sobie zagadnienia prawne z ca łego  urzędu w o ­
jewódzkiego, będąc zarazem doradcą prawnym wydziałów fachowych. 
Niektóre Mstwa zwracają uwagę, że tzw. urzędnicy fachowi referują 
decyzje o przeważającym charakterze prawnym, co jest niewłaściwe 
i powoduje wzrost skarg do N, T. ft.

3) W  odniesieniu do wydziałów s p o ł e c z n o - p o l i t y c z n y c h ,  
opinie dotyczą: a) pozostawienia w tych wydziałach sprawy opiniowania 
kandydatów, jakkolwiek z punktu widzenia art. 25 pkt. 4 ustawy w y ­
daje się to wątpliwe; b) wyłączenia spraw porządku publicznego (z wy 
jątkiem stowarzyszeń i zgromadzeń) do wydziału ogo lnego, wzgięanie 
administracyjnego.

4) Dla w y d z i a ł u  w o j s k o w e g o  jest dezyderat ustabilizowa­
nia tego  *. /działu w samym rozp., proponowana nazwa .Spraw Obrony 
Państwa", wreszcie żądanie zwolnienia naczelnika tego  wydziału od 
obow. kierowania jednym z oddziałów.

5) Podobne dezyaeraty wysunięto co do w y d z i a ł u  s a m o  
rządu, jednak bez żądania usztywnienia w rozp. podziału na oddziały.

6) Są propozycje stworzenia osobnego  w y d z i a ł u  b u d o w l a ­
n e g o .  lub przeniesienia wydziału budowlanego do wydziału samorządu, 
gdyż sprawy te zdaniem ankiety, nie wiążą się z wydziałem, w którym 
obecnie pozostają. Do wydziału (oddz<ału) budowlanego, należałoby 
włączyć sprawy urbanistyczne, załatwiane w specjalnych biurach reg io­
nalnych.

7) Dla wydziału k o m u n i k a c y j n o-b u d o  w 1 a n e g o niektórzy 
proponują nazwę .spraw technicznych*-. O  odciążeniu tego  wydziału 
przez od jęcie  spraw budowlanych była mowa wyżej Jest nadto żą­
danie złagodzenia obowiązku Naczelnika wydziaiu kierowania jednym  
z oddziałów.

8) Co do połączenia spraw z d r o w i a  i o p i e k i  s p o ł e c z n e j  
są zdania podzielone: jedni uważają to za możliwe, inni za możliwe 
gdzie niegdzie, inni wskazują na trudności takiego połączenia (wybór 
naczelnika wydziału).

9) Wydział R o l n i c t w a  i R e f o r m  R o l n y c h  określany jest 
jako zDyt duży. Stąd propozycje  wyznaczen'a stałego zastępcy na­
czelnika lub też przeniesienia sptaw wodno-prawnych (także łowieckich 
i rybackich) do komórki administracyjno-prawnej.
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10) W  ankiecie podkreślono szczególną wagą spraw w o d n o -  
p r a w n y c h  i szkodliwość ich podziału miądzy różne wydziały a wiąc 
pctrzebą ich skupienia w calcści w kom órce administracyjno p awnej. 
Jednak niektórzy uważają, że sprawy te powinny sią znaleźć w p ro jek ­
towanym wydziale wodno-meliorncyjnym,

11) Co do oddziału s z t u k i  i k u l t u r y ,  są propozycje włączenia 
du wydziału ogó lnego, łub też do (pro jek towanego) wydziału budo­
wlanego,

12) został też wysnniąty dezyderat stworzenia we wszystkich urzą- 
dach wojew. odrąhnych wydziałów: d r o g o w e g o  (łącznie ze sprawa­
mi t u r y s r y K i )  i w o d n e g o  łączącego wszystkie spr. wodne z re­
sortów: Komunikacji, Rolnictwa i Ref. Roi. oraz Spraw W ewn. (tzw. 
technika sanitarna) przy czym sprawy p r a w n e  byłyby załatwiane rów­
nież w tym wydziale.

Bliższe szczegóły  organizacji wydziałów wodnych miałyby być 
ustalone w osobnym rozporządzeniu.

a V 4I Sprawy budżetowo-gn poaarcze
A )  (z  rozp , z 30 cze rwca  1930).

§ 39 (1 )  D o  obow iązk ów  kierown ika  kancelarii na leży  prowadzen ie  spraw
b ud że tow o -gospcda rczych ,  związanych z tym  ks iąg  rachunkowych, inwentarzowych, 

mater ia łowych ,  d ep o zy tow yc h  i t d , z w y ją tk iem  dotyczących  ro b ó t  budowlanych, 
p row adzon ych  p rze z  o rgana  techniczne, pod leg łe  Mir.isteistwu R ob ó t  Publicznych.

B ) (z  rozp. 13 sierpnia 1931).

§  8. W  wydziale  o g ó ln y m  jest  oddzia ł  budże tow o-gospodarczy .
Oddz ia ł  ten załatwia sprawy b uaże to w o -go sp o aa rcze  cafego urzędu w o jew ó d z ­

k iego .  Sprawy zw iązane  z o rzeczen iam i 1 zarządzen iam i p oszc zegó ln ych  wydziałów , 
wydawanym i w zakres ie  ich kom petenc j i ,  oddzia ł  b u d że tow o -gospod a rc zy  załatwia 

na pods taw ie  o trzym anych  d ysp ozycy j  w o jew o d y  w zg lędn ie  naczelnika w łaśc iwego  
wydziału, w granicach upoważn ień  do asygnowan la  sum. W  tych wypadkach  na­

czelnik  w łaśc iwego  wydziału odpow iada  za c e low ość  wydatków.

W  raz ie  sprzecznych  z obow iązu jącym i przepisam i rachunkowo Kasowymi de 

cyzyj,  oddz ia ł  bu d ze tow o -gospod arc zy  sprawę przedstaw ia  do  ro zs tr zygn ięc ia  w o ­
jew odz ie  za pośredn ic twem nacze ln ika wydz ia łu  o gó ln ego .

§  9. Sprawy budżetowo-rachunkowe Dyrekcji  R obó t  Publicznych są za łatwiai.e 

w o sob n ym  r e f e rac ie  oddziału b u d że tow o -gospod arczego  S zczegó ły ,  d o tyc zące  

stosunku t e g o  re fera tu  do Dyrekcji  R ob ó t  Publicznych, będą OKreślone przez M i ­

n istrów Spraw W ew nętrznych  i R obó t  Publicznych,

§  32. K iero itn ik  oddzia łu  budże towo  go s p o d a rc ze go  ponosi ponadto  (§ 26) 

odp ow ied z ia ln ość  za uchybienia oddzia łu  w załatwieniach opartych  wyłącznie na za­
wod ow e ]  w iedzy  i za p rowadzen ie  ksiąg I rachunkowośc i zg od n ie  z obow iązu jącym i 

przepisam i racnunkowo-kasowyml. W  tym  sam ym  zakres ie  pon oszą  odpowiedz ia ł-
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ność urzędnicy oddziału h u d że tow o -gospod a rc zego  oraz k ierownik i urzędnicy re­

feratu buażetowo-rachunkowego,  za ła tw ia jącego  sprawy D yrekcj i  R ob ó t  Publicznych.
§ 36. 12) W  kon ferencjach  b iorą  na w ezw an ie  w o jew od y  udział . . . .  k ie­

rown icy  oddz ia łów  za ła tw ia jących  sprawy budże tow o-gospodarcze .

1 ) 0  sprawach budżeiowo-gospodarczych wspominaliśmy już p o ­
wyżej, w szczeq. w rozdz. XIII w związku ze sprawą podziału wydziału 
ogó lnego  na oddziały W  rozdz. XV przypomnieliśmy, że w swoim 
czasie istniały w urzędach woj. osobne wydziały budżercwo-gosp. ska­
sowane w związku z utworzeniem wydziału ogó lnego  przez rozp. Prez. 
z 19 stycznia 1928 r. Wyjątek uczyniono wówczas na rzecz spraw bud- 
żetowo-rach. Dyrekcji Robót Publicznych, które miały być załatwiane 
w osobnym referacie oddziału budżetowo-gosp Dołączył się później 
wyjątek na rzecz Funuuszu Obrotowego  Reformy Rolnej.

2) W  materiałach a n k i e t o w y c h  znajdujemy szereg uwag do­
tyczących org. spraw budżetowo-gosp. Cwagi te łączą się z omówioną 
poprzednio sprawą reorganizacji wydziałów ogólnych i taktycznym sta­
nem rzeczy, w którym stosunek oddziału budż.-rach. do naczelnika wy 
działu ogó lnego  oraz do w icewojewody wym aga jasnego ujęcia.

3) W  ankiecie są głosy domagające się utworzenia o s o b n y c h  
w y d z i a ł ó w  b u d ź .  g o s p . c o  wym agaioby noweliiacji ustawy. P o ­
stulat ten motywuje się przede wszystkim dużym zakresem działania 
tego wydziału. Oprócz spraw zespolonych 6-ciu resortów, doszła w ostat­
nich latach rachunkowość D. Dyrekcji Rob. Publ., Zarządów Dróg W o d ­
nych, Funduszu Drogow ego , Zarządu Gmachów Państw, i O k ręgow ego  
Urzędu Ziemskiego. Oddział budż.-gosp. zatrudnia duża ilość pracow­
ników, krocząc w tym względzie bezpośrednio po wydziałach Rolnictwa 
i R. R. Na podstawie uchwały Rady Min. z 23 listopada 1935 r Minister 
Spr. W ewn. poruczył kierownikom oddz'a lów budż.-gosp. czuwanie nad 
prawidłowością wykonywania budżetu i sprawami oszczędnościowymi.

4) Podnosi się również m om ent potrzeby operowania w tym od ­
dziale dużą ilością przepisów nie tylko rach.-kasowych, ale i regulują­
cych merytorycznie działalność innych wydziałów oraz oddziałów urz. 
woj., jak np. ustawodawstwo ubezpieczeniowe, Funduszu Pracy, Fundu­
szu Drogowego , przepisy emerytalne, o pom ocy  lekarskiej, ustawc o  za­
siłkach wojskowych itd.

5) Ten  stan rzeczy, zdan>'em zwolenników koncepcji osobnego  w y­
działu budż.-gosp., wym aga należytej samodzielności kierownika oraz 
bezpośr. kontaktu z wicewojewodą, tym bardziej, że każda ważniejsza 
akcja natychmiast powoduje ingerencję tego  wydziału (ro b ó r  wojsko­
wy, wybory, akcja inwestycyjna, melioracyjna, walka 7 epidem orni itp.).
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Projektowany nowy wydział miałby być podzielony na trzy od ­
działy: a) budż.-oszczędnościowy, b ) adm.-gospodarczy, c) rachuby.

6) Są w ankiecie również głosy p r z e c i w n e  tworzeniu osobnych 
wydziałów budż.-gosp., wychodzące z założenia, że przytoczone wyżej 
trudności są wyolbrzymione.

Przy czym podkreśla się, że należałoby jedynie ustalić bliżej wła­
sną odpowiedzialność kierownika oddziału budż.-gosp. (a także i o d ­
działu finansowo-roinego) jako facnowców i w skazać te kategorie spraw, 
do  których naczelnikom właściwych wydziałów, jako nie fachowcom 
w spr. budż.-rach. byłoby nie wolr.o się wtrącać.

7) Jest wniosek pośredni, ażeby utworzyć osobne wydziały budź - 
gdsp. tylko w niektórych urzędach wojewódzkich, gdzie zakres spraw 
i kredytów tego  wymaga

8) W  opiniach Ministerstw znajdujemy też m. in. propozycje, a że ­
by sprawy budż.-rach. wydziałów drogowych i wodnych D y (y  załatwiane 
w osobnym referacie ogó lnego  oddziału budż.-gosp., jak to było za 
czasów istnienia Dyrekcji Robot Publ.

9) Co do spraw budż.-gosp. w starostwach (§ 39 rozp.) zwrócono
w ankiec'e uwagę, że odnośny przepis wym aga zmiany w związku
z prowadzeniem spraw budż.-gosp. z zakresu robót budowlanych (nad­
zór nad budynkami państw.).

a) sprawa takiej czy innej organizacji i wydziałów (oddziałów)
budż.-gosp. łączy się oczywiście z odpowiedzią nr zagadnienie zasad­
nicze, czy sprawy „organizacyjne", wyliczone w ustawie (tu należą tak­
że sprawy inspekcyjne), m ogą ulec rozbiciu czy też mają być skupione 
w jednej komórce org,

XVIII Kancelaria .
A. (Z rozp. z 30 czerwca  1930)

§ 38. K ie row n ik  kancelarii, o  ile s tanow isko takie zależnie od organizac j i  
spraw kancelary jnych  jest  przewidziane, prowadzi kancelar ię  o raz  odpowiada:

1) za stały nadzór nad pracą personelu kancelary jnego;
2) za ścisłe p rzes t rzegan ie  p rzep isów  o  b iurowości o raz  in fo rm ow an ie  s ta­

ros ty  o  brakach dos tr ze żon ych  w tym  wzq lędz ie  u p oszczegó lnych  re ferentów;
3) za p rzestrzegan ie  zasady o szczęd n ośc i  oraz in ic ja tywę co  d o  w p row a dze ­

nia m oż l iwych  uproszczeń  biurowości;
4) za dop i lnow an ie  zarządzeń, ma jących  na celu o en ron ę  ta jności i poufności

spraw;
Ponadto  k ierownik  kancelarii  prowadzi ks ięgę  p -zy ję ć  interesantów i spełnia 

inne czynnośc i  przew idziane instrukcją kancelaryjną.

§ 39. (1 ) D o  obow iązk ów  k ierownika kancelarii  należy prowadzen ie  spraw 

budże tow o-gospodarczych .
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(2 ) Do obow iązków  kierownika kancelarii należy uw ierzyte ln ian ie  odp isów  
pism i dokumentów, sporządzonych  na żądanie włauz i o sób  in teresowanych  jak  

również załączników.

§  18, S zc zegó ły  organ izac j i  kancelar ii  regulują osob n e  przepisy ( instrukcja 

kancelary jna)

8  (z rozp. z 13 sierpnia 1931).

§ 13. (1) Kancelaria urzędu w o jew ó d zk iego  wchodz i w sktad wydziału o g ó l ­
nego

(2) Kancelaria obe jm u je  wspólne dla ca łego  urzędu w ó je w ó d zk ie g o  biuro 

in fo rm acy jno-podaw cze ,  eksped y tu rę  i archiwum gtówne, jako  też  tw orzon e  w mia­
rę p o t rzeb y  osobne  oddzia ły  kancelaryjne przy poszczego inycn  wydziałach, a lbo dla 

dwóch  lub w ięce j wydz ia łów  łącznie, dla załatwiania b ieżących  spraw kancelaryjnych.

(U s tępy  3 —  9 dotyczą  od r ro w y  ta jności i poufności).
§ 35. Urzędnik sprawujący k ierownictwo kancelarii  urzędu w o jew ó d zk iego  

jest odpow iedz ia lny :
1) za stały nadzór nad pracą personelu kance lary jnego  we wszystkich o d ­

działach kancelaryjnych;

2) za ścisłe p rzestrzegan ie  p rzep isów  o  b iurowości o raz  in fo rm ow an ie  wice­
w o jew o d y  o brakach dos trzeżonych  w tym w zg lęd z ie  w poszczegó lnych  wydzla iach 
i oddziałach

3) za p rzes trzegan ie  zasady o szczędnośc i  o raz  in ic ja tywę co  do w p row a dze ­
nia m oż l iwych  up roszc zeń  b iurowości;

4) za zarządzenia ,  m a jące  na celu och ron ę  tajności i pou fnośc i spraw.

1) O  sprawach kancelaryjnych mówiliśmy już poprzednio, w szcze­
gólności w rozdz. XII, gdzie wspomnieliśmy o pi opozycji traktowania 
kancelarii w starostwie jako komórki org., równorzędnej z referatami, 
czemu zresztą rozp. nie stoi na przeszkodzie.

2) W  a n k i e c i e  znajdujemy szereg uwag dot. spraw kancel. 
zarówno w urzędach wojewódzkich jak i starostwach. Głosy te podkre­
ślają często dużą wagę spraw kancelaryjnych dla pow iatowego  funkcjo­
nowania urzędów.

3} Co do spraw kanc. w urzędach woj., znajdujemy m. in. na­
stępujące luźne wnioski:

• a) należy przewidzieć wyraźnie wydanie i n s t r u k c j i  k a n c e ­
l a r y j n e j  (porównaj § 18 rozp. o starostwach).

W  instrukcji tej należałoby bliżej określić1 zakres odpowiedzial­
ności urzędników kanc. oraz ich stosunek służbowy do kierownika 
Kancelarii i do naczelników tych wydziałów, do których zostali przy­
dzieleni.

b) określenie „archiwum główne* należy zastąpić przez „ s k ł a d ­
nica akt“ (por przepisy o przechowywaniu akt z 21.XII 31 r. Monitor 
Nr 2 poz. 3 z 1932 r. oraz z 27 lutego 1936 Dz. Cirz. M. S. Wewn. 
N r 6 poz. 26),
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c) w § 35 poddać wyraźnie kierownika kancelarii naczelnikowi 
wydziału ogó lnego, jak to zresztą z ogólnych zasad org. wynika,

d) skreślić w § 13 osobne o d d z i a ł y  k a n c e l .  przy poszcze- 
gólnycn wydziałach, gdyż oddziały takie, w rozumieniu przepisów o  org 
urzędów woj. nie istnieją, a są tylko siły kancelaryjne, przydzielone do 
poszczeg. wydziałów.

4) Są żądania, ażeby skreślić w § 13 przepisy o łączeniu kance- 
laryj dla dwóch lub więcej wydziałów, gdyż łączenie takie jest n iece­
lowe i m oże  powodować zamieszanie w ewidencji. Każdy wyJział 
powinien mieć własną Kancelarię.

5) N iektórzy zwracają uwagę, że należałoby albo należycie wyposa­
żyć kancelarię cgólną wraz z czystopisarnią, albo też r o z p a r c e l o ­
w a ć  czynności kancelaryjne (łącznie z przepisywaniem) między poszcz. 
wydziały. W  tym ostatnim wypadku wydatki związane z kancelariami 
wydziałowymi, m a iy b y  pokrywać właściwe resorty, a nie resort spraw 
wewnętrznych. Wniosek ten budzi wątpliwości ze stanowiska zgodności 
z ustawą (art. 33).

6, Zwrócono również uwagę, że wydziały, które mieszczą się 
w o s o b n y c h  b u d y n k a c h ,  mają swoje odrębne potrzeby kancel. 
i powinny posiadać własne kancelarie (a tylko sprawy tajne należy 
scentralizować).

7) Jeżeli chodzi o sprawy kancel. w s t a r o s t w a c h ,  są wn io ­
ski ażeby znieść tytuł k i e r o w n i k a  k a n c e l a r i i ,  gdyż od czasu 
systemu bezdzienmkowego punkt cięzKosci spraw kancel. przeniósł się 
do poszcz. referatów. W  takim razie sprawy rach. i gosp. należałoby 
przekazać jednemu z urzędników w referacie cgolnym.

b) N.ektorzy proponują skreślenie w § 38 przepisów, z których 
wynika pośrednio powien nadzór ze strony kierownika kancelarii nad 
pracami referentów, który to nadzór faktycznie i p rawnie należy do 
wlctslarosty. W  zw. z tym należałoby również w pkcie 2 § 38 zamiast 
o  sta oście mówić o  obowiązkach w i c e s t a r o s t y .

9) N iektóre głosy natomiast, podkreś la jąc  wagę sptaw kancel. 
uważają, że należy w rozp. do obowiązków kierownika kancelarii zali­
czyć wyraźnie m. in. p-owadzenie biura p odsw czego  ekspedytury i skład­
nicy akt, czuw an ie  nad przestrzeganiem przepisów o  opłatach stemplo 
wycn, oraz nad zgodną z przepisami manipulacją znaczKam i stemplo­
w ym i i pocz tow ym i.

10) W  zw. z obsługą starostwa pozostaje poruszona przez ucze­
stników ankiety sprawa i n f o r m o w a n i a  i n t e r e s a n t ó w  w sta­
rostwie.
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Więks-ość tych informacyj jest szablonowa i informacje ustne 
mogłyby być doskonale zastąpione przez odpowiednie obwieszczenia 
(tablice, plakaty) rozwieszane w starostwie, urzędach gminnych i so ­
łectwach.

11) Wreszcie zwrócono uwagę na potrzebę uregulowania sp~awy 
d y ż u r ó w ,  w urzędach woj. i starostwach.

XIX Ochrona t i j n i ś c i  i poufności

f l .  (z  rozp. z 30 c ze rw ca  1930)

§ 17. (1) W  organizac j i  starostwa będz ie  za b e zp ie c z on a  och ron a  ta jności 
i pou fnośc i  spraw.

(2 )  Sprawami „p ou fn ym i"  w starostw ie  są takie sprawy, co  do  których  za­
rów n o  przed ich za 'a tw ieri iem  jak i po  załatwieniu obow iązu je  wszystk ich  urzędni­

ków  bezwzg lędny  obow ią zek  ta jem nicy  s łużbowej.  R k ta  tych spraw są w zasadz ie  
dos tępne  wszystk im  urzędn ikom  re fe ru jącym  w starostw ie  o  ile są im potrzebne  

dla urzędowania, natom iast akta te  są w yk lu czon e  o o  przeglądan ia  p rzez  s trony 
(art. 14 ro zp  P rezyden ta  R zeczypospo l i te j  o  postępowaniu  adm in is tracy jnym ).  Z a ­

łatwienia pou fne  nie m ogą  być rów n ie ż  p rzedm io tem  kom uniKatów do prasy lub 
innych In formacy j,  wychodzących  poza  obręb  starostwa.

(3) Sprawami ta jnym i są te  sprawy, k tóre  jako  „ ta jn e "  zakwalif iku je s tarosta  

względnie,  k tó re  jaKo „ ta jn e "  zos ta ły  zakw al i f ikow ane  p rze z  instanc je  wyższe ,  j a k o  
też sprawy m ob i l izacy jne .

(4) Sprawy ta jne  są dos tępne  je d yn ie  s taroście, wzg lędn ie  urzędnikowi, k tó ry ,  
pełni te funkcje, urzędnikowi m a jącem u poruczony  odnośny  re fe ra t  o raz  urzędni-  

Kom u pow ażn ionym  imiennie  p rze z  starostę.

(5) S posób  załatwiania spraw m ob i l izacy jnych  regulują osobne  przepisy.
(6 ) P o za  tym  odnośnie  spraw ta jnych  obow ią zu ją  następujące zasady.

a )  p rzy jm owanie ,  za łatw ianie  spraw ta jnych i p rzech ow yw an ie  odnośnych  akt 
należy do o b o w ią zk ó w  starosty  wzg lędn ie  j e g o  zastępcy ;

b) za zg od ą  w o jew ody  c zęść  tych czynnośc i m o g ą  spełniać p o s zc zegó ln i  
urzędnicy.

§  35. Urzędnik  sprawujący k ierownictwo kancelarii,  je s t  odpow iedz ia lny  . . .

(4 ) za za rządzen ia  m a jące  na celu o ch ron ę  ta jnośc i i pou fnośc i spraw.
§ 38. K ierownik kancelarii odpow iada  .

(4 ) za dop i ln ow an ie  za rządzeń  m ających  na celu  ocnror.ę  ta jnośc i i p ou fnośc i
spraw

B. (z  rozp . z 13 sierpnia 1931)

§  13 (3) W  o rgan izac j i  kancelarii b ęd z ie  zabezp ie czon a  och ron a  ta jności 
i p ou fnośc i  spraw.

(4) Sprawami „p o u fn y m i"  w urzędz ie  w o jew ó d zk im  są takie  sprawy, c o  do 

których, za równo  przed ich za ła tw ien iem jak  i po  załatwieniu, obow iązu je  wszyst­
kich urzędn ików b ezw zg lęd n y  o b o w ią zek  ta jem nicy  s łużbowej.

(5) f lk ta  tych spraw są w  zasadz ie  d os tęp n e  w szystk im  urzędnikom re fe ru ją ­
c ym  w urzędz ie  wo jew ódzk im ,  o  ile są im p o t i z e b n e  dla urzędowania, natom iast  
akta te  są w yk lu czone  od przeglądania przez s trony (art. 14 rozp. P rezyden ta
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o  postępowan iu  administr. )  lub jak iek o lw iek  Inne o so b y  in teresowane. Załatwienia 
pou fne  nie m o gą  być również p rzedm io tem  kom unika tów  do prasy lub innych in for- 

macyj, wych odzących  poza  obręb  urzędu w o je w ó d zk ie g o

(6) Sprawami ta jnym i są te  sprawy, k tóre  jako  „ ta jn e "  w o jew o d a  wzg lędn ie  n a­
czelnik  w łaśc iw ego  wydz ia łu  wyraźn ie  zakwalif iku je,  jako  też  sprawy mobil izacy jne.

(7 ) Spraw y ta jne  są dos tępne  jedyn ie  w o jew o d z ie  wzg lędn ie  urzędnikowi,  
k tóry pefni te  funkcje, nacze ln ikowi za in te resow a n ego  bezpoś redn io  wydziału (k ie ­
rownikowi odazia iu ) o raz  upoważn ionym  imiennie  urzędnikom .

(8 ) Dla spraw m ob il izacy jnych  będz ie  utworzona osobna kancelaria tajna, 
ekspedytura i archiwum, p od leg łe  bezpośredn io  nacze ln ikowi wydz ia łu  w o jskow ego .

t (9) P oza  tym w m iarę  po trzeby  w o je w o d a  u tworzy  jedną lub w ięce j  kance- 
laryj dla spraw ta jnych  i poufnych.

1 ) 0  sprawach tajnych i poufnych wspominaliśmy już w rozdziale 
XVIII przy sposobności omawiania spraw kancelaryjnych.

2) Zdaniem niektórych uczestników a n k i e t y  cale zagadnienie 
ochrony tajności i poufności powinno b y ć  u s u n i ę t e  z r o z p o ­
r z ą d z e ń  o r g .  a przekazane wyłącznie do przepisów kancelaryjnych.

3) Są próby z d e f i n i o w a n i a  istoty spraw tajnych i poLfnych.
J'.ko sprawy t a j n e  kwalifikuje sią te sprawy, „których ujawnie­

nie m oże  wyrządzić szkodę Państwu* —  jako zaś sprawy p o u f n e  ta 
sprawy, „których ujawnienie m oże naruszyć sp T w n y  lok  urzędowania 
względnie inny interes służbowy, albo też wyrządzić szkodę osobom  
interesowanym.

4) Niektóre opinie zmierzają do uproszczenia korespondencji, w y­
nikającej obecnie z konieczności zwracania się starosty do wojewody. 
(Pkt. ó lit. D) § 17).

Jest wniosek ażeby s t a r o s t a  mógł obsługę akt tajnych prze­
kazać wyznaczonym specjalnie przez sieDie urzędnikom, za których 
byłby oczywiście odpowiedzialny.

5) Rozumie się samo przez się, że w pkt. 4 § 17 należałoby w y ­
raźnie wymienić również wicestarostę.

6) N iektóre opinie podkreślają, iż ew idencjonowanie akt tajnych 
w starostwie powinno być skupione w j e d n y m  d z i e n n i k u ,  a akta 
te w j e d n e j  s k ł a d n i c y .  Prowadzenie tego  dziennika i składnicy 
miałoby należeć do obowiązków w i c e s t a r o s t y  lub też, za zgodą 
wojewody, wyjątkowo do i n n e g o  u r z ę d n i k a .

7) W  § 13 dot. urzędów woj. w pkt. 6) 7) i 9) obowiązki w o je ­
wody powinny być przekazane w i c e w o j e w o d z i e .

XX Koordynacja prac) .
A. (z  rozp . z 30 cze rw ca  1930)

§ 1 1 .  W szyscy  rererenci starostwa działają w scistym porozumien iu , u dz ie la ­

jąc sob ie  do  wglądu w m iarę  po trzeby  przed lub po załatwieniu te  sprawy, k tóre
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p ozos ta ją  w zw iązku z ich zakresem  działania. P o t r zeb ę  i zakres porozum ien ia  
okreś la  starosta.

R e ie renc i  s tarostwa nie korespondu ją  ze  sobą, le cz  udzielaj? sob ie  w k ró t­
kiej d rodze  in fo rm acy j  i opinii bądź ustnie, bądź przez od ręczn e  udzie lanie aktów 
sprawy, bądź p rzez  um ieszczan ie  adnotacy j  na akcie. W y ją tek  od  tej zasad j  m o że  

dopuścić  starosta, o  tle chodzi o  sprawy fachowe.
W wewnętrznych stosunkach urzędow ych  dodatek  przy podpis ie  „ za  s ta ros tę "  

odpada.

6. ( z  rozp. z 13 sierpnia 1931)

§ 10. W szys tk ie  wydziały, a w ich obręb ie  oddziały , działa ją w ścis łym p o ­

rozumieniu, Udzielając soDie do wglądu, w m iarę  po t rzeby  przea lub po załatwienia, 
te  sprawy, k tóre  p ozos ta ją  w zw iązku z ich zakresem  działania.

Z iegu ty  wydz ia ły  i oddz ia ły  nie korespondu ją ze  sobą, lecz  udzie lają sob ie  

w za jem n ych  in fo rm acy j  i opin ij w krótk ie j  d rodze  bądź ustnie, bądź przez przesta­
nie ak tów  sprawy (odręczn ie ) ,

W  wewnętrznych  stosunkach urzędowych  dodatek  przy podp is ie  „za  w o je ­

w o d ę "  odpada.

Sprawa należytej koordynacji pracy w urzędach wojewódzkich 
i starostwach, jest zagadnieniem szczególnie ważnym i trudnym. W aż­
nym dlatego, ponieważ chodzi o  to, ażeby przy załatwieniu każdej 
sprawy współdziałały te wszystkie komórki organizacyjne, które w danej 
sprawie m ogą być zainteresowane —  trudne zaś dlatego, ponieważ za­
równo urzędy wojewódzkie, jak starostwa obejmują bardzo dużą ilość 
wydziałów (oddziałów, referatów).

Trudność tej koordynacji po.nnaża i ten wzgląd, że organizacja 
władz adm. ogó lnej opiera się na zasadzie z e s p o l e n i a  całego sze- 
rtgu  resortów Sprawy tych rescrtów obejmują zagadnienia o  przewa­
żającym charakterze politycznym, adrr.-prawnym. luo techniczno-facho- 
wym. Prawie w każdej ważniejszej sprawie występują obok siebie te 
trzy e lementy

Pow yższe  elementy reprezentowane są w urz. woj. i star. przez 
s p e c j a l i s t ó w .

Chodzi o to, ażeby p o d z i a ł  c z y n n o ś c i  w urzędach adm. og. 
był tego  rodzaju, by przy załatwieniu każdej sprawy zostały uwzględ­
nione powyższe trzy elementy (z c zego  wynika konieczność uzgodnie­
nia się reprezentujących je specjalistów) oraz ażeby załatwienie osta­
teczne sprawy wyszło z tej komórki org., której specjalność w danym 
wypadku jest dominująca. Rozporządzenia o  org. urz. woj. i starostw 
używają w tym wypadku określenia .sprawy o  p r z e w a ż a j ą c y m  
c h a r a k t e r z e  administracyjno-prawnym lub fachowym ".

Rozp. Prezyaenta z 19 stycznia 192E w art. 33 i 34 mówi wyraź­
nie o  tzw. f u n k c j o n a r i u s z a c h  f a c h o w y c h .  Są to funkcjo
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nariusze „piastujący takie stancw.ska służbowe, których zajmowanie za 
leży od wykazania się specjalnym teoretycznym wykształceniem facho­
wym z wyłączeniem wykształcenia prawniczego*, o  ile ustawa nie sta­
nowi inaczej, istotnie ustawa w art. 117 wylicza jeszcze pewne spe­
cjalne rodzaje urzędników fachowych.

Właściwe określenie p o z y c j i  u r z ę d n i k ó w  f a c h o w y c h  ich 
stosunku do innych urzędników — jest jednym z najtrudniejszych za­
gadnień w organizacji urz. woj. i starostw. Należy bowiem wziąć pod 
uwagę, że  urzędnicy fachowi jako specjaliści w swo m dziale musza 
ponosić za te sprawy s p e c j a l n ą  o  d p o w i e  d z i a I n o ś ć, wyn ika­
jącą z ich w i e d z y  f a c h o w e j ,  z drugiej strony jednak ta ich spe­
cjalność tachowa nie m oże  w żadnym razie umniejszyć znaczenia m o ­
mentów p o l i t y c z n y c h  i a d m i n i s t r a c y j n c - p r a w n y c h ,  które 
tkwią w każdej decyzji w iedzy adm.-og.

fl .  (z  ro zp  z dnia 30 czerwca  1930}

§  7. O rgan izac ja  s ta ros tw a  winna zapewn ić  p rzy  za łatwianiu każdej sprawy 

uwzg lędnien ie  w równej m ierze  strony prawno-administracy jne j,  jak  fachow e j  danego  
zagadnienia .

W  podz ia le  c zynnośc i należy  za tem  w yod ręo ić  sprawy pos iada jące  p rzeważa­
ją c y  charakter administracyjno-prawny, a w tym  sprawy w ym aga jące  wykształcen ia 
prawniczego , oa  spraw, pos iadających  p rzew aża ją cy  charakter  fachowy, tj. o p a rty 

na w iedzy  zaw odow ej .  .

§  12. Sprawy o  przeważa jącym  cha rak te rze  fachow ym  załatwiają referenci 
fachowi starostwa, k tó i z y  sp rawy te  winni za łatw iać  w m iarę  p o t rzeb y  w porożu 

mieniu z właściwymi re feren tam i adm in is tracy jno  • prawnymi.  Na odwrót sprawy 
o  przeważa jącym  charakterze  adm in istracy jno-prawnym za ła tw ia ją  re ferenc i adm in i­
stracyjni w porozum ien iu  w m iarę  p o t r zeb y  z w łaściwymi re ferentam i fachowymi. 
Wyjątk i od  p ow yżs ze j  zasady są doouszcza lne  w sprawach nie c ierp iących  zwłoki, 
zw łaszcza  w wypadkach  gdy sprawy fachow e  poruczone  są oo  załatwiania re fe ,en -  

towi tachowemu, którego  zakres działania obe jm u je  dwa lub więcej pow ia tów  ( §  2).

Zakres i sposób  w za jem n eg o  porozum iewan ia  się ustala w o j e w o d a .  W ątp li­
wośc i  w sprawach, o  k tó rych  m ow a  w n in ie jszym  paragraf ie ,  r o zs tr zyga  doraźn ie  

starosta, p rzedkładając  sprawę następnie w raz ie  p o t rzeb y  Jo  rozs trzygn ięc ia  
w o jew ody .

B. (z  rozp. z 13 sierpnia 1931)

§ U .  O rgan izac ja  urzędu w o jew ó d zk iego  winna zapewn ić  przy załatwianiu 
każdej sprawy uwzg lędnien ie  w równej m ie rze  strony p raw no-adm in is tracy jne j  jak 
fachowej,  d an ego  zagadnienia.

W  tym celu sprawy o  p r zew aża ją cym  charakterze  fachow ym  tj. opa rtym  na 

w iedzy  zawodow ej ,  winny być za ła tw iane  p rze z  w ydz ia ły  (o d d z ia ły )  fa chow e  w po- 
r o z rm ien iu  z w łaśc iwymi wydz ia łam i (oddz ia łam i)  adm in is tracy jno  • prawnymi, o ile 
w p oszc zegó ln ych  wydziałach (oddzia łach ) fachowych  nie ma odp ow iedn ie go  u rzęd ­

nika z wykszta łcen iem  prawniczym.
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Na odw ró t  sprawy o  p rzeważa jącym  charakterze  a m in lstracyjno-prawnym winny 

być za łatw iane przez  wydz ia ły  (oddz ia ły )  admlnistracyjno-prawne, w porozumieniu 
z w łaśc iwymi wydz ia łam i (oddziałami, re fe ren tam i)  fachowymi.

§  12. W o j e w o d a  ustala, w jak im  zakres ie  ( § 1 0  i 11) wydziały  obow iązane  
są p o ro zu m iew a ć  się ze  Subą przy  załatwianiu poszczegó ln ych  spraw, względnie kate 

go ry j  spraw i ro zs tr zyga  wynikające w tym  w zg lędz ie  wątpliwości WszystK ie sprawy 
d o ty c zą c e  obrony Państwa winny być  za łatw iane w porozum ien iu  z wydz iałem w o j­
skowym  wszystk ie  sprawy o  charak terze  o gó ln o  politycznym, narodow ośc iow ym  
i w yznan iow ym  w porozum ien iu  z wydz ia łem  bezpieczeństwa, wszystk ie  sprawy 
orga n iza cy jn e  w porozum ien iu  z wydz ia łem  ogó lnym , wszystk ie  sprawy do tyc zące  

polityk i aprowlzacyjnej i mobilizacji żywnośc i  w porozum ien iu  z oddz ia łem  dla spraw 
aprowlzacyjnych, wszystk ie  sprawy do tyc zą ce  sam orządu  w porozum ien iu  z wydz ia ­
łem  samorządu.

1) Przepisy powyższe nie spotkały się na ogół z ujemną krytyką. 
Wśród uwag zgłoszonych w czasie ankiety, znajduje się m.in. wniosek, 
ażeby przepisy te były ujęte możliwie krótko, wypadki znś, kiedy wza­
jem ne porozumiewanie się jest konieczne, były om ów ione szczegółowo 
w p o d z i a l e  c z y n n o ś c i ;  sposób i formy tego  porozumiewania się 
winien określać regulamin.

2) Niektórzy uczestnicy ankiety zwracają uwagę, że forma pisem­
nego  porozumiewania się w wielu wypadkach nie da się wykluczyć, 
gdy chodzi np. o  udzielenie opinii prawnych, lub dostarczenie pewnych 
konkretnych mateilałów. Jest również żądanie, ażeby przy porozumie­
waniu się wzajemnym umieszczano zawsze co najmniej adnotację na 
akcie o tieści udzielonej informacji lub opinii.

3) Zastrzeżone w  § 12 upiawnienia w o jew odów  (i starostów), nie- 
któ izy pragną przenieść na w i c e w o j e w o d ó w  (i wice starostów) ze 
względu na charakter organizacyjny tych decyzyj, niezależnie od tego  
niektórzy kwestionują w cgó le  możliwość szczegółowego regulowania 
zakresu i sposobu porozumiewania się referentów fachowych oraz adm.- 
prawnych, bez popadnięcia w nadmierną kazuistykę.

4) Zainteresowanie wywołał oczywiście przepis § 12 rozp. o  oig. 
urz. wcj., który wymienia wyraźnie kilka wydziałów (i jeden  oddział), 
p e t r y f i k u j ą c  w ten sposób do pew nego  stopnia ich istnienie i za­
kres dzitłan'a. Uwagi do tych przepisów są dość rozbieżne w zależności 
od tego, jaki jest pogląd autorów na organizację urzędów woj. w ogó le  
(sztywność, płynność, rola wydziału ogó lnego  itd.), niektórzy uczestnicy 
ankiety uzupełniają powyższe wyliczenie wydziałów (np. dodaniem w y­

działu przemysłowego) lub też uważają petryfikowanie w rozp. wydziałów 
za nie wskazane.

5) W  szczególniejszy sposób podkreśla się wagę s k o o r d y n o ­
w a n i a  m om entów  prawno-adm. i fachowych, przy czym są próby usta­



lenia kryteriów, wg. których pewne kategorie spraw mają być załatwia­
ne przez prawników .w  charakterze pomocniczym przy fachowcach", 
czy też przez fachowców „przy p r a w n i k a c h S ą  żądania, aby wszystkie 
sprawy o przeważającym charakterze adm.-prawnym załatwiał w y d z i a ł  
o g ó l n y  (gabinet w o jew ody ) i żeby urzędnicy fachowi w żadnym razie 
nie przygotowywali decyzyj w spr. adm.-prawnych, jak się to czasem 
dzieje a jedynie wydawali opinie fachowe.

6; Jedna z opinij wysuwa koncepcję k o l e g i a l n e g o  rozpatry­
wania i uzgadniania spraw w zespołach zainteresowanych referentów, 
a to dla umknięcia skomplikowanej i dłuższej drogi pisemnej. Taki 
tryb kolegialny zdaniem wnioskodawcy przyczyniłby się także do ściślej­
szego zespolenia referatów w obrębie urzędu.

7) W opiniach Mstw podkreślono rolę prawno-opiniodawczą w y- 
d z f a ł n  o g ó l n e g o  na żądanie wydziałów fachowych, jako też pcddanc 
rozwadze przydzielenie ponadto urzędników z wykształceniem prawni­
czym do wydziałów fachowych.

fl. ( z  rozp. z 30 cze rw ca  1S.30)

§ 37. Celem skoordynow an ia  działalności ca ie go  starostwa, zw łaszcza r e fe ­
rentów spraw administracyjnych z re ferentam i spraw fachowych, jak o  też  działal­
ności władz i u rzędów  starośc ie  pod leg łych ,  odbyw ają  się najmniej raz w miesiącu 
kon fe ren c je  re fe ren tów  pod p rzewodnic twem  starosty, wzg lędn ie  j e g o  zastępcy, 
m a jące  na celu om aw ian ie  spraw wsDÓinych. K on fe ren c je  mają charak ter  op in io ­

dawczy  i doradczy.
Zadaniem  tych kon ferency j  jest  m iędzy  Innymi również in fo rm owan ie  się

0 w ażn ie jszych  przepisach i zarządzeniach, jako  też  rozważan ie  powstałych na tym 

tle  wątpliwości.

B. (z  rozp. z 13 sierpnia 1931)

§ 36. C e lem  skoordynow an ia  działalności ca łego  urzędu w o jew ó d zk iego  oraz 

władz i urzędów w o jew od z ie  podległych, odbyw a ją  się p er iodyczne  kon fe ren c je  na- 
czelniKÓw wydz ia łów  pod  p rzewodn ic tw em  wo jewody ,  w zg lędn ie  w ic e w o jew o d y  

m a jące  na celu om aw ian ie  spraw wspólnych  dla wszystk ich wydziałów. K on fe r en c je  

mają charakter op in iodaw czy  i doradczy.
P o za  naczelnikami w ydz ia łów  w kon ferenc jach  b iorą na wezwan ie  w o jew ody  

udział: inspektor s tarostw, ewentualnie  in spektor  samorządu k ierownicy  oddz ia łów  

za łatwiających sprawy persona lno  - o rgan izacy jne  i budże towo  - gospodarc ze ,  oraz 

k ierownicy  tych oddzia łów , k tóre  istnieją w urzędz ie  wo jew ódzk im  zam iast w ydz ia ­

łów reso r tow  zespo lonych ,  w reszc ie  inni urzędnicy wezwani p rze z  wo jewodę.
Nad wykonan iem  d ecyzy j  pow z ię tych  p rzez  w o jew odę  w wyniku kon ferency j  

czuwa w icewo jewoda .

1) Instytucja konferency, wewnętrznych w urzędach wojewódzkich
1 starostwach na ogół została uznana za p o t r z e b n ą ,  zgłoszono jed ­
nak cały szereg wniosków w kierunku usprawnienia tych konfeiencji 
i osiągnięcia lepsrycn wyników.
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2) Uczestnicy ankiety podkreślają rolę w i c e w o j e w o d ó w  
i w i c e s t a r o s t ó w ,  jako odpowiedzialnych za sprawy organizacyjne, 
obecnie w*obu rozporządzeniach nie dość uwydatnioną

3) Co do t e r m i n ó w ,  są propozycje ażeby również zebrania 
w starostwach odbywały się „w miarę potrzeby*, bez wskazywania 
Dliższego terminu.

4) Co do u c z e s t n i c t w a ,  to w zebraniach wojewódzkich pod­
kreśla się konieczność udziału z urzędu inspektorów (a nie ryiko „na 
wezwanie"), chociaż są i wnioski ograniczenia uczestnictwa tylko do 
grona naczelników wydzisiów.

5) Niektóre opinie zarzucają konferencjom brak planu i należytego 
p r o g r a m u  i poddaią pod rozwagę opracowanie takich programów, 
zwłaszcza dla zebrań starościńskich.

Opinie, które kładą nacisk na znaczenie zebrań dla sprawy szko­
lenia, stwierdzają, że w tym kierunku zebrania te na ogó ł dają mały 
efekt, właśnie z powodu braku planowości i programu. Programy takie 
powinnyby opracowywać władze przełożone ewent. nawet centralne 
Jest również projekt odbywania, obok  zebrań o g ó l n y c h ,  specjalnych 
k o n f e r e n c j i  s z k o l e n i o w y c h ,  w poszczególnych wydziałach, 
i dla urzędniKów tycn wydziałów. Jako m otyw  podaje się, że skala 
spraw załatwionych w urzędzie wojewódzkim  posiada zbyt wielką roz 
piętość, wobec czego  natrafia na trudności doDor tematów interesują­
cych całe audytorium. Natomiast w  obrębię jednego wydziału można 
łarwo ustalić tematy interesujące w  równej mierze wszystkich urzęd­
ników.

6) Ze strony Mstw nie podniesiono zastrzeżeń w odniesieniu do  
instytucji omawianych zebrań.

C. d. n.



1424 K L IM Ó W : Z A R Y S  P O S T Ę P O W A N IA  K A R N O - A D M IN IS T R A C .  Nr 22

D r R O M U A L D  KI IM Ó W

ZARYS POSTĘPOWANIA KARNO-ADMINISTRACYJNEGO
C:ąg da lszy

VI. Postępowania przygotowawcza.

M a te ria ły  in form acyjne. Celem  postępowania przygotowawczego 
jest zapoznanie aładzy administracyjnej z faktem naruszenia przez 
jednostkę przepisów materialnego prawa karno-administracyjnego, uzu­
pełnienia otrzymanych doniesień istotnymi dla sprawy dochodzeniami 
przygotowawczymi, wreszcie zbadanie, czy doniesienie pod względem 
form alnym i materialnym nadaje sie do wszczęcia przeciw obwinione­
mu postępowania kamo-admin.

W iadom ośc i o  naruszeniu przez jednostkę przepisów materialnego 
prawa karnu-admin. czerpią władze administracyjne:

1) z doniesień władz, urzędów i organów w zakresie ich urządo 
wania (głównie od organów P. P. admin. władz rządowych i samorzą­
dowych, rzadziej od sądów),!

2) z doniesień osób prywatnych (g łówn ie  pokrzywdzonych), które 

m ogą je  składać u władzy administracyjnej, w Policji Państw , i u władz 
samorządowych,

3) z własnych spostrzeżeń wtadz administracji ogólnej.
O dp ity  doniesień na studentów szkół akademickich władza admi­

nistracyjna ma obowiązek już w trakcie postępowania przygotowawcze­
go  skierować do właściwego rektora (zarz. Min. Spr. W cwn. z 18.HI 
1929 r., Zb. zarz. tom  I, str. 448— 9).

Przepisy a»t. 7 p. k. a. nakładają na władze urzędy i organa, które 
ujawniły lub otrzymały Wiadomość o  wykroczeniu, obowiązek doniesie 
nia o tym rzeczowo i m iejscowo właściwej władzy administracyjnej.

Badan ie doniesień. Powiatowa władza admin. ogóln. bada na­
stępnie, czy doniesienie pod w zg lędem  fo rmalnym i materialnym na­
daje sie do wszczęcia właściwego postępowania karno-admin.

Pod  wzglądem formalnym władza ma obowiązek uslalić, czy do­
niesienie zawiera wszystkie m om enty  istotne dla wydania orzeczenia
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kam o aorrin. W  szczególności chodzić tu będzie o  ustalenie w iek i1 
sprawcy, dokładne określenie zarzuconego mu wykroczenia ze  wskaza­
niem rrdejsra, czasu i innych istotnych dla sprawy onoliczncści. For­
malne ba jan ie  doniesienia powinno objąć również ustalenie pobudek 
i sposobu dzśćJania sprawcy, stopień rozwoju um ysłowego i charakter 
sprawcy, dotychczasowe jego  życie i zachowanie się po spełnieniu w y ­
kroczenia, stosunki majątkowe i stosunek do pokrzywdzonego, o  ile 
taki w postępowaniu karno-admin. występuje (art. 54 i 56 k. k.).

Zauważone braki formalne winny być usunięte przed wdrożeniem 
właściwego postępowania karno-admin drogą dochodzeń przygotowaw­
czych, przeprowadzonych przez organa podleg łe pow iatowej władzy 
admin. ogól. (art. 7 i 19 p. k. a.).

Usuwając te braki, należy zwrócić również uwagę na wyznanie 
obw inionego ji ko okoliczność istotną dla sprawy wyznaczenia terminu 
rozprawy (okólnik Nr 34 z 14,V 1936 Dz. U. Nr 14 poz. 86).

Poza badaniem formalnej strony doniesienia, powietowa władza 
admin. ogóln. Jest zobowiązana zbadać doniesienie także pod wzglę 
dem  materialnym. Jeżeli w wyniku tego  badania dojdzie do  wniosku, 
że jest rzeczowo lub miejscowo niewłaściwa do orzekania, skierowuje 
sprawę do władzy włsściwej (art. 6 p. k. a.). Jeżeli natomiast dojdzie 
do wniosku, że w czynie zarzuconym obwinionemu brak znamion ja­
kiegokolwiek przestępstwa albo gdy wprawdzie zachodzą znamiona 
wykroczenia, jednak istnieją w danym wypadku okoliczności wyklucza­
jące ściganie (np. amnestia, przedawnienie), umarza sprawę i postępo­
wania karno admin. me wszczyna.

W  szczególności nie wszczyna się postępowania w sprawach pod­
żegania. usłcwania i pomocnictwa przy wykroczeniach (art. 5 pr. 
o  wykr.), chyba że szczególny przepis prawa materialnego stwarza wy­
jątki oo  tej zasady (np. art. 2 ustawy o szkodnictwie leśnym i polnym, 
art. 12 § 1 przepisów wprowadzających k. k. i pr. o  wykr.). Prawo 
o wykroczeniach przewiduje już samo wyjątek, odnośnie podżegacza. 
Odpowiada en bowiem w granicach sw ego  zamiaru jeżeli wykroczenie 
zostało dokonane, a sprawca nie n»'al 17 lat życia, albo też bez wzglę­
du na w itk  sprawcy, jeżeli sprawca byt osobą upośledzona pod wzglę­
dem intelektu lub woli względnie pozostawał w stosunku zależności od 
podżegacza (art. 5 § 1 p. k. a.).

Wprawdzie przepisy proceduralne o  tym nie mówią, nie wdraża 
się jednak postępowania ka no admm. również i wówczas, gdy wykro­
czenie popełni osoba korzystająca na zasadzie umów i zwyczajów m ię­
dzynarodowych z prawa zakrajowosci.



Poza osobami eksterytorialnymi nie wolno wdrażać względnie 
przeprowadzać postępowania karno-admin. lub wykonywać orzeczenia 
karno-admin. co do o s ó d  K o r z y s t a j ą c y c h  ze szezególnycn przywilejów 
na z .sadzle  ustawy konstytucyjnej (art. 15 ust. 2 i art. 42 ustawy kon­
stytucyjnej).

Wreszcie w sprawie drobnych uchybień, wynikających nie tyle ze 
zlej woli, Ile raczej z niedopatrzenia lub nieznajomości przepisów, mc 
że władza —  w miejsce wdrożema postępowania karno-aami.i. zastoso­
wać środek wychowawczy w form ie ostrzeżenia (okólnik Min. Spr. 
Waw. Nr 26 z 6.V 1935. Dz. Orz. Min. Spr. Wewn. Nr 15 po i.  82).

VII Postępowanie karno-adm inistracyjne1)

Przepisy proceduralne przewidują trzy rodzaje postępowania karno- 
admin., zmierzającego do ukarania sprawcy wykroczenia:

1) postępowanie karno-admin. zwyczajne,
2) postępowanie kam o admm. nakazowe,
3) postępowanie karno-admin. przyśpieszone.
Odrębną form ę postępowania przewidują przepisy w sprawach 

nieletnich
Postępow anie zw yczajne. Zwyczajne postępowanie karno-admin. 

zapoczątkowuje piśmienne wezwanie oDwinionego do jawienia się na 
oznaczony teimin lub w wyznaczonym czasokresie na rozprawę.

Wezwanie należy doręczyć obwinionemu, a jeżeli jest on niepeł­
noletni lub bezwiasnowotny, to zawiadomienie o wezwaniu obwinione­
go należy doręczyć również znanemu władzy ustawowemu zastępcy 
(art 19 p. k. a ).

W  wezwaniu obwinionego na rozprawę należy bezwzględnie za ­
znaczyć, że m oże  on sprowadzić na oznaczony termin świadnow o d w o ­
dowych, przedłożyć inne dowody swej niewinności, albo wskazać te 
środki dow odow e władzy w takim czasie, aby mogły być wykorzysta­
ne już na rozprawie karno-admin. (art. 21 p- k. a.).

Pouczenie to jest niezmiernie doniosłej wagi z tego  względu, że 
w dalszym postępowaniu władza m oże  nie uwzględnić takich wnio­
sków, żądań i zarzutów, które przy należytej staranności m ogły  być

' )  Ty lko  indywidualnie wskazana osoba  f izyczn ie  m o że  być  p rzedm io tem  
pos tępow an ia  karnero .  O rzec zen ie  karne . . . sk ie rowane  Ii ty lko  p rzec iw  f irm ie  
nie indywidualizuje ani materialn ie, ani fo rm a ln ie  sprawcy  czynu  . . .  a w swym  

cnarakterze  za s tęp c zego ,  p raw om ocn ego  aktu oskarżenia ,  nie w yraża  te ż  żądania 
uprawn ionego  oskarżyc ie la  do  wszczęc ia  p os tępow an ia  s ą d o w e g o  p rzec iw ko  o s o ­

bie f i zyczne j  (W y ro k  Sądu N a jw y ż sz ego  z 21 1936 Nr 3 K. 1666/35)
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na czas przedstawione lub zgłoszone. Odrzucenie nowo zgłaszanych 
wniosków, żądań i zarzutów winno nastąpić zwłaszcza wówczas, gdy 
zgłoszenia te zmierzają do przewleczenia sprawy (ait. 47 ust. 2 
post. adm.).

O  ile obwiniony jest niepełnoletni lub bezwłasnowolny, prawo 
przedstawienia dowodów  niewinności przysługuje nawet worew je g o  
woli ojcu, matce, małżonkowi, opiekunowi lub kuratorowi, d 'c tego też 
w zawiadomieniach o wezwaniu obwinionego na rozprawę należy i te 
osoby pouczyć o  prawie (art. 21 ust. 2 p. k. a.).

GJział obrońcy w postępowaniu karno-admin. jest niedopuszczalny 
do momentu żądania skierowania sprawy r a  drogę postępowania są­
d ow ego  (okólnik Min. Wewn. Nr 105 z 17.X 1933, Dz. Grz. Min. Spr. 
W ew. Nr 17 poz. 255).

W  postępowaniu karno-admin. nie obowiązuje zasada bezpośred­
niości, t. zn. że postępowanie nie musi się odbyć bezpośrednio przed 
władzą orzekającą. N ie obowiązuje też zss&cia ustności, według której 
cała rozprawa ma się odbyć ustnie przed władzą orzekającą, a złożone 
w obec  władzy oświadczenia stron, zeznania świadków i biegłych- oraz 
przeprowadzenie innych dow odów  stanowić ma podstawę do wydania 
orzeczenia karno admin.

Władza administracyjna m oże w uzasadnionych wypadkach zre­
zygnować nawet z jawienia się obwinionego na rozprawie i zadowolić 
się przedłożeniem przez n iego w wyznaczonym terminie obrony na 
piśmie (art. 19 p. k. a.). O upoważnieniu obw in ionego do złożenia 
zezrań  na piśmie należy uczynić wzm anhę w wezwaniu, przy czym 
obwiniony m oże  nie skorzystać z tego  zezwolenia i jawić się przed 
władzą dla złożenia ustnych zeznan (art. 19 ust. 1 p. k. a.).

Poza tym gdy obwiniony nie przebywa w siedzibie władzy, & nie 
zachodzą powody uzasadniające potrzeo * osobistego przesłuchania gc  
przez władzę oizekającą, to można zarządzić przesłuchanie obwinionego 
przez równorzędną lub niższą władzę miejsca zamieszkania iub pobytu 

obw in ionego (art. 19 ust. 2 p. k. a.).
Także osobiste jawienie się pokrzywdzonego, świadków i biegłych 

nie jest bezwzględnie konieczne; w razie znacznej odległości tych osób 
od miejsca stawiennictwa, albo ich chorooy, można zamiast osobistego 
stawiennictwa, zażądać zeznań na piśmie albo leż  przesłuchać te osoby 
za pośrednictwem równorzędnego lub niższego urzędu miejsca ich za­
mieszkania (art. 57 post a d m ) ,  a w wypadku obłożnej choroby, zba ­
dać je w mieszkaniu (art. 57, ust. 3 post. adm.).

Za zgodą władzy orzekającej m ogą  nawet zamieszkali w jej



1428 K L IM Ó W : Z A R Y S  P O S T Ę P O W A N IA  K A R N Ó - A D M IN IS T R A C .  Nr 22

siedzibie pokrzywdzeni świadkowie i b.egli składać zeznania na piśmie 
zamiast ustnie przed wiedzą.

Z e zn a n ia  na piśm ie  rr.uszą być  jedn ak  zawsze spisane w całości 
przez zeznającego (ert. 20 ust  2 post. adm .).  Stanowią o n e  część  

SK ładową protokółu rozprawy karno-admJn, (art. 43 post. adm .).

Zamiast spisywania zeznań przez urzędnika można jawiącym się 
stronom świadkom i biegłym zezwolić ne własnoręczne zapisanie z e ­
znań ao  protokołu roTprzwy (art. 20 ust. 3 post. adm.).

Procedura karno admin. nie przewiduje obowiązku ustnego prze­
prowadzania całej rozprawy w  obecności stron. Przyznaje .natomiast 
obwinionemu prawo żądania od władzy orzekejącej, aby przedstawiła 
mu przebieg czynności dokonanej w czasie nieobecności obwinionego 
(art. 22 ust. 2 p. k. a ).

Jeżeli przepis szczególnych ustaw nie zakreśla szerszych upraw­
nień pokrzywdzonemu, należy ównież i jemu dać m ożność zapoznania 
się ze sprawą i złożenia potrzebnych oświadczeń (art.47 ust. 1 post. adm ).

Urzędnik przeprowadzający postępowanie kamo.-admin. ma mieć 
na względzie  zasaaę ochrony interesu publicznego (art. 47 ust. 1 post. 
adm.) oraz zasadę celowości, szybkości, prostoty i zaoszczędzenia nie­
potrzebnych kosztów (art. 44 post. adm.).

Urzędnik przeprowadzijący rozp iawę kamo-adrnin. lub inną czyn 
ność urzędową (np. oględziny, przesłuchanie świadka, obw inionego lub 
pokrzywdzonego poza rozprawą) m oże  za niewłaściwe zachowanie się 
w czasie tych czynności wydalić niewłaściwie zachowujące się jednostki 
z miejsca rozprawy lub przedsiębranej czynności urzędowej (art. 67 
post. adm.). M oże  on również przedstawić powiatowej władzy aomin. 
ogól. wniosek na ukaranie winnego nieprzystojnego zachowania się 
w urzędzie grzywną do 100 zł, lub karą aresztu zastępczego do trzech 
dni, niezależnie od możliwości skierowania sprawy na drc g ę  kamo- 
sądową, jeżeli w zachowaniu się w innego mieszczą się znamiona prze­
stępstwa karalnego według postanowień k k. (art. 1C9 post. adm.).

Takiej samej karze pod lega— niezależnie od drogi karno-sądowej—  
wniesienie do urzędu pisma, zawierającego nieprzystojne wyrażenia 
lub utrzymanego w tonie niewłaściwym i nie odpowiadającym godności 
urzędu (art. 109 post. adm .) .1)

' )  Zaznaczen ie  w p iśm ie  do w ładzy  . . . .  ż e  „w  raz ie  n ieuwzględnien ia za ­
skarży  w iadze  i na .az i  ją na s tra ty" nie zawiera nic n iew łaśc iwego  i nie odp ow ia ­

d a ją c e g o  g o d n o ś c i  urzędu, a tym  sam ym  nie w yczerpu je  znam ion  przestępstwa 

z art. 109 post.  adm. ani znam ion  żadn ego  innego  p rzes tęps twa  (w y ro k  Sądu Najw. 
z  28.1 1937 r. N r  3 K. 2172/36).
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Od orzeczeń powiatowych władz admin. ogól. nakładających kary 
z art. 109 p o s t  adm, służy skazanemu prawo żądania skierowania 
sprawy na drogę postępowania sądowego  na ogólnych zasadach (art. 110 
ust. 3 post. adm.).

Na zasadzie wyników rozprawy, a jeżeli sie ona nie odbyła, to 
na podstawie oceny zeznań przedłożonych na piśmie lub zeznań zło­
żonych przed równorzędnymi lub niższymi władzami- powiatowa władza 
admin. ogó l wydaje orzeczenie uniewinniające lub skazujące

O rzeczen ie  uniewinniające. Orzeczenie uniewinniające winno za 
wierać datę orzeczenia, oznaczenie władzy, która je  wydała, imią 
i nazwisko, czas i miejsce urodrenia, stan, zatrudnienie i m iejsce za­
mieszkania obwinionego, oznaczenie czynu karalnego, zarzuconego 
obwinionemu, krótkie uzasadnienie orzeczenia uniewinniającego, posta­
nowienie o przepadku przedmiotu wykroczenia, o  ile niezależnie od 
orzeczenia uniewinniającego przepadek przedmiotu następuję (art. 252 
p. k. a.).

W  orzeczeniu uniewinniającym nie zamieszcza sie w zasadzie 
pouczenia o możności żądania skierowania sprawy na drogę postępo­
wania sąJowego  (art. 25 p. k. a.). Pouczenie jednak takie winno 
nastąpić w wypadku, gdy  szczególny przepis prawny przyznaje po ­
krzywdzonemu prawo wniesienia żądania o  skierowanie sprawy na 
drogę postępowania sądowego od zaped>:go orzeczenia uniewinniają­
cego  (np. art. 26 ustawy z 14 IV 1937 r. o szkodnictwie leśnym i polnym).

Orzeczenie uniewinniające wzgl. umarzające post. wydaje się:

1) gdy w zarzuconym obwinionemu czynie nie mieszczą się zna­
miona jakiegokolwiek przestępstwa (a rt. 1 k k. i art. 2 i 16 pr. o  wykr.);

2) gdy wykroczenie, popełnione w czasie mocy obowiązującej 
przepisu materialnego w chwili wydania orzeczenia przestało być w y­
kroczeniem na podstawie później wydanego przepisu, a obow iązującego 
od chwili wydania orzeczenia (art. 2 § 2 k. k ), chyba że wykroczenie 
popełn iono w czasie m ocy obowiązującej ustawy, wydanej z powodu 
wyjątkowych stosunków faktycznych (art. 2 § 3 k. k.);

3) gdy zachodzą wprawdzie znamiona przestępstwa, powstały jed ­
nak szczególne okoliczności, wykluczające wydanie skazującego orze­
czenia karno administracyjnego w danej sprawie.

O koliczności w ykluczające ściganie, wzgl. wydanie orzecz. ska ­
zując. Takimi okolicznościami są:
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1) brak winy umyślnej, o ile szczególny przepis materialnego 
prawa karne-admin. uzależnia karalność od powstania takiej winy 
(art 4 I 16 pr. o  wy kr i art. 14 § 1 k. k.);

2) młodociany wiek sprawcy (do  lat 13, wyjątkowo do lal 17) 
(art. 6 i 16 pr. o w ykr );

3) tego  rodzaju n iedoiozwój psychiczny, chw.cba psychiczna lub 
inne zakłócenia psychiczne, zachodzące u obwinionego w  czasie p o ­
pełnienia wykroczenia, Które uniemożliwiły mu rozeznanie znaczenia 
czynu lub pokierowania swym postępowaniem, chyba że obwiniony 
umyślnie w stan zakłócenia czynności psychicznych się wprawił, aby 
popełnić wykroczenie (art. 2 i 16 pr. o  wykr. i art. 17 k. a.);

4) przymus fizyczny, któremu obwiniony nie m ógi się oprzeć 
(art. 2 i 16 pr. o  wykr. i art. 19 k. k.);

5) błąd obwinionego co do okoliczności należącej do istoty wy­
kroczenia z wyjątkiem wypadku, gdy bJąd przy winie nieumyślnej był 
wynikiem nieostrożności lub niedbalstwa (art. 2 i 16 pr. o wykr. 
i art. 20 § 1 k. k.);

6) obrona konieczna zmierzcjąca do odpcrcia bezpośredniego 
bezprawnego zamacnu na jakiekolwiek dobro własne obwinionego albo 
Innej osoby (art 2 i 16 pr. o wykr. I art. 21 k- k.).

7) srany wyższej konieczności i pom ocy  koniecznej obejmujące 
działania, zmierzające do uchylenia bezpośredniego i nie dającego się 
uniknąć niebezpieczeństwa, grożącego dobru wiasnemu lub cudzemu, 
o  Ile dobro pośw ięcone nie przedstawia oczywiście większej wartości 
oa  dobra chronionego i o ile działająry w stanie wyższej konieczności 
nie ma szczególnego ooowirzKu narażania się na meoezpieczeństwo 
(art. 2 i 16 pr. o wykr. i 22 k. k.);

8) popełnienie wykroczenia za granicą, chyba że szczególny prze­
pis prawny taką odpowiedzialność przewiduje (art. 3 i 16 pr. o  wykr.). 
Jeżeli jednak skutek wykroczenia nastąpił na obszarze Państwa Pol­
skiego, na polskim statku wodnym albo powietrznym, to przyjmuje 
się, że obwiniony popełnił wykroczenie w kraju (art. 3 § 2 k. k.);

9) przedawnienie wykroczenia, które następuje z upływem, roku 

od chwili jego  popełnienia, jeżeli postępowania karno adm. w tym 
okresie czasu nie wszczęto (art. 11 i 16 pr. o wykr.), z uoływem zaś 
3 lat od chwili popełnienia wykroczenia, jeżeli w tym czasie —  m i­
m o wszczęcia postępowania karno adm. —  nie wydano orzeczenia 

skazującego (art. 12 i 16 pr. o  wykr.);
10) powstanie innych, szczególnych okoliczności wykluczających 

ściganie (np. śmierć obwinionego, amnestia, eksterytorialność i td ).
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Przepadek przedm iotu. W  razie niedopuszczalności ścigania spraw 
cy powiatowa władza admin. ogól. m oże  wydać samoistne orzeczenie
0 przepadku przedmiotu, o ile przepadek taki jest dopuszczalny według 
szczególnych przepisów materialnego prawa karno-admin. (art 29 
ust. 1 p. k. a.).

O rzeczen ie  skazujące. Orzeczanle skazujące1) zawiera nazwę wła­
dzy orzekającej, imię i nazwisko, czas i miejsce urodzenia, stan, za­
trudnienie i m iejsce zamieszkanie obwinionego, oznaczenie czynu zarzu­
conego  obwinionemu, właściwą sentencję orzeczenia karno-admin. 
(obejmującą oznaczenie czynu dowiedzionego obwinionemu i prawną 
kwai>fmację wykroczenia, wymiar kary wraz z podstawą prawną), orze­
czenie o przepadku przedmiotu, o  ile przepadek następuje, postano­
wienie o kosztach postępowania i ich wysokości, wymiar aresztu 
zastępczego na wypadek niemożności ściągnięcia grzywny, krótkie 
uzasadnienie orzeczenia, pouczenie o  prawie żądania skierowania spra­
wy na drogę postępowania sądowego, datę orzeczenia i datę ogłosze­
nia (art. 22 p. k. a.), wreszcie wymiar kar dodatkowych o  ile szczególny 
przepis prawny na zastosowanie kar dodatkowych zezwala (art. 1 p. k. a.).

Oznaczenie prównej kwalifikacji wykroczenia polega na podcią 
gnięciu ustalonego wynikami postępowania stanu faktyczneyo pod 
konKretny przepis materialnego prawa karno aom.

K ary  zasadnicze i zastępcze. Karę zasadniczą i zastępczą wymię 
rza się na podstawie obowiązującego przepisu materialnego prawa 
karno-admin. O ile za popełnienie wykroczenia przeciw materialnemu 
prawu karno-admin. nie jest przewidziany wymiar kary zasadniczej
1 zastępczej, to przy wykroczeniach, wynikających z naruszenia przepi­
sów wyaanych przed wejściem w życie prawa o wykroczeniach (tj. przed 
1JX 1932) stosuje się wymiar kary zasadniczej i zastępczej z art. 8 
przep. wprow. k. k. i pr. o wykr., przy wykroczeniach zaś wynikają- 
cycb z naruszen'a przepisów, wydanych po 1 .IX 1932 —- z art. 8 § 2 
pr. o  wykr.

Postępowanie Karno-adrr.in. przewiduje za wykroczenia jako kary 
zasadnicze grzywnę i areszt ’ ).

*) W yro k  bezwzg lędn ie  n ieważny, nawet bez  dek la ra tyw n ego  tw ierdzenia nie­
ważnośc i  nie  wywołu je  skutków prawnycn w s zc zegó lnośc i  nie s twarza stanu rei 

judicatae (o rz e c ze n ie  izby  11 Sądu N a jw y ż s z eg o  z l .V  1932 r. nr 4 K. 96/32).

*) Na podstaw ie  s zc ze gó ln e go  przepisu p raw nego  (np. art. 126 prawa p rze ­

m ys łow ego )  m ożna  s tosow ać  także  inne kary zasadnicze, jaK upomnien ie ,  odeb ra ­
n ie  uprawnienia do wykonywania  zawodu itp.
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Karę zasadniczą wymierza się w .amach zakreślonych przepisami 
materialnego prawa karno-admin., obowiązującego w chwili wydania 
orzeczenia. Jeżeli jednak przepis określający jakość i wymiar kary 
uległ między popełnieniem wykroczenia a wydaniem orzeczenia skazu­
jącego  zmian'e, to należy zastosować dawną normę prawną, o  ile była 
względniejs-.a dia obwinionego (art 2 §  M c .  k.).

Z b ie g  vrzepisow  i  zb ieg  przestępstw  Wyjątkowe normy odnośnie 
wymiaru kary następują w wypadkach zbiegu p rzep isów . prawnych 
i zbiegu przestępstw

Zo ieg  pr-episow prawnych polega na tym, że ODwiniony dzia­
łaniem swym  lub zaniechaniem narusza równocześnie klika przepisów 
materialnego prawa karnego w taki sposób, że żaden z tych przepi­
sów nie wyczerpuje w całości stanu faktycznego dokonanego  prze­
stępstwa. M imo jednego  czynu względnie zaniechania po strorie 
obwinionego m am y do czynienia z sytuacją tego  rodzaju, że nie m o ­
żem y zastosować zasady subsumpcji ca łego stanu faktycznego pod 
jeden przepis materialnego prawa karnego. N ie  ma zbiegu przepisów 
prawnych tam, gdzie stan faktyczny pozornie tylko da się podciągnąć 
pod dwa lub więcej przepi ;ów, a przepisy te  pozosti-ją do siebie 
w takim stosunku, że jeden z nich jest w obec  d rug 'tgo  p 'zep isem 
specjalnym, subsumującym cały stan faktyczny przestępstwa. Zbieg 
przepisów prawnych ocenia się według chwili popełnienia przestępstwa, 
pos;adającego cechy tego  rodzaju zbiegu.

W  rade zbiegu przepisów prawnych, z których jedne podlegają 
orzecznictwu sądowemu, inne —  administracyjnemu, keżda z tych władz 
orzeka w granicach swej właściwości tak co do kar zasadniczych, jak 
i kar dodatkowych orat skutków skazania. W  raz;e jednek, gdy 
w orzeczeniu władzy administracyjnej i w wyroku sądowym zastosowano 
karę pozbawienia wolności, to następuje absorpcja kary łagodniejszej 
przez karę surowszą J). O  absorpcji kary pozbawienia wolności orzeka 
sąd okręgowy właściwy dla siedziby władzy, która orzeczenie skazujące 
wydala. Sąd t tn  działa na wniosek s p r a n e g o ,  prokuratora, władzy 
administracyjnej z własnej inicjatywy nibo z inicjatywy sądu, który 
wydał wyrok w sprawie przestępstwa oodoada jącego  pod zbieg przepi­
sów prawnych (art. 10 p. k. a )

' )  P raw om ocn e  unie winnlenie od  zarzutu p asersk iego ,  m a ją c eg o  p o legać  na 

nabyciu Kradzionego  drzewa, nie wyk lucza  skazania za ten sam czyn  w a r o d z e  
p os tępow an ia  k a rn o -a d m in .  w ykroczen ie  (o rz e c ze n ie  izby 11 Sądu N a jw yższego  

z 20.1 1931 Nr K. 538,30).
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Należy tu zaznaczyć jesccze, że procedura karno admin. (art. 12 
p. k. a.) p izyjmuje fikcyjnie dla orzecznictwa w sprawach zbiegu prze­
pisów prawnych, że postępowanie sądowe z art 640 —  6^9 k. p. k. 
i z art. 444 —  454 k. rrojsk. p. k. podpada pod pojęcie postępowania 
karno-admm.

W  wypadku zbiegu przypisów prawnych, o których naruszeniu 
orzeka wyłącznie władza administracyjna, stosuje sie zasadę absorpcji 
jeayn ie  przy wymiarze kary pozbawienia wolncści, natomiast inne kary 
zasadnicze i dodatkowe oraz skutki skazania orzeka się według każdego 
z tych przepisów oddzielnie (art. 13 p. k. a.) i to tak w postępowaniu 
administr. jak i w postępowaniu sądowym, prowadzonym na zasadzie 
art. 640— 649 k. p. k. względnie art. 444 —  454 k. wojsk. p. k. (art. 18 
p. k, a.).

O d  zbiegu przepisów prawnych procedura karno-admin. odróżnia 
zbieg przestępstw.

Zbieg przestępstw polega na tym, że sprawca kilkoma działaniami 
lub zaniechanymi narusza przepisy materialnego prawa karnego, a każde 
z tych działań lub zaniechań stanowi samoistne przestępstwo. Prze­
stępstwa te rodzajowo m ogą  podpadać pod ten sam przepis prawa 
materialnego, a wówczas mówimy c  zbiegu przestępstw jednorodnych, 
albo też pod różne przepisy materialnego prawa karnego, a wówczas 
m ów im y o  zbiegu przestępstw różnorodnych.

O  zbiegu przestępstw jednorodnych i różnorodnych m ożem y mówić 
z punktu widzenia momentu wydania orzeczenia i wyroku skazującego, 
a nie z punktu widzenia chwili popełnienia wykroczeń.

W  razie zbiegu przestępstw różnorodnych, z których jedne pod le­
gają orzecznictwu władz adminlstracyjnycn, a inne orzecznictwu sądowe­
mu, każda z orzekających władz działa w granicach swej właściwości i wy­
mierza kary zasadnicze i dodatkowe, oraz skutki skazania za każde 
pnestępstwo oddzielnie. I w tych wypadkach postępowanie sądowe 
z art. 640— 649 k. p. k. 1 z art 444— 454 k. wojsk. p. k. uważa się jako 
postępowanie karno-admin. (art. 11 p. k. a.).

Jeżeli zachodzi zb eg  wykroczeń jedne rodnych, to Jest gdy chodzi 

o przestępstwa rodzajowo te sam e i podlegające wyłącznie oizecznic- 
twu karno-adm., władza admin. (ewentualnie sąd działający wskutek 
ząaan'a skierowania sprawy na drogę postępowania sadow ego ) wym ie­
rza karę w granicach przepisu prawa materialnego, m oże  jed rak  karę 
grzywny podwyższyć ponad norm ę najsurowszą o  50$ (art. 14 p. k. a.). 
To  dopuszczalne zwiększenie maksymalnego wymiaru kary jest jednak 
niedopuszczalne w wypadkach, gdy wymiar kary zależy od pojedynczej



.
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lub wielokrotne] szkody, wartości przedmiotu, uszczuplonej należności 
albo innej jednostki obliczeniowej, przewidzianej szczególną normą 
prawną jako podstawa do usta'enia wysokości grzywny (art. 1 ust 2 
i arl. 14 p. k. a.).

Przepis powyższy ma zastosowanie także wówczas, gdy po skaza­
niu za jedno wykroczenie, władza ma orzec o  ponownie dokonanym 
wykroczeniu jednorodnym, pooełnionym przed wydaniem orzeczenia 
pierwszego (art. 16 p. k. p ), przy czym oboję tną  jest rzeczą czy orze­
czeni® pochodzą od tej samej władzy administracyjnej czy też od róż­
nych władz administracyjnych. Gdyby w późniejszym orzeczeniu posta­
nowień tych nie zastosowano, to władza, która zastosowana najsurowszy 
wymiar kary (wzgl. sr,d okręgowy, jeżeli w którejkolwiek za zbiegają­
cych się spraw orzekał), m oże z własnej inicjatywy lub też na wniosek 
skazanego wydać orzeczenie uzupełniające (art. 17 p. k. a ).

\V wypadku zbiegu wykroczeń różnorodnych ma zastosowanie 
tylko absorpcja kary pozbawienia wolności wymierzonej według prze­
pisu najsurowszego; inne natomiast kary zasadnicze i dodatkowe oraz 
skutki skazania należy orzec za każde wykroczenie oddzielnie (art. 15 
p. k. a.),

Postanowienia o orzeczeniach uzupełniających oraz o  orzekaniu
0 wykroczeniach, popełnionych przed wydaniem orzeczenia pierwszego 
przy zbiegu przestępstw jednorodnych mają zastosowanie także przy 
orzeczeniach wydawanych w sprawie przestępstw różnorodnych (art. 16
1 17 p k. a).

Przepisy wreszcie o  zbiegu ustaw i zbiegu wykroczeń jednorodnych 
i różnorodnych mają też zestoscwan'e w postępowaniu sadowym z art. 
640— 649 k. p. k. i a r t  444— 454 k. wojsk. p. k. (art. 18 p. k. a.).

Grzywna. Grzywna jest karą zasadniczą, wymierzaną w granicach 
-akreślonych przepisami materialnego prawa karnc-admin. Wymierza 
się ją z uwzględnieniem stosunków majątkowych sprawcy (art. 56 k. k)

Jeżeli materialne prewo karne admin. przewiduje alternatywnie 
karę grzywny i aresztu, to orzeka się areszt tylko wówczas, gdyby ska­
zanie nie było ce low e (art. 57 § 2 k. k.).

Minimalny wymiar grzywny wynosi zasadniczo 1 zł (art. 8 § 1 
pr. o wykr.). Jeżeli jednak przepisy obowiązujące przed wejściem w ży­
cie prawa o wykroczenia! h przewidywały niższą granicę wymiaru 
grzywny (np. ustawa z 1 VIII 1919 r. o załatwianiu zatargów zbiorowych 
między pracodawcami a pracownikami rolnymi (Dz. U. poz. 706 z 1931 r.), 
to stosuje się nadal odnośne przepisy (art. 10, p k t  b przepisów wpro­
wadzających k. k. i pr. o wykr.).
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A reszt. Karę aresztu można orzec jedynie wówczas, gdy areszt 
jest karą obligacyjną albo gdy przepis prawa materialnego przewiduje 
karę grzywny lub aresztu, a zastosowanie grzywny byłoby w danych 
okolicznościach karą n iecelową (art. 57 § 2 k. k.).

Karę aresztu wymierza się w dniach, tygoaniach lub miesiącach. 
Zasadniczo wymiar kary aresztu nie m oże  być mniejszy od jednego  
dnia (art. 7 pr. o  wykr.), chyba że szczególny przepis prawny w yd m y  
przed 1 .IX 1932 r niższy wymiar kary aresztu dopuszczał (art. lOpkt. b. 
przep. wprow. k. k. k. i pr. o wykr.).

A res z t domowy. Zamiast kary aresztu możr.a w orzeczeniu kar­
nym albo nawet po  jego  wydaniu, w osobnym orzeczeniu, orzec karę 
aresztu dom ow ego  na okres nie dłuższy, aniżeli 7 dni na zasadach 
określonych w rozp. Prez. R. P. z7 .I I1928r. (Dz. CJ. poz. 228) o  aieszcie 
dom owym .

Areszt dom ow y nie jest ani odrębnym rodzajem kary, ani nad­
zwyczajnym złagodzeniem kary aresztu, lecz tylko sposobem  jej wyko 
nywania1), Dlatego też nie możne zastosować kary aresztu dom ow ego  
w wypadkach, gdy szczególny przepis materialnego prawa kamo-admi 
mstracyjnego przewiduje, jako najniższy wymiar kary, areszt ponad 
siedmiodniowy.

Nadzw yczajne złagodzenie kary. W łaściwe nadzwyczajne złago­
dzenie kary m oże nastąpić w wypadkach zasługujących na szczególne 

uwzględnienie, gdy wykroczenie jest zagrożone tylko karą aresztu albo 
też karą grzywny i aresztu łącznie (art. 9 pr. o  wykr. i okólnik mini­
sterialny Nr 38 z 26.111 1934 Dz. (J. Min. Wewn. Ni 8 poz. 70). Nad­
zwyczajne złagodzenie kary polega na wymierzeniu grzywny, zamiast 
kary aresztu.

lanych form nadzwyczajnego złagodzenia kary. np. zejścia poniżej 
ustawowego minimum, udzielenia upomnienia zamiast kary itp., pro­
cedura karno-administracyjna nie przewiduje Także obce  są postę­
powaniu karno-admin. instytucje warunkowego zawieszenia kary i wa­
runkowego zwolnienia 2).

')  Patrz O rzecz .  Sądu Najw. z U .XII 1S33 Nr 3 K 1153/33.

■) Brak przep isów  k. p. k. wyk lucza jących  s to so w an ie  w a ru n k ow ego  zaw ie s ze ­
nia w p os tępow an iu  karno adm. nie uprawnia do s tosowan ia  g o  wbrew Innym 

przep isom , a to  art. 2 pr. o  wykr  S to sow an ie  w arunkow ego  zaw ieszen ia  kary 
zastępcze j  w trybie  art. 550 k. p. k., o r z e c zo n e j  w myśl p rzepisów szc zegó ł ,  prawa 

o  wykr., nie jest us tawowo  dopuszcza lne  pos tanow ien ie  Izby Karnej Sądu Najw. 
z  2.111 1936 r. Nr 3 K. 2430/35).
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A res z t zastępczy. Na wypaaek nieściągalności .grzywny lub gdyby 
wykonanie kary grzywny narażało skazanego na ruinę majątkową, w y ­
mierza się karę aresztu zastępczego, przyjmując jeden dzień aresztu 
zastępczego za 1 —  50 zł grzywny (art. 27 p. k. a. i art. 10 § 1 pr. 
n wykr.).

Na utrzymaniu odpowiedniego stosunku między giżywną a aresztem 
zastępczym należy zwrócić szczególną uwogę z tego  względu, że na 
wypadek częśc iowego tylko uiszczenia grzywny, kara aresztu zastępczego 
powinna ulec stosunkowemu zmniejszeniu (art. 10 § 3 pr. o  wykr.). 
D latego też nie należy wymierzać np. kary grzywny w kwocie 10 zł 
z zamianą w razie nieściągalności na karę 3 dni aresztu, gdyż wówczas 
wyszukanie odpowiedniego stosunku byłoby rzeczą utrudnioną.

Najkrótszy okres czasu aresztu zastępczego stanowi jeden  dzień 
(z zastrzeżeniem z art. 10 pkt. b. przep. wprow k. k. i pr. o  wykr.), 
najdłuższy zaś jest maksymalny wymiar kary aresztu przewidziany 
jako kara zasadnicza w szczególnych przepisach prawa materialnego. 
Jeżeli m aksym alra  granica nie jest przewidziana, to najdłuższy okres 
aresztu zastępczego m oże  wynosić 3 miesiące (art. 10 § 2 pr o  wykr.).

Przy stosowaniu aresztu zastępczego dopuszczalne jest również 
zastosowanie aresztu dom owego .

K a ry  dodutkowe. Przepadek. Przepadek przedmiotu m oże  być 
orzeczony jedyn!e w wypadkach, gdy szczególny przepis prawny zezwala 

na zastosowanie le j dodatkowej kary.
Zasadniczo podlegają przepadkowi jedynie przedmioty, należące 

do skazanego. Wyjątki od tej zasady są dopuszczalne tylko wówczas, 
gdy szczególny przepis prawa materialnego zezwala na orzeczenie 
o przepadku przedmiotu nie będącego  własnością lub w posiadaniu 
skazanego (art. 29 p. k. a).

Z akaz wykonywania zawodu. Utrata prawa wykonywania zawodu 
na oznaczony lub nieoznaczony czas jest również karą dodatkową, 
dopuszczalną proceduralnie w postępowaniu karno-admin. Zastosowa­
nie tej dodatkowej kary jest możliwe tylko z upoważnienia szczegól­
nego przepisu materialnego prawa karno-admin. (np. art. 22 § 3 pr. 
o  wykr.).

Grzyw na dodatkowa. Jeżeli wykroczenie popełn iono z chęci 
zysku, a grozi za nie tyiko kara aresztu, można dodatkowo orzec 
grzywnę do ICO zł (art. 8 § 3 pr. o  wykr.) ‘ ).

')  Chęć  osiągnięcia korzyśc i  majątkowej nie je s t  równoznaczna  z chęc ią  
zysku, oDejm ować za tem  m o że  i chęć g o d z iw e g o  zarobku  np. w ynagrodzen ia  z «  

pracę (w y ro k  Izby Karnej Sądu Najw. z 24X1 1936 Nr 2 K. 1395/36).
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Naw iązka. Pewną swoistą form ę kary dodatkowej stanowi wresz­
cie nawiązka, orzekana na rzecz pokrzywdzonego. Nawiązka w Syste­

ms tyce prawa karnego zajmuje pośreanie miejsce między grzywną, 
karą dodatkową i odszkodowaniem 1).

Orzeczenie o  przyznaniu pokrzywdzonemu nawiązki dopuszczalne 
jest również tylko w  wypadkach, gdy szczególny przepis prawny ztzwala 
na zastosowanie tej dodatkowej kary (np. art. 54 § 2 pr. o  wykr.).

K oszty  postępowania. Koszty postępowania karno - administracyj­
nego  obciążają obwinionego. Obejm ują one koszty doprowadzenia 
obwinionego oraz świadków i biegłych, koszty przechowywania i sprze­
daży zajętych przedmiotów, należytości świadków i znawców, koszty 
utrzymania obwinionego w czasie je g o  zhtizymania i odbywania kary 
aresztu jako kory główne] i zastępczej (art. 30 ust. 1 p, k. a. i okólnik 
min. Nr 81 z 6.VI 1934 Dz. U. por. 152).

Koszty postępowania nie ulegają zamianie na areszt (art. 30. 
ust. 3 p. k. a.).

Wydawanie orzeczeń. Orzeczenia karno admin. wydaje się w za ­
sadzie n .tychmiasl po ukończeniu rozprawy, o  ile rozprawa przed 
władzą orzekającą sie odbyła.

W sprawach szczególnej wagi oraz bardzo zawiłych można odro­
czyć wycanie orzeczenia, zawiadamiając c tym obw in 'onego  z nadmie­
nieniem, że orzeczenie będzie mu doręczone na piśmie (art. 23 ust. 4 
p. k. a ).

O głaszanie i  doręczanie orzeczeń. Orzeczenia karno - admin. tak 
skazujące jak I uniewinniające w zasadzie ogłasza się ustnie (art. 23 
ust. 2 p. k. a ).

Doręcza się w postępowaniu karno-admin.:
1) orzeczenia zaoczne,
2) orzeczenia ustnie ogłoszone doręcza się na żądanie obwinio­

nego  na piśmie,
3) orzeczenia, w których obwiniony jest niepełnoletni lub b e *  

własnowolny,
4) gdy znany władzy zastępca prawny niepełnoletniego lub bez- 

własnowolnego obw inionego nie był obecny przy cgłuszenlu orzecze- 
aia karno-admin. (art. 23 i 24 p. k. a.),

5) w wypadkach odroczenia wydania orzeczenia kemo-adm. z po ­
wodu zaw łości lub szczególnej wagi sprawy (art. 23 ust. 4 p k. a.),

2)  J . M akarewicz. K od eks  Karny z Kom entarzem , IV wydanie , Lwów  1935 r., 

str. 524.
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*

Odszkodowanie. Niezależnie od orzeczenia karno-admin. może 
powiatowa władza admin. ogól. w postępowaniu karno-admin. orzec 
o obowiązku i wysokości odszkodowania na rzecz pokrzywdzonego.

Orzeczenia takie m ogą być wydawane jedynie wówczas, gdy 
szczególny przepis materialnego prawa administracyjnego r,a to z e ­
zwala.

Strony niezadowolone z orzeczenia o  odszkodowaniu m ogą  udać 
się na zwyczajną drogę prawa dla ustalenia obowiązku i wysokości 
odszkodowania.

Jeżeli przepisy szczególne określają okres czasu, w ciągu którego 
dopuszczalne jest skorzystanie ze zwyczajnej drcgi prawa w sprawach 
o odszkodowania orzeczone w postępowaniu karno-admin., to terminy 
wyznaczone muszą być zachowane, gdyż inaczej orzeczenie odszko­
dowawcze uprawomocnia się (art. 31 p. k. a ) 1).

O rzeczen ia  zaoczne. Jeżeli obwiniony nie stawił się na rozprawę, 
a władza orzekająca nie uważa jego  przesłuchania za rzecz n ieodzow­
ną dla wyaania orzeczenia karno-admin., m oże  być wydane orzeczenie 
zaoczne (art. 24 p. k. a ).

Praw om ocność orzeczeń karno-adm in. Orzeczenia karno-admin. 
uprawomocniają się z upływem 7 dni od daty ogłoszenia względnie 
doręczenia, o ile doręczenie w ogó ie  nastąpiło (art. 32 p. k. a.).

Termin 7-dniowy odnosi się zasadniczo do orzeczeń skazujących. 
Orzeczenia uniewinniające uprawomocniają się z upływem 7-dniowego 
okresu od ogłoszenia względnie doręczenia jedynie wówczas, jeżeli 
szczególny przepis prawny zezwala pokrzywdzonemu n? skorzystanie 
z prawa żądania skierowania sprawy na drogę postępowania sądowe­
go  od orzeczenia uniewinn;a iącego obwinionego (np. art. 26 ust. 2 
ustawy z 14.IV 1937 o szkodnictwie leśnym i polnym).

C. d. n

' )  D o  t e r m i n u .................p rzew idz ianego  . . . d l a  wniesienia p ow ódz tw a

o  ozn ac zen ie  w d rodze  pos tępow an ia  s a d ow eęo  w y n a g r o d z e n ia .............nie  ma za ­
s tosowania  przepis art. 828 u. p. c. T e rmln ten je s t  zacnowany,  jeże l i  p ow ódz tw o  
przed j e g o  upływem wn ies iono na p oc z tę  (o rze c zen ie  Izby 1. Sądu Najw. z 21.X 

1932 r. Nr 1 C 1476/32).
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O R Z E C Z N I C T W O  SF\ DU N A J W Y Ż S Z E G O

P o ję c r e  p op e łn ien ia  p r z e s t ę p s tw a  z  n aw yk a n ia  (a r t .  60 § 2 k. k.).

Oicreślone w a't. 6C § 2 k, k. „nawykanie" wypływa z przyzwy­
czajenia do dokonywania pewnych czynów m imo świadomości, że są 
zabronione; przyzwyczajenia te wytwarza staty popęd do popełniania 
pewnych przestępstw. Ustawa nie ogranicza sądu co do okoliczności, 
z łanich m oże  wnosić o istnieniu nawyknienia (27.VI 1938 Nr 2 K 
836/38).

W y n a g ro d z e n ie  u zkod y  (a r t .  62 § 2 k. k.).

Ustawa pozostawia swobodnemu uznaniu sądu określenie wyso­
kości słusznego odszkodowania oraz cznsu, w którym ma nastąpić i.o 
wynagrodzenie. Okoliczncść, że nie jest możliwe wyczerpujące i osta­
teczne ustalenie wysokości wszystkich szkód zrządzonych przestępstwem 
oraz osob poKrzywd.onyrh, nie jest przeszkodą do zastosowania § 2 
art. 62 k. k. (15.VI 1938 Nr 3 K. 1859/37).

Ś m ie r ć  s p o w o d o w a n a  z an ied b an iem  o b o w ią z k ó w  n a d zo ru  p r z y  
b u d ow ie  (art.. 230 k. k.).

Zaniedbanie ustawowych obowiązków nadzoru nad budową p o ­
woduje odpowiedzialność przed władzami administracyjnymi, jeśli jednak 
zaniedbanie to spow odow ało  zawalenie się budowy i śmierć człowieka, 
to pocląca za sobą odpowiedzialność kamą za to zaniedbanie, po zo ­
stające w związku przyczynowym ze śmiercią (14 II 1938 Nr 3 K. 1669/37.).

P r a w o  P o l ic j i  P a ń s tw o w e j  do  p r zy jm o w a n ia  w n io s k ó w  (a r t »  56
ka pa kaja

Prawo Policji Państwowej do  przyjmowania od pokrzywdzonych 
wniosków, przewidzianych w art. 56 k. p. k. celem dalszego skiero­
wania ich według właściwości, nie jest —  jak to wynika z przepisów 
art. 243 i 253 k. p. k. —  ograniczone do spraw, podlegających właści­
wości sądów grodzkich. Przepisy te nie tylko nie zawierają żadnych 
ograniczeń uprawnień policjido przyjmowania zawiadomień, lecz wręcz 
przeciwnie —  stwarzają obowiązek przyjmowania ich i dokonywania 
wszelkich niezbędnych czynności, niezależnie od tego, czy podlegają 
one właściwości sądu grodzkiego, czy okręgow ego  (28.11 1938 Nr 3 K 
1732/37).

St. Czerwiński
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ORZECZNICTWO NAJW. TRYBUNAŁU ADMINISTRACYJNEGO

Z a r z ą d z e n ie  d o r ę c z a n e  po t e rm in ie  u s ta w o w ym  d la  Jego 
w yd an ia .

Z arząd zen ie  władzy m ianu jące j o  przeniesieniu w stan spoczynku 
sądziego na podstawie rozporządzen ia  Prezyden ta  R zp h te j z 23 VII I  
1932 Dz. U  poz. 663, doręczone p o  dniu 3  f iX  1932 r., je s t lega lne  
(Zasad a  prawna, wpis. do ks. zas, p r ) .

N. T. fl., oddalając, jako nieuzasadnioną, skargę zawierającą za­
rzut doręczenia decyzji (o  przeniesieniu w stan spoczynku) po termi­
nie ustawowym, upływającym 31,X 1932 r., w którym „władza mianu­
jąca m oże  ................. przenieść   w stan spoczynku*, wyszedł
z założenia, iż decydu|ąca jest tu czynność władzy, czyli że w  przepi­
sanym okresie czasu winna nastąpić tylko sama czynność władzy (d e ­
cyzja), nie zaś jej doręczenie, skoro ustawodawca nie zastrzegł co 
inneyO. Ponieważ w konkretnym przypadku podpisanie decyzji przez 
Prezydenta Rzplitej nastap!ło w dniu 28.X 1932 r., a więc w terminie 
usia vowym, przeto wymacaniu ustawy stało się zadość, chociażby do­
ręczenie je), jak w danym przypadku, nastąpiło dopiero 2.XI 1932 r.

Odrzucając pogląd skarżącego, opierający się na littraturzu teo- 
rerycznej niemieckie!, w szczególności na aziele H errn rita  „Grundlehren 
des Verwaltungsrechies“ , z którego jakoby ma wynikać, że decyzja 
w danym przypadku, jako nie doręczona w teiminit-, była prnwnie 
bezskuteczna, Trybunał przeciwstawił pogląd literatury nnuKowej francu­
skiej, reprezentowanej w szczególności przez M . łiau riou  „ P ie : i s  de 
droit hdministrst f el de droit public* —  wyd. X z 1521 r. str. 397, 
w e d l jg  którego wykonalność decyzji istnieje już w chwili jej wydema, 
skore wydano ją prawidłowo, a tym samym niedokładności w dorę­
czeniu lub publikacji nie powodują nielegalności oecyzji, a doręczenie 
lub publikacja nie dodają niczego do wykonalności ( force executive) 
decyzji i mają znaczenie jedynie dla kwestii jej zaskarżalncści oraz 
biegu terminu odwołania.

Według obow iązującego w Polsce ustawodawstwa, reguluiącego 
kwestię doręczeń w postępowaniu administiacyjnym, a mianowicie roz­
porządzenia Prezydenta Rzplitej z 22.111 1528 r. o postępowaniu admi­
nistracyjnym, i e rmin dla do ięczcń  nie jest ustalony, a jedynie art. 68 
p. 4 tego  rozporządzenia zawiera przepis porządkowy, iż, załatwiając 
sprawę, należy to czynić z możliwym pospiechem. Tym  samym żaden 
przepis pozytywny u nas nie uzależnia skuteczności prawnej decyz|i 
od doręczenia fe| w terminie ustalonym dla jej wydania (W vrok  z 14.X 
1937 1. -ej. 11559/32).

W. Czapiński
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K R O N I K A

A D M I N I S T R A C J A

Podział administracyjny i tymczasowa organizacja adm inistracji  
Ś ^ W a  Z»oizańskif go. W  Dz. (Jstaw Śląskich została ogłoszona ustawa 
z 27.X br. o podziale administracyjnym i tymczasowej organizacji admi­
nistracji na obszarze Ziem Odzyskanych Śląska Cieszyńskiego.

I Ustawa ta wpicwadza podział nastąp.:
1) powiat cieszyński zachodni łączy z dotychczasowym powiatem 

cieszyńskim wschodnim w jeden pow.at cieszyński z siedzibą w Cie­
szynie;

2) powiat frysztacki z s.edzibą we Frysztacie;
3) podzielone dawną granicą państwową ODie części miasta Cie­

szyna Cieszyn Wschodni i Cieszyn Zachodni —  łączy w jedną gminą 
miejską.

W ykaz gmin miejskich i wiejskich zachodniej cząści pow.atu 
cieszyńskiego oraz powiatu frysztackiegc podaje sią w załączeniu.

II Na czele powiatu stoi starosta powiatowy, który załatwia spra­
w y  należące do je g o  kompetencji przy pom ocy  starostwa oraz innycn 
podleyłych mu na obszarze powiatu władz, urzędów i organów.

III Dyrekcja Policji w Cieszynie Zachodnim została przeniesiona, 
a jej kompetencje przeszły na właściwych starostów powiatowych.

IV 1) Do  czasu wprowadzenia now ego  ustroju samorządu p o ­
w ia tow ego  zostały ustanowione tym czasowe wydziały pow iatowe we 
Fiysztacie i w  Cieszynie dla zachodniej części powiatu cieszyńskiego. 
D o tymczasowych wydziałów powiatowych należą kompetencje rozwią­
zanych przedstawicielstw powiatowych i wydziałów powiatowych.

2) Tym czasowe wydziały powiatowe składaia się z sześciu człon­
ków, których powołu je i odwołuje wojewoda  śląski w porozumieniu 
z Śląską Radą W ojewódzką Przewodniczącym tym czasowego wydziału 
pow iatowego  jest starosta powiatowy, zastępcą przewodniczącego wice- 
starosta.}

V  " Starosta p ow ’atowy powoła przy komisarzach rządowych, usta­
nowionych w miastach i w gminach wiejskich powiatu frysztackiego 
i zachodniej części powiatu cieszyńskiego, na których przeszły kom pe­
tencje rozwiązanych gminnych organów ustrojowych 'przedstawicielstw 
gminnych i rad gminnych, przedstawicielstw miejskich i rad miejskich) 
r a d y  p r z y b o c z n e ,  z łozone z pięciu członków, iako organa opinio­
dawcze.

4
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VI. 1) Na obszarze zachodniej części miasta Cieszyna (Cieszyna 
Zachodniego) burmistrzowi miasta Cieszyna służą uprawnienia i k om ­
petencje rozwiązanych władz miejskich przedstawicielstwa miejskiego 
i rady miejskiej. Dla spraw dotyczących tej części miasta, w ojewoda  
śląski w porozumieniu z Śląską Radą \Vojewódzką pcwofa  radę przy­
boczną, złożoną z pięciu członków.

2) W o jew oda  śląski został upoważniony do wydawania rozpo 
rządzeń i zarządzeń, mających na celu stopniowe ujednolicenie admini 
stracji miejskiej w  obydwu częściach miasta Cieszyna w zakresie orga 
nizacji urzędów i zakładów miejskich, gospodarki, budżetu i przepisów 
miejscowych.

I  W ykaz gmin miejskich i wiejskich zachodniej części powiatu cieszyńskiego

1 B łędow ice  Doine 20. Kosza rzyska 39 Slbica
2. B o con o w ic e 21. K ońska 40. S tanis law ice
3. Bukowiec 22. Leszna  Doina 41. S zo b ls z o w ic e
4. Bystrzyca 23. Leszna  Górna 42 Szumbark
3. C ier l icko  Dolne 24. L ig o tk a  Kameralna 43. Ś m iłow ice
6 Cierl icko Górne 25 L o m n a  Dolna 44. T o s zo n o w ic e  Dolne
7. Datynie Doine 26. L o m n a  Górna 45 T o s zo n o w ic e  G ó rn e
8. D obrac ice 27. L yżb ic e 46. T rza n ow ice
9. D o m a s io w ic e  Do lne 28. M il ików 47. T rzyc ie ż

10. D om as łow ice  Górne 29 M istrzow ice 48. T rzyn iec
11. Gnojnik 30. M os ty  k. C ieszyna 49. Tyra
12. G rodziszcze 31 M os ty  k. Jab łonkowa 50. W ie lo p o le
13. G ród ek 32. Nawsie 51. W ędryn ia
14. Guty 33. h ieb o ry 52. Żuków  D olny
15, Herczawa 34 Nvde< 53. Żuków  Górny
16. Jab łonków 35. O ld r z y j i o w i c e 54. Żyw oc ice
17. Karpentna 36. Pioseic część  zachodn ia  m ia­
18. K o c o b ę d z 37. Rop ica sta C ieszyna  (C ie ­
19. K o jk o w ic e 38. Rzeka szyn  Zachodn i)

I I  W ykaz gmin miejskich i  wiejskich powiatu frysztackiego

1. Bogumin 12. M ark low ic e  Dolne 22. Skrzec zoń
2. Bogum ln  Nowy 13. O lb racnc ice 23. Stare  M iasto
3 Darków 14. Orłowa 24. S lOnawa
4. Dąbrowa 15 Pierśna 25. Sucha Dolna
5. D ziecm orow ice 16. P ietwaid 26 Sucha Górr.a
6. Frysztat 17. P io t row ic e 27. Sucha  Średnia
7. Karwina 18. Poręba 28 W ier zb ica
8. Lutynia N iem ie ck a 19. Pudiow 29 W ierzn iow ic e
9. Lutynia PoisKa 20. Raj 30. Zabtoc ie

10. Ł a z y 21. Rychward 31 Zawada
11. Ląkl

Zabezpieczenia i zapewnienie pracy osobom, pełniącym służbę w od­
działach Obrony Narodowe]. W  myśl ustawy o  pow. obow. wojsk od ­
działy Obrony Narodowej są częścią składową Sił Zbrojnych, służba 
zaś w tych oddziałach jest całkowicie równorzędna ze słuzoą w wojsku 
stałym i marynarce wojennej.

Jednostki Obrony Narodowej różnią się jednak tym od jednostek 
wojska stałego, że żołnierze Oorony Narodowej nie są skosza^owari
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i pozostają w swoich domach, przy swoich warsztatach pracy, e w od ­
działach Obrony Narodowej zbierają się tylko na zarządzone ćwiczenia 
lub w razie potrzeby postaw:enia ich w gotowości bojowej.

Sprawność organizacyjna jednostek Obrony Narodowej wymaga, 
by ich skład ulegał jak najmniejszym zmianom. Stąd wyłania się za 
gadnienie zabezpieczenia i zapewnienia pracy osobom, powołanym do 
tych jednostek w miejscu ich zamieszkania.

Wprawdzie art, 134— 136 ustawy o pow obow. wojsk, zawierają 
przepisy o zabezpieczeniu pracy osobom powołanym do służby w o j­
skowej lub na ćwiczenia, zakazując pracodawcom wypowiadania i ro2 

wiązywania umow o pracę z tytułu powołania, jednakże w ob ec  nega­
tywnego stosunku niektórych pracodawców do członków jednostek 
Obrony Narodowej, zachodzi potrzeba p od ęc ia  szerszej akcji uświada­
miającej oraz dopilnowania scisłego przestrzegania tych przepisów.

W  związku z tym p. prezes Rady Min. okólnikiem z 18.111 1938 r. 
Nr 102-28/1 zarządził wdrożenie w porozumieniu z władzami wojsko­
wymi odpowiedniej akcji w oparciu o  następujące wskazania:

1) uświadamianie o istocie organizacji Obrony Narodowej,
2) zapewnienie współpracy w omawianej akcji z władzami w o j­

skowymi wszystKich czynników rządowych, samorządowych i spo­
łecznych,

3) wpływanie na pracodawców w sprawie zabezpieczenia i za 
pewnienia pracy członkom jednostek Obrony Narodowej,

4) wykonywanie kontroli przestrzegania przepisów art. 134 ustawy 
o pow. obow wojsk, w sprawie zabezpieczenia pracy osobom  powoła­
nym do służby w jednostkach Obrony Narodowej,

5) interweniowanie w każdym przypadku zwolnienia z pracy lub 
szykanowania pracowników za ich przynależność do jednostek Obrony 
Narodowej,

6) wydanie odpowiednich zaleceń co do zatrudnienia na miejscu 
osób zaliczonych do jednostek Obrony Narodowej.

Podając powyższe do wiadomości i stosowania w poroz. z Minstwem 
Spraw Wojsk. Mnstwo Spr. Wewn. okólnikiem Nr 42 z 4.XI br. zarzą­
dziło, aby wojewodow ie

1) w porozumieniu z właściwymi dowódcami O. K. niezwłocznie 
wdrożyli odpowiednią akcję,

2) zainteresowali się tym, czy wszystkie osoby pełniące służbę 
w oddziałach Oprony Narodowej mają zatrudnienie,

3) dołożyli wszelkich starań, aby osoby te nie pozostawały bez 
pracy.

Żołnierz Obrony Narodowej pełni swą służbę z całkowitym odda­
niem, więc oprócz uznania społeczeństwa ma prawo spodziewać się, 
że służba ta nie narazi jego  i jego  rodziny na straty materialne. V 7 rze­
czywistości jednak służba w oddziałach Obrony Narodowej naraża żoł­
nierza na takie straty.

Większość bowiem żołnierzy Obrony Narodowej to robotnicy płat­
ni dziennie, posiadający na utizymaniu rodzinę. Przepisy prawne nie 
zaoezpieczają im wynagrodzenia za ani ćwiczeń, a otrzymywany żołd
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i zasiłki dla rodzin są zbyt małe, by choć w części pokryć utracony 
zarobek.

Minstwo Spraw Wojsk., uwzględniając trudne położenie rodziny 
robotnika, powołanego na ćwiczenia wojskowe, która w myśl obowią­
zujących przepisów prawnych (rozp. Min. Spr. Wewn. z 19.IX 1927, Dz- 
(J. poz. 92fc>) otrzymuje zasiłek według norm od 60 dc 13C groszy 
dziennie, wydało zarządzenie, (L. 5198) P. W  (Dz. Rozk. 20/29), 
źe w  razie powołania robotnika na ćwiczenia wojskowe —  utrzymywani 
przez n iego członkowie rodziny, jeśli zostaną zakwalifikowani przez 
właściwy urząd gminny (magistrat, jako uprawnieni do pobierania zasił­
ków w myśl cyt. rozp. Min. Spraw W ewn. z 19.IX 1927 r., mają prawo 
otrzymać z danego zakładu wo showego  (wytwórni, instytucji w okre­
sie trwania ćwiczeń żywiciela rodziny i za cały czas, przez który otrzy­
mują zasiłki ustawowe, dodatkowe zasiłki weaług następujących norm:

a) jedyn y  c z łonek  będący  na u trzym aniu  re ze rw is ty  . . . .  AQ%
b) rodzina ztoż na z 2 o só b  . . . .   b(%
c )  rodź na z łożona z w ięce j niż 2 o s ó b .........................................................6 j%
ptacy gw aran tow ane j  za każdy n o rm a ln y  dzień  roboczy .

Z należności tych należy potrącić zasiłki ustawowe, wypłacane przez 
urząd gminny (magistrat).

Minstwo Spr. W ewn. zaleca w podobny sposób uregulować w y ­
płatę zarobków za dni ćwiczeń w oddziałach Obrony Narodowej rów­
nież robotnikom zatrudnionymi w zakładach i instytucjach administracji 
spraw wew. i samorządu terytorialnego, przy czym zakłady i instytucje 
wypłacające zas łki winny w każdym poszczególnym wypadku informo­
wać się we właściwym zarządzie gminnym (miejskim', czy i w jakiej 
wysokości został przyznany rodzinie pracownika zasiłek ustawowy.

Straty poniesione z tego  tytułu będą minimalne, ponieważ ilość 
takich płatnych dni ćwiczeń w oddziałach Obrony Narodowej w  ciągu 
t o k u  nie przetcioczy 25 dni, a poza tym ilość żołnierzy Obrony Naro­
dowej jest stosunkowo niewielka.

Wręczenie dyplrrr.ów i odzrak srebrnego m edilu  „Za Długoletnią 
Służbę*. Piacownicy w słuŻDie Państwa lub insiytucji publiczno-praw,, 
pełniący służbę od 11.XI 1918 r., ukończą w bież. roku 20-letni okres 
służby, który daje prawo do srebrnego medalu „Za Długoletnią Służbę".

Ponieważ praca ich była podstawą rozwoju i DOtęgi Rzplitej w naj­
trudniejszym okresie początkowej organizacji Państwa, Mnstwo Spr. \Arewn. 
pismem okólnym z 4.XI br. Nr Pers. I 801/80 podało do wiadomości 
władz podległych, że p. prezes Rady Ministrów okólnikiem nr 22 z 22.X 
br zarządził, aby wręczanie dyp lom ów  równocześrie  z odznakami srebr­
nego  medalu „Za Długoletnią Służbę" odbywało się w sposób podobnie 
uroczysty jak dekoracja „Krzyżem  Zasługi".

Ten  sposób więczanra rzeczonego  medalu ma obowiązywać rów­
nież na przyszłość.

■Uwodzenie oddziałów aprowizacyjnych w urzędach wrjew. Na pod­
stawie zarządzenia p. mtnistra roi. i ref. roi zostały z 1 .XI br. utworzone



Nr  22 K R O N I K A !445

w wyaziafach rolnictwa i ref. roi. poszczególnych urzędów wojev od ­
działy aprowizacyjne.

Do zakresu działania oddziału należą sprawy aprowizacyjne. D o­
tychczas sprawy te były załatwiane w wydziałach samorządowych w re ­
sorcie Min. Spi. Wewn.

Wyjazdy za granicę drngą morską. Mnstwo Spr. Wewn. okólnikiem 
Nr 41 z 24.X br. zarządziło, aby zniżki i ułatwienia stosowane byty jed y ­
nie woDec osób udających się do krajów p o z a e u r o p e j s k i c h .

Włączenie m. Grodna do wileńskiego okręgu konserwatorskiego.
P. minister wyz. rei. i ośw. putl. zarządzeniem z 31.X br. Nr BP. 24300/38 
wyłączył obszar m. Grodna z zakresu działania konserwatoia przy 
Urzędzie W ojew . Warszaw, i włączył ten obszar do zakresu działania 
konserwatora przy Urzędzie Wojew. Wileńskim

Odznaki Z * ,  b. Więźniów Neowynh z Crnsów Walk o Niepodległość  
Polski. Decyzją z 22.X br. Nr BP, 3-299 Mnstwo Spr. W ewn. udzieliło 
Zw. b W ięźniów ld towych  z Czasów Walk o N iepod ległość Polski 
(Lwów , Piłsudskiego 9, I p.) pozwolenia na ustanowienie i używanie 
odznaki według specjalnych w zo rów.

Wyżuze Katolickie Studium Sgołeczne w Poznaniu— odroczenie służby  
wojskowej. Na skutek pisma Minstwa Wyznań Rei. i Ośw. Publ. Min- 
stwo Spr. W ewn. pismem okólnym z 4 X1 br. Nr Wojsk. B. 8/8/1‘ zako­
munikowało, że podana na str. 1172 Dz. U. poz  504 z 1938 r. nazwa: 
„Studium Społeczno-Gświatówe w Poznaniu" powinna brzmieć: „W yższe  
Katolickie Studium Społeczne".

Urlopy na I Polski Kongres Techników. Mnstwo Spr. W ewn. pismem 
okólnym z 2.X1 br. Nr Pers 1-207/122 na podstawie zarządzenia Prezy 
dium Rady Ministrów z dn. 11/X br. podało do wiadomości, iż w listo­
padzie br. odbędzie się w Warszawie 1 Polski K o m re s  Techników, orga­
nizowany przez Naczelną Organizację Stowarzyszeń Techników R P- 
W związku z tym podległe władze w  granicach możliwości służbowych 
m ogą udzielać 3 dniowych urlopów okolicznościowych tym funkcjonariu­
szom (pracownikom), któr zy jako technicy pragnęliby wziąć udział w Kon ­
gresie. Data zwołania Kongresu zostanie ogłoszona w prasie.

S A M O R Z Ą D
Zwołanie poznańskiego i pomorskiego sejmiku wojewódzkiego. R e­

skryptem z 15.X 1938 r Nr S S. 81/36 na podstawie § 8 ust. 2 rozp. 
Min. b. dzielnicy pruskiej z 12.VUI 1921 r. o wyboi ach do sejmików 
wojewódzkich--w  brzmieniu ustalonym obwieszczeniem Min Spr. W ewn 
z l l . V  1927 r. (Dz, U. poz. 421)— minister spi. wewn. upoważnił w o je ­
wodę poznańskiego do zwołania poznańskiego sejmiku woiewodzk iego  
w drugiej połowie listopada rb.

Ńa tejże podstawie reskryptem z 25.X 1938 Nr SS. 81/1-4 minister 
SDr. wfcw. upoważnił w o jew odę  pomorskiego do zwołania pomorsk iego 
sejmiku wojewódzk iego  w drugiej po łowie listopada rb. *
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Sprawozdanie z działalności Instytutu Komunalnego u Warszawie  
za  okres 1937/38 Okres sprawozdawczy był pierwszym pełnym okre­
sem pracy Instytutu Komunalnego.

D z i a ł a l n o ś ć  w z a k r e s i e  p r o w a d z e n i a  k u r s ó w .  
W  okresie sprawozdawczym Instytut prowadził następujące kursy:

1. Dwa kursy 3 miesięczne dla pracowników administracji gm in­
nej. Kursy te ukończyfo 75 słuchaczów (w  tym 68 z gmin wiejskich
i 7 z miast nie wydzielonych).

2. Dwa kursy 5 miesięczne dla sekretarzy gminnych i dla sekre­
tarzy zarządów mlejsKich mniejszych miast nie wydzielonych, które 
ukończyło 107 słuchaczów, w tym 144 z gmin wiejskich i 21 z miast 
nie wydzielonych, a łącznie z kursem, który zakończył się w czerwcu 
m —  lo5.

3 6 tygodn iowe kursy dla powiatowych inspektorów samorządu
gm innego. Zamierzone jest przeszkolenie w ciągu dwóch lat wszyst­
kich inspektorów powiatowych. Kurs podzielono na dwa ok.esy — je ­
sienny i wiosenny. W  każdym okresie po 3 turnusy, liczące po 40
uczestników. Na dzień 28 czerwca rb. pizewidziane jest po zakończe­
niu ostatniego turnusu okiesu w iosennego przeszkolenie ogó łem  połowy 
inspektorów powiatowycn. W  okresie sprawozdawczym zgłosiło się na 
kursy 130 inspektorów. Na rok 1938/39 pozostanie przeprowadzenie 
przez kurs drugiej połowy inspektorów powiatowych.

4. Kurs dla kierowników sekcyj Zarządu Miejskiego m st. W ar­
szawy, zorganizowany przy pom ocy  Pracowniczej Komisii Sam opom ocy  
Społecznej przy Zarządzie Miejskim w m. st. Warszawie, która podjęła 
się materialnej organizacji kursu, natomiast Ir.stytut opracował program 
i zaangażował wykładowców.

1. Praca o finansach komunalnych. D z i a ł a l n o ś ć  n a u k o w a .  
Zw. Miast Polskich, Zw. Powiatów R. P oraz Zw. Gmin R P. powzięły 
w swoim czasie wspólną inicjatywę opracowania i wydania pracy na­
ukowej o  finansach komunalnych w Polsce. Praca ta miałaby na celu 
dostarczyć naukowo opracowanego  materiału dla zamierzonej reformy 
finansów komunalnych, a zawarta w n.ej koncepcja autorska przyszłego 
urządzenia finansów komunalnych w Polsce miała być podstawą dysku­
sji. W ym ienione oiganizacje zwróciły się do Instytutu z propozycją 
przyjęcia tej inicjatywy, deklarując na ten cel odpowiednie subwencje. 
Rozpoczęte  już przez Zarzad przygotowania zmierzają do opracowania 
problemu finansów komunalnych w Polsce i w niektórych państwach 
zagranicznych na ogó lnym  tle finansów publicznych. Ta rzeczowo 
i obiektywnie potraktowana czę łć  pierwsza pracy stałaby się podstawą 
dla części drugiej, zawierającej jedną luo więcej koncepcyj autorskich 
przyszłego urządzenia finansów komunalnych w Polsce, a całość —  
materiałem do prac przygotowawczych do  re formy finansów.

2. Prace badawcze ncd gromada. W  porozumieniu z Państwo­
wym Instytutem Kultury Wsi opracowano ankietę, mającą dostarczyć 
materiału dla naukowych opracowań na tematy dotyczące gromady 
wiejskiej, a interesujące zarówno Instytut Komunalny, jak i Państwowy 
Instytut Kultury Wsi. Dla zebrania odpowiednich materiałów Instytut



Nr 22 K R O N I K A 1447

wykorzystuje kontakty z uczestnikami kursów, zwłaszcza z inspektorami 
powiatowymi. Część materiaiów już wpłynęła. Otwiera się możliwość 
uzyskania specjalnej subwencji na nagrody za celniejsze opracowanie 
monografij gromad, a w związku z tym —  pozyskania ilości opracowań 
niezbędnej do dalszych prac analitycznych.

3. Centralna biblioteka samorządowa. Zgodnie z inicjatywą Zw. 
Miast Polskich w spiawie utworzenia centralnej biblioteki samorządowej 
i przejęcia w tym celu od instytucji samorządowych w Warszawie ich 
księgozbiorów, przy czym Zw. M :ast zadeklarował przekazanie swojego 
księgozbioru Instytutowi z odpowiednią subwencją, Zarząd Instytutu 
wszczął porozumienie się w tej sprawie z zainteresowanymi instytucjami. 
Ostateczne decyzje w tej sprawie jeszcze nie zapadły.

D z i a ł a l n o ś ć  o r g a n ó w  I n s t y t u t u .  W  okresie sprawo­
zdawczym Komisja Naukowa Instytutu odbyła 10 posiedzeń, ustalając 
programy kursów i kandydatury na wykhuowców . Zarząd w okresie 
sprawozdawczym odbył 14 posiedzeń.

P O L I C J A

Dodatki służbowe w przypadku choroby i oddania do dyspozycji.
Nawiązując do rozkazów nr 601 pkt II, 634 pkt II, 646 pkt VI i 724 
pkt XII komendant główny P. P. rozkazem nr 755 pkt X wyjaśnił, że 
w przypadku oddania do jego  dyspozycji nie pełniącego służby z po ­
wodu cno ioby  oficera lub szeregowego , dodatek służbowy przysługuje 
mu w ostatnio pobieranej wysokości— przez 6 (sześć) miesięcy trwania 
choroby, a jeżeli choioba powstała w związku ze służbą —  przez 12 
(dwanaście) miesięcy, licząc od dn.a p ierwszego miesiąca następują­
c ego  po zaprzestaniu pełnienia czynności służbowych z powodu choroby.

Po tym okresie, w  razie dalszego pozostawania w dyspozycji, przy­
sługuje dodatek służbowy, przywiązany do stopnia, określony w § 5 
rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 19 grudnia 1933 r. o zasadach 
zaszeregowania o f ice iów  i szeregowych Policji Państwowej i Straży Gra­
nicznej do grup uposażenia oraz o dodatkach służbowych JkKG Ń-601, 
pkt II, str. 4).

Sześcio względnie dwunastomiesięczne okresy choroby oficera lub 
szeregow ego  P. P., o których mowa w pkt VI RKG. Nr 646, powodują 
wstrzymanie dodatku służbowego jedynie w przypadku, o  ile trwaja 
bez przerwy. W  wypadku przerwy wspomniane okresy liczą się od p o ­
now nego  zachorowania.

W  związku z powyższym uchylono ust. 3 pktu VI RKG. Nr b46.

Z W O J E W Ó D Z T W A  PO ZN AŃ SKIE G O

Gminna biblioteki wędrowne w pow. woisztyrwkim. Samodzielne czy­
telnictwo u naszej m łodzieży— zwłaszcza wiejskiej— jest nikłe. Dziecko 
na wsi z braku książek do czytania —  ogranicza się niejednokrotnie Ii
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tylko Jo czytanek szkolnych, gdyż nie ma skąd książki pożyczyć. A  choć 
programy szkól powszechnych przewidują rak zwaną lekturę uzupełnia­
jącą, która staje się niejako lekturą obowiązkową, to jednak brak 
książek staje się przeszkodą do nieprzebycia, a program w końcu 
zostaje tylko na papierze.

Sprawa ta, zwłaszcza na p o g raniczu, jest zagadnieniem ważnym. 
Dziecko musi książkę dostać. Niestety, fundusze na zakup ks ążek 
przyznawane przez gminy są zbyt szczupłe, bo i budżety gmin są nie­
wysokie.

Inspektor szkolny w  Wolsztynie, mając do dyspozycji szczupłe 
stosunkowo fundusze z gmin, zagadnienie to rozw.ązar w sposób na­
stępujący.

Otrzymując do dyspozycji z wszystkich gmin w powiecie wol- 
sztyńskim droone kwoty, inspektor szkolny za kilkaset złotych sprawił 
12 szafek drewnianych tzw biblioteki wędrowne. Każda szafka zawiera 
kilkadziesiąt książek przewidzianych na lekiurę uzupełniającą i biblio 
teczną. Szafki te zostały poprzydzielane dla kilku szkół w każdej 
gm inie— zależnie od  ofiarowanych na ten cel kredytów.

Szafka jest własnością gminy, a opiekuje się nią jedna ze szkól. 
Mniej więcej po dwóch miesiącach szkoła ta zobowiązana jest przekazać 
tę szafkę następnej szkoie itd.

W  ten sposób w ciągu roku 12 szafek przewędruje po  wszystkich 
szkołach w powiecie, a dzieci będą miały możność z pożytkiem prze­
czytać książki znanych autorów polsKich.

Z t o k u  na rok— dzięki niewielkim stosunkowo kredytom ze strony 
gmin —  rosnąć będzie ilość szafek, tak że  w ciągu kilku lat każda 
szKoła będzie ją posiadała W ówczas kredyty obróci się na zakup 
książek bibliotecznych. mgi, H. T.
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Z Z A G R A N I C Y

n u w A ESTOŃSKA USTAWA O ZWIąZKACH I ICH STOWARZYSZENIACH

Ustawa ta wydana dekretem regenta z 19,IV 1938 r., uregulowała 
zagad lienie to na nowo w jego  catoksztakie, równoczesn e uchylając 
poprzednie przepisy w tym zakresie z 1926 r ,  1929 r., ł 1936 r. Usta­
wa w streszczeniu zawiera następujące postanowienia.

Za związek uważa się połączenie 3 lub więcej osób fizycznych 
dla osiągnięcia celu kulturalnego, naukowego lub też innego powszech­
nie użytecznego, nie połączone z koizyścią maturalną. S towi ysztn lem  
jest połączenie 2 lub więcej takich związków. O  organizowaniu partii 
politycznych stanowi osobna ustawa; to samo dotyczy związków zawo­
dowych i ich stowarzyszeń (§ 1).

Związki o  jednakowych celach i zadań ach m ogą  łączyć się w sto­
warzyszenia, a te ostatnie, gdy mają jednakowe cele  —  łączyć się 
w zrzeszenia.

Dla połączen'a w stowarzyszenie 2 lub więcej związków spośród 
osiągających korzyści materialne lub też takich, z których jedne  osią­
gała te korzyści, inne zaś nie — w celu nie związanym z korzyścią 
materialną, jak również ola połączenia w stowarzyszenie 2 lub więcej 
związków o  różnych celach albo dla zjednoczenia stowarzyszeń po­
trzebne jest pozwolen ie rządu republiki (§  2).

Związki f stowarzyszenia powinny rozwijać dzfałalność w  duchu 
państwowym, zrzeszając jednostki na podstawie swoDodnej inicjatywy 
dla pracy społecznej (§  3).

Związkom i stowarzyszeniom zabrania się rozwijać teką działal­
ność, która by: 1) uchybiała honorowi na'odu estońskiego, 2) zawierała 
krytykę obecnego  ustroju państwowego, 3) starała się rachwiać zaufa- 
nie do władzy i do  urzędów państwowych bądź samorządowych, 4) pa­
raliżowała obronę państwa lub szkodziła państwu w polityce zagranicz­
nej, 5) pobudzała do n iezgody lub wytwarzała sprzeczność m ięazy po­
szczególnymi warstwami narodu i społeczeństwa lub też w jakiś inny 
sposob szkodziła solidarności życia społecznego k b  ukształtowaniu 
jeaności narodu, 6) szła w kierunku przec iw rym  moralności i dobrym 
obyczajom  kraju albo też dotyczyła prywatnego życia obywatela lub 
jego  dobrego imienia f§ 4).

Związki i stowarzyszenia o organizacji wojskowej lub mającej na 
celu szkolenie swych członków w sztuce wojennej i przewidu ące za­
opatrywanie ich w brcń. m ogą być zakładane tylko za szczególnym 
zezwolen iem rządu republiki (§  6)
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Związkom i stowarzyszeniom dozw o lone  jest wstępowanie w kon­
takt z organizacjami za granicą; gdyby jednak chodziło o podponądko- 
wnnie się decyzjom tych organlzacyj, m r ż e  to nastąpć jedynie z zezw o­
lenia ministra spraw wewnętrznych (§  7).

Na posiadanie sztandarów i znaków odróżniających oraz na nc 
szenie mundurów przez związki i stowarzyszenia wzgi. irh członków 
potrzebne jest pozwolen ie ministra sp aw wewnętrznych. To  samo do­
tyczy przyjmowania odznak i znaków od organizaryj zagranicznych 
(§ 8). D!a członków zarządu jest obowiązujące władanie językiem pań­
stwowym (§  9).

W  wypadku założenia związku lub stowarzyszenia bez osobowości 
prawnej obowiązuje zgłoszenie qo w  ciągu 2 tygodni od założenia 
wzgl. od obrania zarządu —  prefektowi policji —  z podaniem składu 
zaiządu i adresu. T c  samo dotyczy zmian w składzie zarządu, w adre­
sie lub w składzie stowarzyszeń (§  10).

O s o d o w o ś ć  p raw n ą  n ab y w a  się d ro g ą  rejestracji na zasadzie sta­
tutu, który określa zakres działania (§  11, 12).

Crłonkami glosującymi zw iązków zarejestrowanych m ogą  być 
tyiko osoby do lat 18, członkami zaś zarządów lub założycielami tylko 
osoby pełnoletnie, uprawnione do głosowania (§ 13).
, Ministrowi spraw wewnętrznych służy prawo kontroli działalności 

związków i stowarzyszeń, żądania od nich wyjaśnień i cokum em ów  
oraz odpisów z nich, dotyczących działalności. M oże  on także w inte­
resie bezpieczeństwa państwa, porządku publicznego lub moialności, 
usuwać od pełnien a swych funkcyj kierownictwo związków I stowarzy­
szeń, wyznaczając w ich m ie jsce aż do nowych wyborów osoby inne 
(§  14).

W  przypadku nie przestrzegania obowiązku zgłoszeń, przewidzia­
nych w § 10, prefekt policji m oże  przerwać działalnoś' związku lub 
stowarzyszenia na czas nie przekraczający pół roku (§ 15). »

Minister spraw wewnętrznych m oże  decyzją swą zamknąć (roz­
wiązać) związek lub stowarzyszenie w następujących przypadkacn: 
1) gdy cel jego  i działalność sprzeczne są z prawem karnym; 2) gdy 
działalność zagraża bezpieczeństwu państwa, porządkowi publicznemu 
lub moralności, albo sprzeczna jest z postanowieniami § 4, 3) gdy dzia­
łalność uchyla się od celów lup sposobów przewidzianych statutem 
albo określonych przy założeniu; 4) i 5) gdy działalność okazała się 
nieudolna w osiągnięciu korzyści materialnej lub celów pa tii politycz­
nej; 6) gdy w działalności lego  ujawnia się niezdrowa konkurencja ze 
związkami i stowarzyszeniami, zmierzającymi do tychże celów.

W  tymże trybie zamyka się związki i stowarzyszenia przewidziane 
w § 6, a założone bez zezwolenia rządu republiki, a także związki i sto­
warzyszenia, których dz ałalność została przerwana p^zez prefekta po­
licji, o  ile w ciągu 7 dnf po przerwie nie dostosują s>ę do w ym ogów  
§ 10, a wreszcie związki i stowarzyszenia, które bez zezwolenia ministra 
spraw wewnętrznych nawiązały taki kontakt z organizacjami za granico 
że  podlegają  ich decyz jom  (§  16).
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Zarejestrowany związek lub stowarzyszenie podlega likwidacji je 
żeli: 1) walne zebranie powzięło  odpowiednią decyzje, 2) upłynął statu­
tow o  przewidziany termin działalności, 3) został osiągnięty cel, dla Któ­
rego  założono związek lub stowarzyszenie, 4) związeK lub stowarzy­
szenie zostały zamknięte na podstawie niniejszej lub innej ustawy, 
o ) nastąpiła upadłość, 6) liczba członków związku spadła poniżej 3, 
a stowarzyszenia —  poniżej 2, o ile statut nie przewiduje likwidacji 
także przy większej ilości członków, 7) związek lub stowarzyszenie nie 
wykazywały działalności w ciągu 2 lat lub r>ie zwoływały walnych zeDrań 
w 2 następnycn terminach, przewidzianych statutem, 8) zajdą inne o k o ­
liczności, przewidziane statutem, jako powod likwidacji (§ 17).

Jeżeli w sposób przewidziany statutem likwidacja nie oabywa się 
lub nie jest możliwa, minister spraw wewnętrznych do likwidacji m a ­
jątku związku lub stowarzyszenia wyznacza trzyosobową komisje likwi­
dacyjną przecie wszystkim spośród członków zarządu, wybranych na 
ostatnim prawomocnym walnym zebraniu, a w razie przeszkód —  spo­
śród innych (§ 18).

Majątek stowarzyszeń i związków, zamkniętych przez władze, li­
kwiduje komisja wyznaczona przez ministra spraw wewnętrznych (§ 19).

Minister spraw wewnętrznych władny jest udzielać komisji likwi­
dacyjnej wskazówek co do jej działalności i czasu trwania (§  21).

Jeżeli w statucie przeznaczenie majątku na wypadek likwidacji 
zostało określone ogólnie, albo wcale nie określone wrgl. w sposob nie­
wykonalny lub sprzeczny z zasadami organizacji stowarzyszeń (§§ 1 —  13), 
o  przeznaczeniu tym decyduje, g d y  chodzi o  majątek powyżej 1 900 kr.—  
rząd republiki, gdy o mniejszy —  minister spraw wewnętrznych (§  22).

Jak widzimy ustawa ta jest b. zwięzła, jeżeli chodzi o  jej posta­
nowienia ustrojowe, natomiast dość obszernie potraktowano w niej w y ­
liczenie przypadków działalności zakazanej oraz przypadków uzasad­
niających rozwiązanie stowarzyszenia lub związku i je g o  likwidację (§§ 
4, 16 i 17). Koncepcja związków i stowarzyszeń nie rożni się co do 
Istoty od przyjętej w naszym ustawodawstwie, gdyż tak samo warun­
kiem jest wyłączenie celów, związanych z zyskiem dla stowarzyszonych. 
Cnarakterystyczne są ograniczenia, ustanowione dla połączenia w sto 
wurzyszenie związków, zdążających do różnych celów. Wyraża się ono 
w podwyższeniu kompetencji władz, powołanych do zezwolenia na ta­
kie połączenie, jako wyjątkowe (§  2).

(Jstawa zna tylko dwa typy związków i stowarzyszeń, a więc: 
a) bez osobowości prawnej (§  10) i b) z taką osobowością (§? 11, 12). 
Jeżeli osobowość prawną nabywa się drogą rejestracji, tzn. drogą auto­
ryzacji ze strony władzy, to nie zastosowano podobnego  sposobu dla 
prawnego powstania stowarzyszyszenia: zgłoszenie nie ma wpływu na 
fakt prawnego powstania związku lub stowarzyszenia, a tylko stanowi 
warunek j t g o  działalności (po  upływie 2 tygodni od powstania) bez 
przeszkód ze strony władz. Niedopełn ienie tego  obowiązku m oże  po­
ciągnąć jedynie represje pod postacią zawieszenia działalności (§ 15).
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Środki represyjne w stosunku do związków i stowarzyszeń są ograni­
czone, gdyż, poza powyższym zawieszeniem za przekroczenia parząc, 
kowe, przewidziano rozwiązanie (§  16) i usunięcie zarządu od pełnienia 
swych funkcyj (§  14). Ten ostatni środek stanowi pewne novum w usta­
wodawstwie stowarzyszeniowym. W  przepisach o likwidacji trudno nie 
dopatrzyć się wpływu naszego ustawodawstwa stowarzyszeniowego.

W. Cz.

FUNDUSZE W SPÓLNE ZWIĄZKÓW SAMORZĄDOWYCH WŁ FRANCJI
W ojenne i powojenne trudności ekonomiczne, które przeżywały 

związki sam oitądow e we Francji spraw ły, że  stworzono szereg wspól­
nych funduszów komunalnych, mających na celu pom oc finansową dla 
gmin i departamentów. Do funduszów tych należą: 1) fundusz z d o ­
chodów od ka t identyczności, wydawanych cudzoziemcom  na podsta­
wie art. 90 ustawy z 26.14 1927 r. Fundusz ten jest rozdzielany co 
rocznie według klucza: 1/i  dla departam entów i 2/s dla gmin, w sto­
sunku odpowiadającym ilości cudzoziemców, mieszkających na danym 
terenie według statystyki Ministerstwa Spraw Wewnętrznych; 2) fundusz 
powstały z podatku górniczego fna podstaw ę art. 50 dekretu z 27X11 
1924, ustawy i  13 IV  193/ i dekretu z mocą ustawy ( .d e c re t  lo i* )  
z 24.V 19p8]. StawKa tego  podatKu wynos1: 1 frank na tonnę netto, 
z t » g o  90 centimów przypada gminie a 10 centimów departamentowi,
3) fundusz powstały z opłat za rozdział e n o g i i  elektrycznej, 4) fundusz 
z podatku od napojów, najstarszy i ne>|większy z tych funduszów, rot 
dzielony wyłącznie na gminy, 5) fundusz automobilowy, rozdzielany 
w całości na departamenty, 6) fundusz z podatku od zawartych umów.

Z wszystkich tych funduszów otrzymały związki samorządowe sumy 
następujące:

G m i n y D e p a r t a m e n t y

.920 2? 900 000 fr. 44.400.000 fr.

1925 132 600.000 „ /07.ao0.000 „

1935 . . 25S.600 000 „ 716.100.000 „

W  N .

ł
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B I B L I O  G R f \ F I R

K  S  I Ą  2  K  i
Am os Mauryce, profesor Uniwersytetu 

Londyń'k 'ego'. Konstytucji angie lska. War- 
s zawa-Kraków  1938 r., stron 230 Księ ­
garnia Pow szechna.  B ib l ioteka U m ie ję t ­
ności Prawnych i Po l itycznych.

W pracy  te| op isu je  autor w fo rm ie  
przystępne j  g e n e z ę  instytucji kons ty ­
tucji angie lskie ] za równo  pisanej jak 
i zwycza jowej,  podkreś la jąc  m o m en ty  
odróżn ia jące  kons ty tuc ję  angie lską od  
ustro jów  kontynenta lnych, A u to r  wy jaś­
nia zarazem  istotę  konserwatyzm u an g ie l­
sk iego ,  w ioząc  w nim śroaeK o ch ro n y  
praw obyw ate lsk ich  p rzec iwko ewentua l­
nej sam owoli  państwa lub je g o  o rganów . 
Pracę p rze ło ży ł  na j ę z yk  polski M ie ­
czysław Szerer.

Baum gart M ieczysław , adwokat i Brandes 
Leon , adwokat: Ubezpieczenie pracowników 
umysłowych. Kom en ta rz  praktyczny. Usta­
wy i ro zporządzen ia ,  o r z e c zn ic tw o  Na j­
w y ż s z e g o  Trybunału Adm in is tracy jnego  
i Sądu N a jw yższeęo ,  instrukcje, wy jaśnie ­
nia i okólnik i.  W arszawa 1938 r „  s tron  
X v l + 5 b 0 .  W ydawn ic tw o  „B ib l io teka  P ra ­
cow n ic za " ,  Warszawa, H oża  37.

Praca  ta, p oza  usta len iem jedno l i te ­
g o  tekstu  parokro tn ie  n ow e l izow a n ego  
dekre tu  o  uDezp ieczen iu  pracown ków 
um ys łow ych  I pow iązan iem  te g  i tekstu 
z postanow ien iam i ustaw n ieskod\ f iko- 
wanych. zawiera k ry ty czne  zestaw ien ie  
m a ter ia łów  instrukcyjnych i wy jaśn ia ją ­
cych  władz nadzorczych  o raz  n a g r o m a ­
d zo n e g o  już b o g a t e g o  orzeczn ic twa  są 
d ow eg o .  P raca składa się z dwóch  p o d ­
s taw owych  dz ia łów : o bow iązu jącego  tek ­
stu prawa z ob jaśn ien iam i o ra z  prak ty ­
ką  sądową 1 administracyjną (c z ę ść  1) 
I z  oddz ie ln ie  za m ieszczon ych  nowel do 
prawa z 1937 r., p rzepisów wykonaw czych  
i Instrukcyjnych o raz  s am orząd ow ych  
p rzep isów  em ery ta lnvch  (c zęść  II —  V ) .  
P r z e d m ow ę  do  te j p racy  napisał Janusz 
Pterzchaisk l, sędzia Najw yższego Trybunału 
Administracyjnego.

'Dąbrowski K . inż., Radziejowska W. I K o ­
byliński Z .  inż.: Praca  zespołowe wsi. Z e ­
szy t  spec ja lny  c zasop ism a „R o ln ic tw o" .

Nakładem  Tow arzys tw a  O św iaty  R o ln i­
c ze j Warszawa 1938 stron 80.

W ydaw n ic tw o  zaw iera  rozprawy na­
stępujące: 1 Organ izac ja  wsi i g o s p o ­
darstw, II Koła  gospodyń  wie jsk ich i l l1 
PrzysposoD ien ie  rolnicze.

Głębiński Stanisław: Skarbowość samo­
rządowa w Polsce i potrzeba j e j  reformy.  
Bielsk 1938 r., s tron 30 Wydawnictwo 
wydz ia łu  sam orząd u  zarządu g łów nego  
Stronnictwa N a rodow ego .

P o  om ów ien iu  d z is ie is zego  stanu praw- 
n t g o  i fak ty c zn ego  f inansów kc munal- 
nych w skazu je  au tor  spo sób  rozg ran i­
czen ia  f inansowości p ań s tw ow e j  i sam o­
rządowej.

K ila rsk i Jan: Przewodnik po Wielko 
poisz® P od rę czn ik  dla tu rysty-kra joznaw­
cy  z 91 ilustracjami,  6 planami l 3 mapami 
Zw iązek  Pop ieran ia  Turystyki w P ozn a ­
niu N ak iaa  Księgarni św. Wojciecha. 
S tron  L X II  +  338.

Kowalewski M ik o ła j dr: Prlityka iiiro-  
dowościowa na Ukrainie Sowieckiej. Zarys 
ewolucji  st sunków w latach 1917— 1937. 
W arszawa 1938 r., stron 193. Nakładem 
instytutu Badań Spraw N a ro d o w o śc io ­
wych.

Jest  to  książka publicysty  ukra iń­
sk iego ,  opa rta  w p ierw szym  rz ęd z ie  na 
źród łach  I ośw iet len iach  prasy i wydaw­
nictw sowieckich. A u to r  wskazu je  na 
wzrasta jącą w Z. S. R. R. tendencje  ru- 
s y f ik a ry jn ą  o ra z  na tłumieniu na Ukrai­
nie sow ieck ie j  wszelk ich narodowych  o d ­
ruchów ukraińskich. W  końcu  stwierdza 
autor, że  m im o  w sze lk iego  rodza ju  re­
presji , ruch n arodow y  na Ukrainie  stole  
s ię  regeneru je  I p o tęgu je  D o  pracy d o ­
łączona zosta ła  mapa podziału adminl 
s t ia c y jn ego  Z. S R. R. (c zę śc i  eu ro ­
pe jsk ie j )

S ia ih  Zdzisław : Idea i walka W a rs za ­
wa 1938 r., stron  129. O b óz  Z je d n o c z e ­
nia Na o d o w e g o ,  oddzia ł  p ropagandy,

Publikacja jest zb io rem  szk iców  o g ł o ­
szonych  w p rzew aża jące j  c zęśc i  na ła­
m ach  prasy codziennej.  W  tematach po ­
ruszanych p rze z  tę  publikację, zw iąza­
nych z akc ją  O b o zu  Z jednoczen ia  Naro-
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d o w eg o ,  in formują ty tu ły  p o s z c z e g ó ln y c h  
szk iców :  1. Co to  jest  po lityka? 2.
T rzeba  o tw o r zy ć  m łodz ieży  o c z y  na P o l ­
skę, 3. M ło d z ie ż  i p rzysz łość  polityk i 
narodowej,  4 Co  to  jest konso l idac ja?  
5. Zm ien i l iśm y przekonania , 6. Seces ja  
i n o w y  ruch polityczny, 7. Na d rogach  
ro zw o ju  i tw órczośc i  po l i tyczne j ,  8. Gd 
kultury party jnej do  kultury pań s tw ow e j ,  
9. D ziedzic two tradycji rewolucyjne j,  10. 
In ternac jonalizm . 11. „R ew o lu c ja  naro ­
dowa".  12. J udeocen tryzm  jak o  tak ty ­
ka, p sych oza  i ś rodek  w ychowawczy ,  13. 
P aradoks  I zaco fan ie .

Tuszyński A .  samochód ostatniej doby. 
W arszawa 1938 r„  stron 168. W ydawni­
c tw o  M. A rc ta  w W arszaw ie .

W  pracy  tej, m a jące j  charakter  p o d ­
ręcznika, om aw ia  autor w sposób  zw ięz ły  
n o w o czesn e  konstrukc je  i udoskonalenia 
w dziedz in ie  automob il izmu, pop ie ra jąc  
swe  wywody l icznymi rysunkami I ilu­
stracjami,  r o zm ies zc zo n ym i w tekście. 
Po  zobrazowan iu  p os zc ze gó ln y c h  części 
n o w o c z e s n eg o  sam ochodu  p rzy tac za  
au tor  w rozdz ia le  k oń cow ym  zasady 
prowadzen ia  sam ochodu  z wo lnym  k o ­
łem i sp rzęg łem  au tom a tyc zn ym . Cena 
książki 4.50 zł.

W a m a n  Hei.ryk. magister praw. PMWO 
aiimentarne. W arszawa  1538 r „  stron 148 
Kslęqarn ia Prawnicza, Warszawa, Sen a ­
torska 8.

Praca  zawiera przep isy  obow iązu ją ­
cych  kodeksów  cyw ilnych w zakres ie  
spraw al imentarnych o ra z  p rzep isy  ustaw 
zw iązkowych  wraz z o rzec zn ic tw em  oraz  
uwagam i łączn ikowymi autora.

W iniarsk i kBohdan, Dro/esor l  nlwersytelu 
Poznańskiego: Wybór źródeł do nauki pra­
wa międzynarodowego. W arszawa 1938 r„ 
stron XI-)-597. Nakładem  K om ite tu  W y ­
d aw n ic ze go  P od rę czn ików  Ak ad em ick ich  
przy  M in is te rs tw ie  W yznań Relig ijnych 
i Oświecen ia  Pub licznego . Skład główny 
w Kas ie  im. M ian ow sk iego ,  W arszawa —  
Pałac Stasz ica .

Praca zaw iera  w ybór  tek s tów  t r a k ­
ta tów  m iędzynarodowych ,  p rze t łum aczo  
nych na j ę z y k  polski, A u to r  doKona 
spośród  n iez l iczone j  ilości r o zm a i te go  
typu  um ów  m iędzyn a ro d o w ych  w ybo ru  
tekstów  takich traktatów, k tóre  m oż l iw ie  
najlepiej i lustrują sys tem  prawa m ię d z y ­
n a ro d o w e go  i Jego rozwoju . Z te g o  
względu praca zaw iera  teksty  za rów no  
w ażn ie jszych  u m ów  m iędzyn arodow ych ,  
obecn ie  obow iązu jących, jak i n iek tóre  
teksty  n iek tórych  um ów  dawniejszych,

m ianow ic ie  takich, k tó re  s tanow iły  etispy 
w ro zw o ju  d z is ie js z e go  sys tem u  prawa 
narodów.

Zakaszewski Cz. inż., Wawrzkow icz S t. 
inż. Rychtowskt S t. i  Sienkowski S t : Zagad­
nienie melioracyj rolniczych w Polsce.
Z e s z y t  spec ja lny  czasop ism a „Ro ln ic ­
tw o ”', Nak ładem  T ow arzys tw a  O św ia ty  
Roln icze j .  Warszawo 1938 r., stron  103.

W yd aw n ic tw o  zaw iera  ro zp raw y  na­
s tępu jące: I M e l io ra c je  rolne, II M e l io ­
rac je  s z c z e g ó ło w e  na terenach  p ryw a t­
nych, III M e l io rac je  pods taw ow e ,  IV M e ­
l iorac je  na terenach  ob ję tych  przebudc 
wą ustroju ro lnego, V M e l io ra c je  łą *o -  
we, VI Zaopatryw an ie  osiedli w w o d ę  
w związku z przebuaową  ustroju ro l­
nego .

Zdziechow ski M arłam  W obliczu korica. 
W ydan ie  d rug ieuzupe łn ione .  W ilno  1938, , 
s tron XII -j-359. W ydawn ic tw o  Stanis ława 
Tursk iego .

Praca  składa się z s ze regu  szk iców  
skierowanych  p rzec iw ko  bolszew ic iwu we 
wsze lk ich  j e g o  prze jawach  w życiu naro­
dowym , spo łecznym , kulturalnym i po l i ­
ty cznym . A u to r  w y tyk a  destrukcy jny 
wpływ bo lszew izm u i masoner ii na o b e c ­
ną strukturę cyw i l izac j i  chrześc i jańsk ie j  
o ra z  rozw ija  pogląd, z e  s to im y  w ODliczu 
końca d o ty c h c za so w ego  okresu h isto­
ryc zn ego .

Polska współezaiMi- XX rok  n iepod ­
leg łośc i  R ze czypospo l i t e j  Po lsk ie j  w s ło­
wie i wykresie. T o m  I w o jew ód z tw o  
warszawskie. O p racow a ł  kom ite t  redak­
cy jny  instytutu Studiów dla W ydawn ic tw  
W ykresowych ,  G osp oda rczych  i P o l i ty c z ­
nych. W arszawa 1938 r „  stron 352. N a ­
kładem Tow W yd aw n ic ze go  „A rkon ia " ,  
sp z o g r .  odpow . W arszawę, M arsza ł­
kowska 48. W yd aw n ic tw o  to  ma na ce la  
zob razow an ie  w fo rm ie  opisów, z es ta ­
wień i wykresów  d orobku  Po lsk i r.a ni­
wie życia zb io r o w e g o  w okres ie  dwudzie ­
s to le tn im  od chwili odzyskania  n iepod ­
ległości.  Całość  pracy ma się ukazać  
w 16 tom ach  pośw ięcon ych  p o s z c z e g ó l ­
nym z ie m io m  (w o je w ó d z tw o m ;  w ch odzą ­
cym  w skład Państwa Po lsk iego .

l o m  1, k tóry  w yszed ł  już z druku 
dzie l i  się na 3 częśc i.  Część  I ogó lna  
zaw ie ra  m. In. rzut oka  na g eog ra f ię ,  
p reh istor ię  i h istorię  Polski, op isu je  z a ­
ludnienie i strukturę n a ro d o w o śc io w ą  
Polski,  p od a je  skład p os zc ze gó ln y c h  g a ­
b ine tów  rządowych  od  gab inetu  Jana K u ­
ch a rsk ie go  a i  p o  dzień dz is ie js zy ,  om a  
wia rozw ó j  par lamentaryzmu o raz  ugru-’
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powań poseiskich i senatorsk irh , obra ­
zuje stan samorządu te ry to r iam egh  i g o ­
spodarczego ,  p rzedstawia stan szko ln i­
ctwa o ra z  ruchu ważnie jszych s tow a rzy ­
szeń itp. Część II p ośw ią con a  zosca- 
la op isow i s to l icy  i w o jew ód z tw a  war­
szawskiego, a c zęść  Ili z ob razowan iu  sta­
nu p rzem ys łu  w Po lsce .

I. Projekt prawa o stosunkach rodzi­
ców I dzieci. II Projeet przepisów o urzę­
dzie opiekuńczym. W arszawa 1938 r., 
stron 42. Kom is ja  Kodyfikacy jna , p o d ­
komisja prawa o stosunkach  z p ok re ­
wieństwa i op'eki.

Wydawnictwo zawiera tekst w ym ien 'o -  
nych w ty tu le  p ro jek tów  ak tów  u s taw o­
dawczych ,  uchwalonych w p ierw szym  
czytaniu w dniach 20— 21 maja  br przez 
podkom is ję  prawa o  stosunkach z p o ­
krewieństwa i op iek i Kom is j i  K od y f ika ­
cyjnej.  P ro jek ty  te, p oza  norm ow an iem  
odnośnych  dz ia łów  prawa fam i i jnego, 
mają rón n ież  na celu uregu lowanie  za ­
gadnienia pelno letnośc i o raz  zdo lnośc i  
do działań prawnych.

Słowacjo i Słowacy. Praca zb io rowa  
pod redakcją  Władysława Semkowicza T om  I. 
Kraj i lud. Kraków 1937 r., s tron 270. 
Bib l io teka S łow acka nr 1. Nak ładem  
sekcji  s łowack ie j  T ow arzys tw a  Stowlań- 
s k ieao  w  K iakow ie .

W ydawn ic tw o  zawiera ro zp ra w y  na- 
stępuiące: W ociawa Olszewicza: Słowac ja
w p iśm ienn ictw ie  polsk im, M ariana G ot- 
kiewlcza: Od Dunaju p o  1 atry (z  w ęd ró ­
wek po  kraju ) o ra z  W  łady stawa gfobka  
Lud słowacki (za rys  e tnogra f ic zny ) .  P rzed ­
m ow ę  do  pracy napisał Władysław Sem ­
kowicz.

Spis urzędów auencyj i pośredn ctw 
pocztowo-tslezomunikncyjnych na obszarze  
Rzeczypospolitej Polskiej oraz stacyj ko­
lejowych, upoważnionych ao wymiany tele­
gramów. W aisza jva  1938 r. W ydaw n ic tw o  
Pań s tw ow ego  P rzeds ięb io rs tw a  „Po lska  
Poczta ,  T e le g ra f  i T e le fo n " .  S tron  4UU, 
form at rt4.

W yd aw n ic tw o  zaw iera  poza  op is em  
w tytule  w ym ien ion ym  pods taw ow e  wia­
d om ośc i  o  usługach pocz ty ,  te legra fu  
i te le fonu, m a p ę  ważn ie jszych  p o c z t o ­
wych po łączeń  lo tn iczych  europe jsk ich  
i oaó lno-sw iatow ych ,  zarys o rganizac j i  
p rzeds ięb iors twa „Po lska  Poczta .  T e le ­
gra f i T e le fo n "  oraz m apę  podzia łu Rze­
c zypospo l i te j  na okręg i  pocz t  i te le g ra -  
Fów, re jony  te l r fo n lc zn o  - te legra f iczne  
i o b w o d y  p oc z tow o - te lek om u n lk acy jn e  
Spis  urzędów  i agency j  p ocz tow ych  z o ­

stał s p o - za d zo n y  według stanu z dnia 
1 m a ja  1938 r.

Sprawozdanie z pierwszego polskiego 
kongresu mieszkaniowego. W arszaw 
1938 r., stron 16 f o 'm a tu  A 4. Zakłady 
G ia f ic zn e  „N asza  Drukarnia", Warszawa, 
S ienna 15.

B ioszura  zaw iera  sprawozdan ie  z w y ­
m ie n io n e go  w ty tule  koi.gresu, k tóry  o d ­
był się w W arszaw ie  w dniach 17 i 18 
grud <ia 1937 r.

Zagadnienie wytwórczości zwierzęcej  
w Polsce. Z e s z y t  spec jam y czasop ism a 
„R o ln ic tw o" .  Nakładem  T ow arzys tw a  O- 
św ia ty  Roln icze j .  W arszawa 1938 r„  
s tron  127.

W ydaw n ic tw o  zawiera rozp rawy:  inż. 
S t. Skwar czyńskiego: Polityka i organ izac ja  
w y tw órc zoś c i  zw ierzęce j  o raz  mi. St. 
Czernego: Zagadnien ia  owczarstwa.

r Z A S O P I S K A

Arkady. W a-s za w a ,  m ies ięczn ik  Nr 
10. In ż . atch: . Saw icka: Zagadnien ie
o bronnośc i  w urbanistyce.

Drogi Polski. W arszawa, m ies ięczn ik  
Nr 10. Z . Ł.\ T a jem n ica  siły Państwa. 
M g r. M .  Szyizkowski- O rgan izac ja  g o s p o ­
darki p rzem ys łow e j  w N iem czech .  ‘D ,  E . 
Jung-. P lanowan ie  reg iona lne  i j e g o  o r ­
gan izac ja  w Angli i ,  N iem czech  i Stanach 
Z jednoczonych .

Dziennik Zarządu Miejskiego w Ło ­
dzi. M ies ięczn ik  Nr 10. D r  S . Stańczak: 
Szp ita ln ic two łódzk ie  jako  podstawa tw o ­
rzen ia  Wydziału lekarsk iego  w Lodzi.

Front zachodni. W arszawa , m ies ięcz­
nik N r  8. A . Skowroński-. Sudety. Blaski 
i c ien ie  gospodark i  niemieckie j.

Głos adwokatów. Kraków, m ie s ię c z ­
nik N r  VII. D r  A . Liebeskind-. Z  rozważań 
nad nauką prawa.

Oszczędność. W arszawa, d w u tygo d ­
nik Nr 20. S  Saktak- K om unaine  kasy 
o s z c z ęd n o śc i  odzyskanych  z iem  Śląska 
C ieszyń sk ie ro .  M  IV . Tułacz-. Finansowa­
n ie  przez  K. K. O. stanu średn iego.

Polityka aarodowa. W arszawa, m ie ­
s ięczn ik  Nr 7. Z .  Berezowski: R ozb ió r  C ze ­
chosłowacji.

Polska gospodarcza. W arszawa, ty ­
godn ik  Nr 44 D -  A .  Wrzosek: O braz  g o ­
spodarczy  Ś ląska  za Olzą.

Pracownik samorządowy. W arszawa, 
dwutygodn ik  Nr 20. Q. L.: N iedom agan ia  
w organizac j i  pow iatowych  za rzą dów  dro ­
gow ych .  Nr 21. O  sprawiedliwe prawa
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urzędn ic ze  w samorządzie .  J  Woźniakow­
ski: P om oc n ik  sekre ta rza  gm innego .
W  sprawie uposażeń  wójtów .

Przegląd budowlany W arszawa, m ie ­
s ięcznik Nr 10. In i. A . F/iedilein: N iem ie c ­
kie budownictwo p od  znak iem  o s z c z ę d ­
ności

Przegląd organizacji Warszawa, m ie ­
s ięcznik nr 10. D r P . Macewtcz: Higiena 
pracy  Diurowej. Etha: N iesam odz  e lność  
u rzędn i»a .  y : Udziat perscne iu  w uspraw­
nieniu pracy. x: W yp oc zy n k o w e  p rzerwy  
w  pracy.

Przeg'ąd oszczędnościowy Warszawa, 
kwartalnik Nr 3. Dr S. L hma: Rola kom u ­
nalnych kas o szczęd n ośc i  w Po lsce .  P r tf i 
dr L . Eh,lich: Prcblfcrny o s z 'z ę d n o ś ^ lo w e  
D r Z . Makowski: Praca r m to r e m  postępu 
g o s p o d a rc ze g o  i dźwignią kapitalizacji . 
Pto f. dr L . Coro: Rola żywności,  o d z ie ż y  
i m ieszkania w życ iu  człow ieka.

Przegląd statystyczny. W arszawa Nr2 , 
L . Krzywicki P rzyczynk i do  wyświet len ia 
s tosunków  ludnośc iowych  w Po lsce  za 
p ierwszych  P iastów. W. O.n.icki: Na tura l­
ny ob ró t  ludncś i.

Przegrąd współczesny. Warszawa ,  m ie ­
s ięczn ik  N r  11. “ZT. Gneonniowski Anglia  
w obec  spiawsr polsk ie j .  T. d . Grabowski. 
Po la cy  w Brazyli i.

Ruch prawniczy, ekonomiczny 1 socjo­
logiczny Poznan, kwartalnik Nr 4. U t A. 
f  e.etialkowicz: M acM a y t  lii i państwo  t o ­
talne. Ank ieta  na t -m a t  r e fo rm y  o rdy­
nacji w ybo rcze j  do Se jm u  I Senatu.

Samorząd. W arszawa ,  tygodn ik  Nr 43. 
J. Bar: Rola sekre tarza  wydziału pow ia ­
to w e g o .  N r  44, M . Klonowski Rola  kom u­
nalnych kas oszczędnośc i .  B . Tijszer»k<: 
N ow y  podzia ł  gmin na qrom ad y  w woj. 
wileńskim. ^

Samorząd miejski. W arszawa, dwuty­
godnik N r  20. P ,o f. Jr T. Bigo: N a d zó r  
nad sam orządem  miejsk im (T e z y  o  re ­
wizji prawa obow iązu jącego ) .  D r K I. Ł n - 
zarowicz. Fundacje szpitalne. N r  21. St. 
Hudz ński: Ściąganie  p rze z  gm in y  nirk*ó- 
ryc h należnośc i sądowych .  A  Liyiński: 
Rachi n kow oś t  p rzeds ięb iors tw  lnstruk<ja 
kancelary jna i regu lam in  biurowy dla 
w iększych miast nie  wydz ie lonych.

Wiadomości drogowe. W arszawa, m ie ­

s ięczn ik  Nr 136 —  137. P ro f .  E . Bralro  
N o w s ze  pog lądy  na sprawę zadrzew ien ia  
dróg.

Wychodźca. Warszawa, dwutygodnik  
N r  18 H  S .: Ko lon ie  w pojęc iu  w spół­
czesnym .

La  revue du dro it  public e t  de la 
S e len .a  poIitique en France e t a P w j n -  
ger. Paris, kwartalnik N r  3 A. Alalhlot: 
L e  dśtachem en t aes  fonctionnaires.
K .  Lowensiem: L e  c o m ró le  Ićg is latlf  a e  
l ‘e x t  em ism e p o l i t ięue  aans les d »m o -  
crat ies europćenes . L ‘ ćquilibre entre  le 
p o u vo l r  Ićg is lat i f  et le p ou vo lr  exóeut i f  
en Sul.se.

Revue politTque e t parlementuire. P a ­
ris, m ies ięczn ik  Nr 527. J. F. CcmtryroK  
La  consc ience  de  1‘occidont. J . Leguibe: 
La fem m e  dans le national-sccia lisme.

Deutsche Bsuzeitung. Bei n, t y g o d ­
nik Nr 43. D r  G ian tz : Landschaft  and 
Stadt.

Nstion und Sisat. M ies ięczn ik  Nr 12. 
D r  E. B rstJu jak : Die N o t  ona l i ta irnpoh t ik  
in der Nachkr iegsze it  —  e ine Bilanz D r  
W . o. Za loz iecky j: Die L e g o  Nationalitaten. 
Nr 13 W. Hasselbalt: Sadetenoeu tsche  
Fre iheit und deu lsche V o lk sgru pp en .  
r i .  Slegmann: R e c h i l c h e  Sic herung zwl- 
schenvó ik ischer Bez iehungen  ourch na- 
t lona le  Selbstverwaitung

Reichsverweltungsblatt. Berlin, tyqod- 
nik Nr 42 Dr F, Tleym onn: baubesc tran -  
kunaen durch die Lu f i fab rt .  Dr Harms: 
Der Beg if f des „_autor'taren Staetes ".  
D r Jahnig ' Das Gnerfuhren judiscber 
W irtschaAbetr iebe .  Nr 43. D r  Poru .us: 
W asserpo l lze i  und e rw e ite r te  D e ic -p o l l  
ze i  In Preussen. Ji. Rehkopp. Elnheit  der 
Verwaltunq.

Ze itsehscbr i f t  fOr Osteuronainisches 
Recht Berlin, m iesięczn ik  Nr 2. W- Makow ­
ski: Das poln lsche  Verein?recht. D r  E  
Hachbcrber: Das tschechoslowakische In­
terna t iona le  P rozess rech t  im Lichte  der  
R ech tsrrechung  des tschechuslowaki- 
schen  O bers ten  Gerlchtes.

Public  Administration. London- m ie­
s ięczn ik  Nr 4. H  M orris : m e  Rurai Re­
g ion  Str G . Gibbon: Reg iona l  Govern- 
ment.

Drukarnia Gaz. Adm. ł P. P., Warszawa, Trębacka 11,


